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CZEŚC URZĘDOWA
N ajj. P a n  w yjechał w n iedzielę 16go

b. m. do M onachium .

M in ister - p rezy d en t jako szef m in is te r­
stwa spraw  w ew nętrznych , m ianow ał sek re­
tarza N am iestn ic tw a Józefa M i ę s o w i c z a  
i m in iste rya lnego  w ice-sekretarza w m in i­
s te rs tw ie  spraw  w ew nętrznych , W aieryana 
B a r a ń s k i e g o ,  s ta ro stam i p o w ia to w y m i, 
a kom isarzy  pow iatow ych, L udw ika G e r s t -  
m a n n a  i S tan is ław a R e w a k o w i c z a j 
sekretarzam i N am iestn ic tw a w Galicyi.

M in is te r -p re z y d e n t jako szef m in is te r­
stw a spraw  w ew nętrznych , m ianow ał inży ­
n ie ra  Jana , D r  a h  o k a u p i 1 a, sta rszym  in ­
żynierem , a ad junk tów  budow niczych: Ju ljan a  
S o ś w i ń s k i e g o ,  F ran ciszk a  S i c h  r  a w ę
i Adolfa P a l  c h a ,  inżyn ieram i dla p ań stw o ­
w ej służby  budow niczej w Galicyi.

R eskryp tem  z d n ia  Bi m area  b. r. 1. 
41 .149  z r. 1879 udzieliło  W ysokie M in i­
sterstw o han d lu  w  porozum ieniu  z w ęgier- 
sk iem  M in iste rstw em  ro ln ic tw a, han d lu  i 
p rzem ysłu , M ichałow i J a n k o w s k i e m u ,  
inżynierow i w  D olinie, przyw ileju  n a  in s tru ­
m e n t do m ierzen ia  dow olnych odległości na 
p rzeciąg  jed n eg o  roku. O pisanie przyw ileju , 
k tóre w ed ług  prośby m a być trzym anem  w 
ta jem nicy  znajdu je się w c. k. arch iw um  
przyw ilejów . Co się n in ie jszem  do pow sze­
chnej podaje w iadom ości.

D nia 5 maja 1880 roku wydany i ro-J-/UJU I V    „ ---------- ^  _

zesłany został w c. k. nadwornej i rządowej 
drukarni w W iedniu zeszyt XVIII dziennika 
Ustaw państw a tymczasowo tylko w niemie- 
ckiem wydaniu.

Zeszyt ten zaw iera:
Nr. 43. T raktat z 15 m aja 1879 roku między

Austryą a Francyą o wzajem nem przy­
z n a w a n i u  praw a ubogich;

N r 44 Rozporządzenie m inisterstw a spraw ie­
dliwości z dnia 15 kwietnia 1880 roku 
o zmianie okręgów sądów powiatowych 
w Wiśniowezyku, jBud/.anowie, Buczaezu, 
Trembowli, Eozowej, Podhajcaah i C zort- 
ko wie.

Lwów, 20 maja.

Jeżeli pierwotnie podane szcze­
góły i daty o wyniku w yborów wło­
skich nie zostaną dodatkowo sprosto­
wane, to rezu lta t polityczny całej 
kampanii równaó się będzie zeru. 
źGadne stronnictwo bowiem nie wy­
szło z wyborów w takiej sile, żeby 
mogło  utworzyć większość stałą  a 
tern samem i rząd silny, któryby nie 
potrzebow ał oglądać się na sprzym ie­
rzeńców w  każdej drażli wszej sprawie 
parlamentarnej. Najliczniejszem jest 
stronnictwo m inisteryalne, więc na 
razie ster jem u dostać się powinien a 
naw et musi. Po tern stronnictw ie na 
stępuje p raw ica , znacznie wzmocnio­
na w ostatnich w yborach, ale groźna 
dla Oairolego tylko w takim razie, 
jeżeliby przyciągnęła do siebie dyssy- 
deniów i w chwilowym sojuszu 
z nimi przegłosow ała stronnictwo mi­
nisteryalne. Dyssydenci najgorzej wy­
szli na kam panii wyborczej, która 
była ich dziełem politycznem. Orispi 
i N icotera wejdą do nowej Izby 
z mniejszą może św itą od tej, jaką  
rozporządzali w Izbie rozwiązanej 
podczas ostatniego przesilenia. Jeżeli 
co spraw ić może satysfakcyę i roz­
ważnej części społeczeństwa w łoskie­
go i zagranicy, to ta decepcya auto­
rów  ostatniego przesilenia. Eeprezen- 
UJ% oni bowiem w parlam encie wło­

Szujski o Długoszu,
Kraków, 18 maja.

I.
O dczyt d ra  Szujskiego sp e łn ił w szystkie 

adzieje jego  zw olenników  i w ielbicieli. Było 
) p raw dziw ie św ietne essays, oparte  na g łę- 
okich s tu d y ach , p e łne  n iezrów nanych  spo- 
;rzeżeń filozoficznych, sięgających sw ą do- 
iosłością w  s fe r j  najw ażniejszych zagadnień  
ziejow ych od epoki D ługoszow ej, aż do dni
aszych.

Obok tych w szystkich  w ysokich zalet, 
osiadała ta  znakom ita p re le k c ja  je d n ą  jeszcze 
iezm iern ie cenną  i rzadką dz is ia j, k tó ra  je- 
nak do rozpaczy przyw odzi nieszczęśliw ych 
praw ozdaw ców : oto zaletę n iesłychanej zwię- 
łości. Tak_ treściw ie pisać m oże tylko czło­
n ek  , panujący  w szechw ładnie nad  przedm io- 
B m , trak tu jący  sw ą rzecz na podstaw ie ba- 
ań gruntow nych i w szechstronnych , bo w iel- 
:ą p raw dę m ieści pow iedzenie Cycerona w  li­
cie do jed n eg o  z p rz y ja c ió ł: by łbym  napi- 
a ł k ró c e j, gdybym  b y ł m iał więcej czasu...

Sądzę przeto, że ze w zględu na ten  osta- 
n i p rzym io t pióra krakow skiego profesora, 
czytelnik zechce przy jąć pobłażliw ie n in ie j- 
ze spraw ozdanie, k tóre z n a tu ry  swej m usi 
>yć suche, w iele w ażnych rzeczy m im owoli 
>ominie, inne  odda niedość trafnie i dokła- 
Inie, a sam  akadem icki p re leg en t n ie  może 
lam  poczytać za złe, że bez precyzyi i or­
ganicznego związku podam y k ró tk i rys tego 
łu d y u m , k tó rem u podobnych m ało posiada
łasza litera tu ra .

W e w stępie obok rzew nej rem in iscen- 
!yi o zgonie D łu g o sz a , k tó ry  cz tery  w ieki

tem u  , może naw et tegoż sam ego dni J
że godziny, w edle pięknych słow K 
p rze s ta ł żyć i pisać historyę, , ey tuJe „ u l e ­
w ny au to r to piękne żegnanie się męża 
ściańskiego ze św iatem  i d z ie łem ,

skim kierunek najniebezpieczniejszy, 
naginający się z najw iększą łatw ością 
do aw anturniczej polityki, niepogar- 
dzający żadnym środkiem  do w ywyż­
szenia się po nad inne frakeye.

Parlam ent włoski będzie tedy 
znowu widownią częstych przesileń 
w skutek braku stałej większości. Za­
g ran ica życzyła wpraw dzie zwycięz- 
tw a um iarkow anym  żywiołom praw icy, 
ale nie zaniepokoi się bynajm niej rze­
czywistym rezultatem , bo lew ica z Cai- 
rolim dała  w ostatnich czasach tyle 
uspakajających ośw iadczeń, że ich zła­
mać nie może, a nadto nie jest tak 
silna, żeby opanować ją  m ogła poku­
sa podobna. Ale włoskie społeczeń­
stwo nie m a pewnie powodu do zado­
wolenia. Rozwiązanie parlam entu  sta­
nowi malum necessarium, które można 
znieść łatw o wtedy, jeżeli rezultat w y­
padnie tak dodatnio, że za kilkutygo­
dniowe roztargnienie i roznam iętnienie 
ogół uzyska rękojmię długiego spoko­
ju  i normalnej pracy ustawodawczo- 
adm inistracyjnej. Z tego stanow iska 
każde rozwiązanie parlam entu  i roz­
pisanie ogólnych wyborów przedsta­
wia się jako staw ka wcale ryzykow na, 
zwłaszcza dla W łochów i F rancuzów , 
pokrewnych sobie w skłonnościach do 
anarchi cznego nadużyw ania swobód i 
prerogatyw  konstytucyjnych. W  w y­
padku niniejszym zysk polityczny naj­
zupełniej nie odpowiada stawce.

Długiego żywota nie można w ró­
żyć nowemu parlam entowi włoskiem u, 
a tern mniej warunków system atycznej 
i spokojnej pracy nad tylu ważnemi 
kwestyami, które dawno już należało 
rozwiązać. Ozy podatek od miewa wej­
dzie najpierw  na porządek dzienny, 
czy reform a adm in is trac ji, czy reor- 
ganizacya wojskowa— zawsze pozosta­
nie niepew ność dla rządu, zawsze re ­
zultat głosow ania nie^da się przewi-
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dzieó do ostatniej chwili. Możną na to 
powiedzieć, że wijia cięży tylko na 
wyborcach, którzy sami nie wiedzą, 
czego chcą i z tego powodu tw orzą 
Izbę rozbitą na same małe frakeye. 
Niezawodnie panuje chaos wielki n ie­
mal na całym półwyspie apenińskim. 
Czego życzą sobie W enecya i Medyo- 
lan, to jest obojętne dla Florencyi i Bo- 
nonii, a niepożądane dla Rzymu i N e­
apolu lub odwrotnie. Ale do w yboru 
niezdecydowanej Izby przyczyniła się 
także niemało okoliczność, której łatw o 
można było zapobiedz. W yboram i k ie­
row ał gabinet Oairolego, ten sam, któ­
ry  systemem swoim doprow adził do 
zupełnego rozstroju stosunków p arla ­
m entarnych. Gdyby Cairoli by ł u stą­
pił po ostatniej klęsce, a kierow nictw o 
wyborów złożone zostało w ręce bez­
barwnego, urzędniczego gabinetu, re ­
zultat byłby może więcej dodatni i s ta ­
nowczy.

Sprawy krajowe.
(Stan szkół ludowych.)

II.
(.H . S .) Pod w zględem  języka w y k ła ­

dowego były  w r. 1878/9 następu jące kate- 
gorye szkół lu d o w y c h : a) M iędzy szkołam i 
ludow em i publicznem i b y ło : szkół z w ykła­
dow ym  językiem  polskim  1.141, z ru sk im  
1 .455, z n iem ieckim  31, z polskim  i ru sk im  
184, z polskim  i n iem ieckim  6, a z rusk im  
i n iem ieckim  2 ;  b) m iędzy szkołam i ludo­
w em i w sem inaryach  nauczycielskich  było 
szkół z w ykładow ym  językiem  polskim  9, a 
z ru sk im  1 ; c) m iędzy  szkołam i ludow em i 
w yznaniow em i było : z w ykładow ym  językiem  
polskim  1, z n iem ieckim  82 a z polskim  i 
n iem ieckim  1 ; d) m iędzy szkołam i p ryw at- 
nerni, k tóre m ają charak ter publicznych , by ło : 
szkół z wykładow ym  językiem  polskim  14 a 
z ru sk im  1 ; e) m iędzy szkołam i ludow em i, 
n ie  m ającem i tego charak te ru  b y ło : szkół z 
wykładow ym  językiem  polskim  100, z ru -

ściańskiego ze św iatem  i „p
owoeem ćw ierćw iekow ej pracy, ów ujm ujący 
epilog H isto ry i P olski. opowiadający wobec 
potom ności dzieje trudów  i znojów, podjętych 
w  ciągu tej pracy, wyrażający obawę i tro ­
skę, ezy znajdzie w p r z y s z ł o ś c i  godnego Sie­
bie następcę, wreszcie wzywający błagalnie 
d u ch o w n y c h , św ieckich i m nichów , szcze­
gólnie zaś profesorów  Alm ae M atris, aby Bo­
cznikom  jego nie pozwolili „w yschnąć '1 i m ar­
n ie zginąć, lecz owszem  zobowiązali kogoś 
zdolnego, do prow adzenia ich dalej....

Pow tórzyw szy te ostatn ie , przedgrobo- 
we m yśli D ługosza, mówi S zujsk i, że rozu­
mie ich ton  sm ętny , że w idzi całą trag icz­
ność w  tych  zaklęciach człow ieka, którem u 
przez trzy  w ie k i, bo aż do Naruszewicza, 
n ie  danem  było doczekać się następcy, _ bo 
takim i n iepodobna nazwać pokolenia epigo­
nów, k tórzy cel swój w idzieli w zużytkow a­
niu i p rzerab ian iu  go.. Tych to sm utnej s ła ­
wy a wielkiej p re te n s ji ludzi podaje ch a ra ­
k terystykę p re leg en t n ieraz w dw óch w ier­
szach , w ów tak dosadny a sobie tylko w ła­
ściw y i niepodobny do naśladow ania sposób.

Określiwszy niew ątpliw ą wyższość D łu ­
gosza nad św ietnym  zastępem  pisarzy X V I 
a tern bardziej nad „n iziną h isto ryog raffczną11 
X V II w ieku, py ta  autor, czem  to poszło, że 
w ie k , zw any zło tym  okresem  lite ra tu ry , n ie  
w ydrukow ał n ic  z pism  jego prócz książki o 
życiu św. S tan isław a, że początek jego  w iel­
kiego dzieła ukazał się dopiero w r. 1614 
„dzięki przekornej natu rze  rokoszan ina11 H er- 
b u rta  a w całości ukazało się dopiero w sto 
la t później s ta ran iem  rossyjskiego radzcy bar. 
yon H uyssen ? O drzucając n a  bok pow ierz­

chow ne i p ły tk ie  tłóm aczenia daw niejszych 
pisarzy, trzeba  przyznać, że przyczyną tego 
dziw nego zjawiska , tej czarnej niew dzięczno­
ści dla w ielkiego h is to ry k a , była po części 
„jakaś zazdrosna m ałość11 późniejszych kro­
n ikarzy, k tórzy  go n ieudolnie przepisywali 
n iepopularność jego kościelnych i politycznych 
p rze k o n ań , surow ych zdań o przodkach kio- 
lewskiego i m agnackiego rodu — głów nie zas 
owo sm u tn e  do dziś istniejące uczucie, m e 
lubiące praw d tw ardych  i bezw zględaych 0 
ojczystych d z ie jach , owa. pełna pruderyi oba 
w a , by szeroki ogół n ie  dowiedział się g 1j  - 
kiej p raw dy  o n iek tó rych  ustępach z rodzi­
mej przeszłości, n ie roz tropne przekonan ie^ze 
plew y m niej n iebezpieczne niż ziarn0 a 
w iem y, jak sm u tne  następstw a w yw ołała a 
n ierozsądna zasad a , licząca n iestety do dnia 
dzisiejszego n iem ało  wyznawców.

W szelka praw da jednak  ma to cm sie­
bie, że się zupełn ie przy tłum ić nie da — św ia­
tło  chow ane pod korzec, przepali zew nętrzną 
osłonę, i tern jaśn ie jszym  w ybuchnie p 
niem . Od początku X V III wieku zaczęto D łu ­
gosza coraz lepiej oceniać a N aruszew icz za­
puśc ił się odw ażnie w  ten  „las dziewiczy 
z busolą nagrom adzonych  ze wszeeh stro n  
dokum entów . Lelew el i Helcel wyrażali się 
o n im  cierpko, lepiej stosunkowo osądzi _ go 
dopiero W iszn iew ski, ale n a jg iu n  ow nitjsze 
stu d y u m  pośw ięcił m u dotąd P10 . “
berg . O sta tn i staw iając k a n o n ia  ki akow skie­
go bardzo wvsoko, nie p izyzn  j -  J 
zupełnej przedm iotow ości w trak tow aniu  d ra ­
żliw ych wypadków, a profesor Oaro zarzuca­
jąc m u m alowanie idealizow anych n iek iedy  
obrazów ojczystej przeszłości ośw iadcza za­
razem  , że „jeśli siła i głębokość uczucia m i­
łości ojczyzny m oże stac się expiacyą za to 
p rzew inienie, n ie  m a nad D ługosza czystsze­
go człow ieka. “

P rzy jm ując te  tw ierdzen ia obcych  b a ­
daczy za pun k t w yjścia a osłabiając donio­
słość zarzutów , określa p re leg en t stanow isko 
D ługosza wobec rów noleg łe j zagranicznej h i- 
storyografii w szerszem  tego słow a znaczeniu . 
Zam iast bow iem  poprzestać n a  zestaw ieniu  n a ­
szego pisarza ze ściśle w spółczesnym i m u h i­
storykam i (1 4 1 5 — 1480), coby w ielce dogo­
dziło narodow ej naszej próżności, bo n ie m o- 
żnaby  z owej epoki w ym ienić nikogo, k toby  
się zdołał z n im  m ierzyć, woli on p rzekro ­
czyć g ran ice  tego czasu, rozszerzyć znacznie 
arenę z jednej i d rug ie j strony , pociągając 
do porów nania najznakom itszych  rep re z e n ta n ­
tów  h isto ry i za g ran icą  p rzed tem  i potem .

D ługosz, w stępując w szrank i dziejopi- 
sarsk iego  zaw odu , znajdow ał się w n iekorzy- 
s tn e m  położeniu. P o lska h isto ryog ralia  by ła  
jeszcze w niem ow lęctw ie, podczas gdy  n a  Za­
chodzie s ta ła  n ierów nie  wyżej. N ie przem ó­
w iła do niego w żadnym  p iśm iennym  zaby­
tku sw o jsk o sc i, n ie  m ieliśm y an i V illehar- 
dou ina , Jo iny illa  , F ro issa rta  , M onstre le ta  , 
D alem ila . p iszącego m onarchy  ja k  K arol IV, 
ani E b o rh a rd a  ( ani W indecka — p rzeb ija ła  
ona ch y b a  nieco w Ja n k u  z Czarnkow a. J e ­
śli w ięe m a ją  pom im o to w pew nej m ierze 
D łu g o sz , zaw dzięcza ją  w yłącznie tradycy i.

Cała H istorya Polski p rzen ikn ię ta  je s t 
je d n ą  m yślą przew odnią, p rze ję tą  od potężnej 
indyw idualności w ielkiego k a rd y n a ła , k tó ry  
m u ciągle sta je przed  oczym a i k ie ru je  jego  
p ió re m , choć sam  już  u m arły . W pływ  ten  
sięga tak  daleko, że za jego  spraw ą kw estye 
sw ego czasu w idzi on w p rze sz ło śc i, ten d en - 
cyi K azim ierza Jag ie llończyka i jego  w alk 
z kościołem  dopatru je się  w pop rzedn ich  k ró ­
lach. U leg ły  przeto  p o śm iertn em u  w pływ ow i 
O leśnickiego, p o k rew nych  w yobrażeń  z dziel­
nym  obozem  m ałopolskiego m ożnow ładztw a, 
zespala D ługosz i  jednoczy  „najw iększą śre-



skim  5, z n iem ieckim  5, a z po lskim  i n ie ­
m ieckim  3. R tzem  przeto było szkół ludow ych 
z języ tien i w ykładow ym  polskim  z r u ­
skim  1 .4 6 ',  z n iem ieckim  l i k ,  z polskim  i 
rusk im  184, z polskim  i n iem ieck im  10 a z 
rusk im  i n iem ieckim  2.

P orów nan ie  z r. 1 ■ 77/8 w ykazuje, że 
szkół ludow ych z w ykładow ym  językiem  pol­
skim  przyby ło  18, z rusk im  1, z polskim  i 
ru sk im  28, z ru sk im  i n ie m ie c k im i, a ubyło 
szkół z w ykładow ym  język iem  n iem ieckim  8, 
i tyleż z w ykładow ym  językiem  polskim  i 
n iem ieckim . Dodać przytem  m usim y, że szkoły 
z w ykładow ym  językiem  polskim  i rusk im  są 
w  rzeczy  szkołam i, w k tórych  język iem  w y­
k ładow ym  je s t przew ażnie ruski, a tem  sa­
m em  należą w łaściw ie do kategory i szkół z 
w ykładow ym  językiem  rusk im . To sam o od­
nosi się do szkół z w ykładow ym  język iem  
polskim  i niem ieckim * tudzież ru sk im  i n ie ­
m ieckim , które są w  rzeczy szkołam i z w y­
k ładow ym  językiem  n iem ieckim

W ed łu g  osta tn iego  spisu ludności za­
m knię tego  z dn iem  81 g ru d n ia  1869, było 
w ca łym  kraju  m ieszkańców  rzym . kat. obrz. 
2 .509 .025 , a gr. kat. obrz. 2 ,315 .782 , a tem  
sam em  o 193.233 m niej n iż  tam ty ch . Spis 
ten  w ykazał 575.918 Izraelitów , zam ieszku­
jący ch  przew ażnie m iasta. Poniew aż dzieci 
izraelickie korzysta ją  z tych  szkół m iejskich , 
w k tó rych  je s t język  polski w ykładow ym , 
w ynika z tego, że liczba szkół ludow ych p u ­
blicznych  z w ykładow ym  językiem  polskim  
pow inna być do liczby szkół z w ykładow ym  
język iem  rusk im  w stosunku  3 ,0 8 4 .9 3 3 : 
2 ,315 .782  to  je s t  1-3?»;1, że zatem  na 100 
szkół z w ykładow ym  językiem  ru sk im  po­
w inno  być 133 z w ykładow ym  język iem  po l­
sk im . W  rzeczyw istości jednakże jest inaczej, 
poniew aż liczba szkół ludow ych pub licznych  
z w ykładow ym  językiem  rusk im  je st do licz­
by tychże szkół z w ykłado wym językiem  pol­
skim  w stosunku  1 3  ' : 1 ,  z czego w ynika, 
że na 100 szkół z polskim  językiem  w y k ła ­
dow ym  je s t 138 z rusk im . M iędzy szkołam i 
tem i zachodzi w praw dzie w ażna różn ica a 
m ianow icie, że m iędzy szkołam i ludow em i 
publicznem i z w ykładow ym  językiem  polskim  
są w szystkie trzy - i w ięcej klasowe a oraz po­
łow a blisko dw u k laso w y ch , gdy  przeciw nie 
m iędzy szkołam i tem i z języki un ru sk im  są 
z w yjątkiem  jed y n ie  100 przeszło szkół dw u­
klasow ych zresztą sam e jednoklasow e. P rzy ­
p a trzm y  się, jaki w ypadnie stosunek  liczby 
klas do liczby m ieszkańców  tych  w yzuań i 
obrządków . K las z w ykładow ym  język iem  po l­
sk im  a oraz klas z w ykładow ym  językiem  
n iem ieck im  było w r. 1878/9 w szkołach lu ­
dow ych pub licznych  w raz ze w spółrzędnem i 
2.255, a z ru s k :m 1.730, z czego wynika, że 
p ierw sze do d ru g ich  by ły  w stosunku  1 3 0 :1 .  
G dy zaś ludność w spom nianych  w yznań i 
obrządków  re lig ijn y ch  jest w stosunku  1-33:1 , 
w ynika z tego, że i pod w zględem  liczby klas 
korzyść je s t po stron ie  m ieszkańców  obrz. 
gr. k a t., poniew aż m ają ich  w ięcej, niż s to ­
sunkow o do owej liczby m ieć pow inni.

W e d łu g  przepisów  ustaw y szkolnej k ra ­
jow ej pow inno każde dziecko, k tó re  odbyło 
obowiązkową sześcio letn ią naukę w szkole 
ludow ej, uczęszczać jeszcze dwa la ta  na n au ­
kę niedzielną. N auka ta  m a u zupe łn ić  i za­
okrąglić w iedzę jego , szczególniej zaś w kie-

dniow ieczną fak tu rę  h isto ryog raficzną“ z za­
le tam i cz ło w ie k a , stojącego n a  w ielkiej spo ­
łecznej w yżynie, posiadającego n iezm iern ie  
rozleg łe w iadom ości w spółczesne a bogaty  za­
pas źródeł z czasów m inionych. W ielkiego 
znaczenia nab iera  n aw et to, co on zbyw a lek ­
ko, lub pom ija zupełn ie m ilcz en ie m , a  co 
p re le g en t uzasadn ia nader trafn ie i u m ie ję ­
tnie. Ta myśl z góry  pow zięta o ile n ie raz  
w ychodzi n a  szkodę w sta rodaw nych  czasach, 
o ty le w znosi go o całe n iebo -wyżej nad 
„m echanicznych  zestaw iaczy“ śred n ich  w ie­
ków, jak  H erm an n  z K eichenau , W incen ty  
B ellow aciński a naw et E ckhard  , staw ia go 
n a  rów ni z au to ram i najlepszych prac d z ie ­
jo w y c h , n a tch n io n y ch  w yższem  i p o d n io śb j-  
szem  pojęciem  w ielkiego zadania h isto ry i, jak  
W ilhelm  z T y ru , O tton z F r y z y n g i ,  J a n  z 8a- 
lisbury, do k tó rych  zbliża go jeszcze zn ika­
jący powoli w ciągu XV w ieku duch  kościel­
n y  śred n ich  wieków, w końcu zaś w ybitne, 
w pływ ow e stanow isko społeczne i u czes tn i­
ctwo w najw ażniejszych  sp ra« a ch  publicznych. 
W ilhelm  z T y ru , pośw ięcający sw e św ietne 
pióro tylko w spółczesnej epoce, stęi w pra­
w dzie wyżej od niego pod w zględem  barw ­
ności w ykładu i ob iek ty w n o ści, J a n  z Salis- 
bury  przew yższa go kry tyką stosunków  we 
w spółczesnem  chrześc ijaństw ie — ale D ługosz 
przew yższa zarówno tych, jak  w szystk ich  ich 
w spółcześników  ogrom em  pracy, sy stem aty ­
cznośc ią, budow ą spływ ającą jak  gdyby  w je ­
den posąg. To, co dzisiejszy h isto ryk  n ie m ie ­
cki zowie idealizow an iem , je s t w ypływ em  
głębokiego przekonania, je s t  „barw ą go tyck ie­
go o k n a , p rzez które na św iat p a trz a ł i p a­
trzeć m u sia ł“ — któż zresztą  naw et z dzi­
siejszych pisarzy w ytw orzył „sublim at abso­
lu tnej bezstronności" ?

ru n k u  p rak tycznym , czyli w  zastosow aniu 
do potrzeb życia codziennego. W  w ykona­
n iu  przepisu  tego u s tiw y  czuw ały w ładze 
szkolne nad  tem , aby w każdej ze szkół 
ludow ych publicznych  odbyw ała się nauka 
niedzie lna i wszyr-tkie dzieci, do jej po b ie ra­
n ia  obow iązane, n a  n ią  uczęszczały. L ecz s ta ­
ran ia  ich  natra fia ły  na rozm aite przeszkody 
a p r zedew szystk iem  na w strę t rodziców  ze 
stanu  w łościańskiego i m ałom ieszezańskiego 
do posy łan ia  dzieci s ta rszych  n a  jakąkolw iek 
naukę. Z achodziła i in n a  jeszcze trudność 
odnosząca się do samej nauki. Do n ie d a ­
w na nie było  planu, określającego bliżej p rz e d ­
m ioty , k tórych  m iano udzielać, tudzież za­
k res każdego. N ie by ło  rów nież stosow nych  
podręczników . P ierw szem u zaradziła  już  rada 
szkolna krajow a u łożen iem  i rozesłan iem  planu 
nauki Diedzielnej a co do drug iego  za rzą­
dziła  nap isan ie książki wedle w szechstronn ie 
obm yślanego p rog ram u , która będzie w oso­
bnych  działach  zaw ierać to w szystko, co m a 
być przedm iotem  nauki niedzielnej. N ap isa­
nie poszczególnych działów  poruczy ła roz­
m aitym  specyalistom  i w yznaczyła im  za 
pracę podjętą odpow iednie w ynagrodzenie. 
Skoro zaś w ezw ani prace sw e nadeszlą, 
nastąp i zaraz druk  książki tej nad e r po­
trzebnej.

N auka n iedzie lna odbyw ała się  w roku 
1878/9 w 2 .199 szkołach  ludow ych p u b li­
cznych, w 47 w yznaniow ych i w 3 pryw a- 
tuych , a więc razem  w 2 249 szkołach  lu ­
dow ych. W  szko łach  ludow ych pub licznych  
uczęszczało n a  tę naukę 32.947 chłopców ' i 
23 .737 dziew cząt, czyli razom 56.684 dzieci 
s ta rszych . W szko łach  ludow ych w yznan io ­
w ych chodziło  n a  n ią  618 ch łopców  ) 468 
dziew cząt, czyli razem  1.086 dz iec i; a  w 
szkołach p ry w a tn y ch  10 ch łopców  i 33 
dziew cząt, razem  43 dzieci O gółem  zaś 
uczęszczało n a  naukę n iedzie lną 33.575 
chłopców  i 24 .238  dziew cząt, a razem  
57.813 dzieci w 13 i 14 roku życia. W edług 
o sta tn iego  obliczenia ludności było w całym  
kraju  dzieci w ty m  wieku 236.620, a w edług  
wykazów rad  sz iodnych  okręgow ych było w 
g m in ach  m ających w łasne szkoły 10 >.794 
dzieci obow iązanych  do uczęszczania na n a u ­
kę n iedzielną. W  stosunku  pierw szej liczby 
uczęszczało n a  naukę n iedzie lną 24-43 pro, 
a  w stosunku  do d rugiej 57 '35  prc.

W  porów naniu  z r. 1877/8 zw iększyła 
się liczba szkół, w k tó rych  udzielano nauk i 
niedzielnej o 246, a liczba chłopców  n a  nią 
uczęszczających w zrosła o 8 .281 , liczba 
dziew cząt o 3.030, razem  przeto  liczba d z ie­
ci o 6.311. P rócz tego popraw ił się znacznie 
ogólny w ynik  tej nauki w porów nan iu  z r.
1877/8.

Z pom iędzy w ykazanych 2 .819 szkół 
ludow ych pub liczn y ch  było w r. 1878/9 
2 .043 czynnych  a 176 n ieczy n n y ch ; z po ­
m iędzy zaś 84 szkół ludow ych w yznanio- 
nych  było 77 czynnych  a 7 n ieczynnych . 
Razem  przeto  było szkół ludow ych p ub li­
cznych  i w yznaniow ych 2 .720 czynnych 
a i* 3  n ieczynnych . O sta tn ich  było więc 
6-30°/0.

P orów nau ie  z r. 1877/8 w ykazuje, że 
naprzód  liczba szkół ludow ych czynnych  
zw iększyła się o 69, a n ieczynnych  zm n ie j­
szyła się o 40, i że pow tóre stosunek  szkół 
czynnych  do n ieczynnych  poL p szy ł się o 
1*4H° 0- P o lepszan ie się ciąg łe począw szy od 
roku  1875/6 stosunku  szkół ludow ych cz y n ­
ny ch  do n ieczynnych  św iadczy wym ow nie, 
że zbliżam y się coraz raźniej do tego, że 
szkoły n ieczynne znikną zupełn ie ze sp ra  
w-ozdań o s tan ie  w ychow ania publicznego. I 
w roku up łyn ionym  bow iem  by ła w iększa 
połow a szkół ludow ych dla tego  ty lko n ie ­
czynną, poniew aż n ie było  budynków' szkol­
nych.

iSzkół ludow ych publicznych  czynnych , 
a oraz tak ich , k tóre m ając c h a rak te r  szkół 
publicznych , zastępują tam to  było w roku 
J 878/9 razem  2.735 w kraju. Je d n a  zatem  
szkoła taka w ypadała n a  1.981 m ieszkańców , 
gdy w r. 18’ 7/Ś w ypadało ich  2.024. P o lep­
szen ie się tego stosunku  n ie  je s t tak m ałe, 
ja k b y  się m ogło na p ierw szy rz u t oka w y­
daw ać, szczególniej gdy  się zważy, że w r 
1878/9 w zrosła n iety lko liczba szkół, lecz, że 
rów nocześnie zw iększyła się liczba klas tak 
w spó łrzędnych  jak i nowo system izow anych 
o 174. W  r. 1877/8 w ypadała  je d n a  klasa 
szkolna na 1.5:10 m ieszkańców , a  w r. 1878/9 
na 1.449. G dy w eźm iem y za podstaw ę obli­
czen ia w szystk ie szkoły Indowe publiczne, 
tudzież p ryw atne , m ające ch a rak te r publicz­
nych, bez względu czy były czynne czy też 
nie , w ypadnie jed n a  szkoła n a  1 850  m iesz­
kańców . W  r. 1877/8 w ypadała jedna taka 
szkoła n a  1.868 m ieszkańców.

W edług  osta tn iego  spisu ludności w y­
nosi w kraju  liczba w szystkich dzieci w iek 
szkolny m ających 775.174. N a jedną więc 
szkołę, ludow ą publiczną lub ch a rak te r pu 
blicznej m ającą w ypadało w r. 1878/9 264 
dzieci.

M am y w kraju  g m in  po litycznych  6.321, 
z k tó rych  3.911 m iały  w roku 1878/9 bądź 
szkoły w łasne bądź też należały do zw iązku 
szkolnego z innerni gm inam i. Pozostało więc 
jeszcze 2 .410  g m in  n ieprzydzielonych do 
żadnej szkoły ludow ej, a tem  sam em  pozba­

w ionych  dobrodziejstw  nauki szkolnej. N a 
100 g m in  po litycznych  w k raju  miało 6 P 8 7  
szkoły  ludow e publiczne a 38 '1 3  było bez 
ty c h  szkół. S tosunek ten  nad e r n ieko rzystny  
dow odzi w ym ow nie, że zak ładan ie  szkół n o ­
w ych je s t spraw ą piekącą, zw łaszcza gdy  ro k ­
roczn ie w ychodzący z sm ninaryów  nauczy­
cielsk ich  kandydaci i kandyda tk i dostarczają 
p o trzebnych  s ił nauczycie lsk ich  dla szkół 
nowo pow stać m ających. Je d n a  szkoła lu d o ­
w a pub liczna lub ch a rak te r  publicznej m a­
jąca  p rzypadała  na 2 19 gm in .

P rzestrzeń  kraju  naszego w ynosi i . 300 97 
m il kw adratow ych. N a  je d n ą  w ięc m ilę kw a­
dratow ą w ypadało w  roku 1878/9 2" 15 szkół 
ludow ych publicznych lub tak ich , k tó re  m a­
ją  ch a rak te r  publicznych.

S tosunk i wyżej poszczególnione n ie są 
jed n ak ie  we w szystk ich  okręgach , a naw et 
p rzeciw nie zachodzą bardzo znaczne w  tym  
w zględzie różnice. N ajgęściej są szkoły w o- 
k ręgu  krakow skim  zam iejskim  (3 '92  n a  milę 
k w .), lwowskim  zam iejskim  (3 '71  na m. kw .), 
sokalskim  (3 '4 6  n a  m. kw .), złoczow skim  
( 3 1 5  na m. kw .), roh a ty ń sk im  (3 08 na m. 
kw .) i husia tyńsk im  (3 09 na m. kw .), a  n a j­
rzadziej w p ilzneńsk im  (0 97 na m. kw .), 
ko łom yjskim  (1-17 na m . kw .), nadw orn iań- 
skim  ( i ' I 7  na m. kw .) i w ropczyckim  (1 '2 6  
n a  m. kw.). N ajw ięcej g m in  w ypada n a  je ­
dną szkołę w okręgu  szkolnym  pilzneńsk im  
(5 52) i bocheńskim  (5 25) a  najm nie j w so­
kalskim  (1 ' 10) i husia tyńsk im  (1*14). N aj­
większa liczba m ieszkańców  i dzieci w w ie ­
ku szkolnym  będących w ypadała n a  j jd n ą  
szkołę w okręgu pilzneńskim  (4 .947  m . 
762 dz.), ropczyckim  (2 .320 m. 512 dz.) i 
bocheńsk im  (3 .133  m. 456 dz.), a n a jm n ie j­
sza w  sokalskim  (863 m 125 dz.) i w  stry j- 
sk im  (987 ni. 139 dzieci). — W skazane tu  
najbardzie j tylko rażące różn ice w kładają na 
w ładze szkolne obow iązek sta ran ia  się o to, 
aby  je  z czasem  ile m ożności w yrów nać.

Na zakończenie tego działu  m usim y je ­
szcze dodać, że w sto sunku  do w ykazanych 
przez rady  szkolne okręgow e dzieci ro zm a i­
ty ch  w yznań i obrządku w iek szkolny m a­
jący ch  w ypadało w r. 1878/9 na je d n ą  szko­
łę  z w ykładow ym  język iem  polskim  227 dzie­
ci obrz. rz. kat. a n a  jedna szkołę z w yk ła­
dow ym  językiem  rusk im  134 dzieci obrz gr. 
k a t ;  że w s tosunku  do w ykazanej liczby 
ty ch  dzieci podczas osta tn iego  obliczenia lu ­
dności w ypadało 3i>4 dzieci obrz. rz. kat. 
na jed n ą  szkołę z w ykładow ym  językiem  
polskim  a 202  dzieci obrz. gr. kat. n a  je­
dną szkołę z w ykładow ym  językiem  ruskim , 
że w końcu n a  1 18 dzieci obrz. rz. irat* u- 
cząszczających do szkoły by ła je d n a  szkoła 
z w ykładow ym  językiem  polskim , gdy  p rze­
ciw nie je d n a  szkoła z w ykładow ym  językiem  
rusk im  w ypadała n a  59 dzieci obrz, g r. kat. 
uczęszczających na naukę.

SPRAWY ZAGRAHCZHE
(Bezrobocie  we Francy!.)

Bezrobocie, jak ie  w ybuchło  w n iek tó ­
rych fabrycznych  m iastach  północnej F ra n -  
cyi, ma n iew ątp liw ie bardzo groźny  charak­
ter. W iadom o ju ż  czytelnikom  G azety , że w 
n iek tórych  m iejscow ościach m usiano zarekw i­
rować siły  zbrojne. W R o u b a ii m usiało n a ­
w et wojsko przypuścić atak  na zgrom adzone 
tłum y. W m ieście tenn zaburzen ia by ły  n a j­
groźniejsze m ianow icie w ieczór 14 m aja. 
Św iątkujący robotn icy  zebrali się w liczbie 
kilku tysięcy na bulw arze pałacow ym . W iele 
kobiet było także między n im i a o godzinie 
w pół do dziew iątej cały ten  tłu m  dem on­
s tran tów  śpiew ając M arsyliankę w ylał się na 
g łów ną ulicę, a następn ie  skierow ał się ku 
ginach>>wi nierow skieum  krzycząc i hałasu jąc 
coraz bardziej. Przed gm achem  m erow skim  
stało  k ilku  żandarm ów  na koniach i szw a­
d ron  strzel-ów . M niej więcej przez pó ł g o ­
dziny wojsko i robotnicy  sta li tak naprzeciw  
siebie, robo tn icy  n ie śm ieli postąpić dalej, 
ale postaw a ich  staw ała  się coraz g ro źn ie j­
szą. W reszcie m er, D n idet, i; kom isarz ce n ­
tra lny  z przepaskam i trójkolorow erai w ycho­
dzą z budynku  m erow skiego i w zyw ają ro­
botników , aby się rozeszli. W tym  w łaśn ie 
czasie wojsko zostało w zm ocnione jednym  
batalionem  p iechoty , k tó ry  zaw ezwano czem - 
prędzej z Lille. Gdy tłu m y  nie usłuehały  
w ezw ania, p iechota i jazda p rzypuściły  atak
i oczyściły plac. Ale rozprószeni sform ow ali 
n iebaw em  drobniejsze bandy, które p rzeb ie­
g ały  m iasto  w śród śpiew u i krzyku. H ałas i 
g roźby  p rzybrały  jeszcze gw ałtow niejszy  c h a ­
rak te r, gdy  przechodzono obok opuszczonych 
fabryk. U Screpela, Scam psa i Bp., Gordon- 
n ie ra  M ontagna, w przędzalni w ełny D ela ttra  
pow ytłuk iw ano szyby, rzucano kam ien iam i w 
bram y a w łaściciel przędzalni L em aine, m u ­
sia ł sw oje dzieci ukryć na sp ichrzu , aby je  
u ch ron ić  od niebezpieczeństw a. T ym czasem  
żandarm i rzucili się w pogoń za tem i t łu ­
m am i aby je  rozprószyć. D em onstranci p rzy ­
jęli ich okrzykam i: „P recz  z n im i! N iech
żyje so c y a lizm !“ W reszcie o godzin ie l i t e j  
udało  się rozpędzić tłu m y . P rzez całą noc 
p a tro le  ta n d a rm e  yi i jazdy  p rzeb iega ły  u li­

ce m iasta . P iech o ta  b y ła  skonsygnow aną i 
cy rku  i w gironazyum  m un icy p aln em  goto- 
tow a w każdej chw ili do pochodu. N a z a j u t r  
w sobotę w ysła ł g e n e ra ł L efeb u re  now e p1" 1 
siłk i, k tóre w ieczór p rzy b y ły  do Roubaix 
N ad to  je d en  szwadron. 5 p u łk u  dragonów I 
pow ołany  zosta ł z Sain t-O m er, gdzie  bezro 
bocie usta ło  w sku tek  porozum ien ia  międz] 
p ryncypałam i a robo tn ikam i G enera lny  pr 
k u ra to r  z D ouai i kilku członków  trybuna-h 
z L ille udało  się także do Roubaix. Sytm 
cya je s t pow szechnie uw ażana z t  bardz 
groźną.

Je d en  z koresponden tów  F igara  podaj 
następu jący  ciekaw y i charakterystyczny 
sz c z e g ó ł: Św iątkujący robo tn icy  przechodzą 
sobie bez w szelkiej przeszkody g ran icę  bel 
g ijsko-francuską tam  i napow rót. Dwa razy I 
dziennie idą do B elgii w liczbie kilku tysię-- 
cy, a w racają obładow ani kaw ą, korzeniam i, 
ty ton iem  i sp rzedają te  a rty k u ły  p rze m y tn i­
kom  lub kupcom  i osobom  p ryw atnym  De 
filują przed  urzędnikam i cłow ym i i szydzą 
sobie z n ich . P rzedew szystk iem  je d n ak  p rze­
noszą naftę  w w ielkiej ilości przez g ra ­
nicę. T ym  w ięc sposobem  przem ytn ic tw o  o d ­
byw a się n a  w ielką skalę a s tra tę , jaką  skarb 
przez to poniósł, obliczono n a  50 .000  fran ­
ków.

W  A rm en tie res  panow ało  dn ia  14 m a­
ja  także w ielkie zaburzenie, i  tu  przyszło  d'J 
g w ałto w n y ch  scen. N apadn ięto  na kilku w ła ­
ścicieli fabryk, 43 pu łk  lin iow y m usia ł u d e ­
rzyć n a  zgrom adzone tłum y , a wśród zam ie­
szania , jak ie ztąd p o w sta ło , k ap itan  Big- t 
zos ta ł ran iony  nożem  w rękę. N ad to  jeden  z 
żandarmów- został uderzony  kam ieniem  w 
czoło. W L i l l e  św iątku je także przeszłą 
1000 robotn ików  po najw iększej części kc- 
tlarzy , ludw isarzy i m echaników . S łychać j e ­
dnak , że w krótce m a w ybuchnąć  bezrobocie 
także w dw óch in n y ch  bardzo w ażnych g a ­
łęziach  przem ysłu . D latego też sko n cen tro ­
wano w Lille znaczne siły  zbrojne, p rzyw o­
łano m ianow icie z V a!enciennes D unkerąuc 
i A ire 14 pu łk  dragonów , i 10 p u łk  piecho-1 
ty  i 19 pu łk  strzelców  koDnych. Ale nie 
tylko na półnoey objaw ia się a g i ta c ja  m ię­
dzy robo tn ikam i w sposób tak niepokojący.
W Pt h e i m s św iątkuje 2000 robotników  i 
przędzalni w eł.iy . P rzeb iegali oni k ilkakro t­
n ie g łów ne ulice m ias ta  z chorągw iam i i 
w śród śpiew u M arsy li inki. T ow arzyszą im 
kobiety i dziew częta, k tó re  się odznaczani 
w ielkim  fanatyzm em . M ieszkańcy są bardzo i 
zaniepokojeni. Ź andarm erya  m iisiaia przem o­
cą rozpędzać tłu m y  . p rzyczem  przyszło  na 
kilku j unk tach  do s ta rć . Z obozu z pod 
C hał?os p rzyw ołano  dwa szw adrony jazdy. ! 
P re fek t d epartam en tu  M arny  i m in is te r spraw  
w ew nętrzny  pospieszyli do R heim s.

(P roees W eim ara.)
D nia 18 b. m. rozpoczął się p rzed są­

dem  w ojennym  w P e te rsb u rg u  proces W ei­
m ara, k tóry  pow szechnie budzi w ielkie zaję­
cie a to niety lko z powodu sam ego czynu, 
lecz także ze w zględu n a  osobistość oskarżo­
nego. N iektórzy tw ierdzą, że przeciw  dr. 
W eim arow i nie m a dosta tecznych  dowodów, 
inn i zaś u trzym ują , że w łaśnie sąd wojskowy 
n ie potępi g o , poniew aż w szyscy oficerowie 
i żo łn ierze pam iętają  jeszcze w ybornie, jak  
w ielkie zasług i położył d r. W eim ar podczas 
osta tn ie j k am p an ii; są jednak  i ta c y , któr/.y 
czarną przew idują przyszłość i obaw iają się 
w yroku śm ierci, k tóry w ed ług  najnow szych 
rozporządzeń m oże być zm ieniony  tvIkoB I 
przez cara. „C ały świat, pisze koresponden t 
Pressa z P e te rsb u rg a , ża łu je m łodego czło­
wieka, który od pó łto ra  roku m arn ieje  
w  w ięzieniu śledczem  U rodzony w P e te rs ­
burgu , syn  zam ożnyeh rodziców  je s t dr. 
W eim ar osobistością pow szechnie tu ta j zna­
ną. Ojciec jego by ł w łaścicielem  d rukarn i i 
m iał w spaniały  g m ach  przy N ew skim  pru- 
spekcie. Jako  człow iek zam ożny s ta ra ł się 
dać piękną e d u k a c ję  dwom  sw oim  synom  i 
trzem  córkom . A ie je d en  z synów  prow adził 
życie lekkom yślne i nie doprow adził do n i ­
czego, d rug i zaś ukończył g im n a z ju m , sui- 
dya inedyczno- ch iru rg iczne , złożył doktorat, 
w yjechał za g ran icę  celom dalszego k sz ta ł­
cen ia się i pow rócił w końcu do P e te rs b u r ­
ga, gdzie w ykonyw ał p rak tykę lekarską- 
W celach naukow ych baw ił dr. W eim ar 
także w W ieduiu . K iedy i gdzie ze tknął się 
z n ih ilistam i, wykaże dopiero  rozpraw a, je ­
żeli oczyw iście prócz dom ysłów  ta jn y ch  
agentów , pojawią się jak ie  zeznania pow a­
żniejsze. J e s t w ielu tak ich , k tórzy  n ie m ogą 
dać w iary, aby dr. W eim ar by ł u ih ilistą , 
inn i zaś opow iadają w ypadek, który naraził 
bardzo w ysokiego u rzędn ika na w ielkie n ie ­
przyjem ności. N a prośbę tego u rzęd n ik a  wy­
je ch a ł dr. W eim ar w raz z n im  do Paryża 
celem um ieszczenia w zakładzie dla ob łąka­
nych jak iegoś kuzyna tego urzędnika. P» 
załatw ieniu  spraw y żyli obaj jak iś  czua 
w P aryżu  dla rozryw ki. A le W eim ar nń* 
b ra ł n ig d y  udziału  w rozryw kach  sw ego to ­
w arzysza podróży i n ie  zapraszał go też 
n ig d y  na zabaw y, w .k tó rych  sam  b ra ł udział- 
W  ogóle je s t dr. W eim ar charak te ru  pow a­
żnego i zam knięty  w sobie. A le pew nego 
dn ia zapy ta ł dr. W eim ara  jego  tow arzysz



z
}»odróiy, gdzie leż spędza w ieczory? W eim ar 
°dpow iedział, że w tow arzystw ie m łodych  ! 
l ,au i panów. U rzędnik p rosił tedy, ażeby 
'''p ro w ad z ił g 0 ta k ie  w t0 tow arzystw o. Ale 
W eim ar odpow iedz ia ł, że to być nie może. 
dop ie ro  na usilne nalegan ia u rzędn ika  
^ p ro w a d z ił go W eim ar w to tow arzystw o, 
które podobało mu się do tego s to p n ia . 
Ze nifjm ógł odmówić prośbie m łodej pię­
knej diuny i w ziął od niej lis t do pew nej 
osobistości , zam ieszkałej w P ete rsbu rgu , 
d o ręczen ie  tego listu  adresatow i pociągnęło 
za sobą ten  sk u te k , iż ów wysoki u rzędn ik  
został uw ięziony pod zarzutem , iż należy do 
luhilisstów i p rzesiedzia ł się 10 dni w w ię­
ż e n iu  aż do zupełnego  w yjaśn ien ia spraw y, 
do  tym  w ypadku n ik t ju ż  n ie  w ą tp i ł ,  że 
W eim ar należy także do ta jnego  związku, 
chociaż z drug iej 3 trony aui jednym  czynem  
n 'o zd radził się, ażeby by ł n ih ilis tą . Żył on 
w P ete rsb u rg u  spokojnie z swojej p rak tyk i 
'e k a rsk ie j; ubogim  św iadczył bardzo w iele a 
gdy przyszło do w ojny z T urcyą, ofiarow ał 
bezp ła tn ie sw oje u sług i Tow arzystw u C zer­
wonego krzyża. Ofiara ta  została  z ochotą 
PrzJ,ięta. W  oddziale w yekw ipow anym  przez 
m ałżonkę następcy  tronu  zają ł W eim ar b a r­
dzo w yb itne  stanow isko. W  "czasie kam panii 
odznaczył się nadzw yczajną odw agą, pośw ię­
ceniem , n iestrud  m ną pracą, tak, że iy ł p rzed ­
m iotem  pow szechnej czci "ze stro n y  g en e ra ­
łów, oficerów i o łn ierzy . P ie rś  jego  ozdo­
biono kilku orderam i i nikom u naw et przez 
m yśl n ie  przeszło, ażeby d r  W eim ar m ógł 
hyc n iebezpiecznym  w ichrzycie lem . Z znacz­
nego m ajątku sw ojego daw ał bardzo hojne 
ofiary na rzecz chorych  i ran n y c h  żo łnierzy  
a bogaty w honory i zaszczyty, pow rócił po 
w ojnie do P ete rsbu rga , g d z i" znow u oddaw ał 
się 7 pośw ięceniem  prak tyce lekarskiej. P ie rś  
jego zdob ił o rder W łodzim ierza z m ieczam i 
i krzyż Jerzego . G enera ł Gurko cen ił go b ar­
dzo wysoko. Gurko i W ielki książę K onstan ty  
interesow ali się n iezm iern ie  losem  m łodego 
lekarza, gdy  został uw ięziony , ale n ieste ty  
n ic  dla niego zrobić nie m ogli. N astąp ił za­
m ach na życie M ozencowa i cara. W iadom o, 
że n ieznany  dotychczas m orderca M ezeneow a 
uciek ł na najlepszym  rum aku , jakiego m ożna 
było  znaleźć w P e te rsb u rg u . W eim ar m iał 
nabyć tego konia i trzym ać go w pogotow iu 
dla m ordercy. M ezencow , w ed ług  zw yczaju 
swojego chodził codziennie r*no do kaplicy 
przy placu N ew skim . Z tam tąd szed ł w fata l­
nym  dlań dn iu  ulicą M ichajłow ską a na do l­
nej części tej ulicy, n a  skręcie pałacu, w k tó ­
rym  odbyw ają się zgrom adzenia szlachty, n a ­
przeciw  pałacu M ichała, n ap ad ł go m orderca, 
i uciek ł po dokonanym  czynie. Z ian a  są te 
ulice całkiem  w y ludn ione ; o tej porze dnia 
n ie  m a tam  ani izw oszczyka , ani posługacza, 
an i przekupnia. W ówczas, gdy  się to działo, 
nie sta li naw et, tak jak  teraz, stróże kam ie­
n ia m i przed bram am i sw oich domów. To też 
m orderca  m ógł z ła tw ością schron ić  się po 
dokonanym  czynie A d ju tan t M ezeneow a 
troszczył się n ierów nie więcej 0 rannego  g e ­
nera ła . niż o ściganie m ordercy i tym  sposo­
bem  złoczyńca do tej chw ili nie został wy­
śledzony Otóż dr. W eim arow i zarzucają, że 
je s t w spólnikiem  m ordercy. D rugi g łów ny  
p u n k t oskarżenia d ra  W eim ara  tyczy się sto ­
sunków  jogo z Sołow iew em . Jeszcze dzisiaj 
w idać na gm achu ra d o w y m , naprzeciw  p a­
łacu  sztabu generalnego, a m ianow icie n a ­
przeciw  okien m ieszkania ks. Gorczakowa. 
k tóry  m ieszka w tym  pałacu, m iejsce, w kto- 
rem  u tk w iła  ku la złoczyńcy, co się targnął 
n a  życic cara. N ikt nie pom yślał dotychczas
0  zatynkow aniu  r y s u  w m urze. W eim ar m iał 
Sołowicwowi, którego leczył, kupić rew olw ei
1 dać m u truciznę, ażeby o tru ł się po doko­
nanym  czynie. T rzeci pun k t oskarżenia ty ­
czy się udziału  W eim ara w ucieczce ks. K ra- 
potkina, k tóry  był osadzony w szpitalu dla 
inkw izytów  i dr. W eim arow i m a zaw dzięczać 
sw oją ucieczkę i uw olnienie się. od srogiej 
kary. O skarżenie zarzuca także dr. W eim a­
row i' rozpow szechnianie zakazanych pism  ni- 
h ilistycznych , a ponieważ dr. W eim ar w szyst­
kiego tego nie by łby  w stam o dokonać bez 
obcej pomocy, przeto oskarża p rokura to r je  
szeze 10 innych osób o w spółudział w tych  
czynach. Opowiadają tu  sobie, żo dr. W eim ar 
w nocy przed uw ięzieniem  w brew  swojem u 
7,wyczajowi. przyszedł do dom u v/ stanie nie 
trzeźw ym . Gdy go następnie napadli polieyanej, 
m ia ł on się zdradzić następującem i słowam i, 
nieiig lędnie w ypow iedzianem i: „To bałwan 
ten Sołow iew ... n ie  m ógł lepiej s trzelić!"

Czerwca r. b. Do podania należycie ostemrfio 
wanego dołączyć należy metrykę, świadectwo 
szkolne ostatnie —  względnie świadectwo doi 
rzałośoi szkoły średnń-j —  świadectwo mo, J
uości za czas od przerw ania stndyów  a iośl'
się pełni tymczasowo obowiązki nauczycielskie1 
dekret nominacyjny i poświadczenie d y rek c ji’ 
żJ się dotycho ns zostaje na posadzie. ’

—  Z tow arzystw a lek arsk iego . D nia 
1 b. m. odbyło się doroczne adm inistr. posie­
dzenie oddziału lwowskiego towarzystwa lek i 
rzy galic. na którem : 1. Członkowie zarządu 
odczytali sprawozdanie z całorocznych czynności
2. Nastąpił wybór nowego zarządu, a m iano’ 
wicie wybrani zostali: przewodniczącym dr 
Longcharaps, zastępcą tegoż dr. Feigel, sekre­
tarzem administracyjnym dr. Kozłowski, sekre­
tarzem naukowym dr. Janu, podskarbim dr 
Pawlikowski, kontrolorem dr. Lech ; delegatami 
drowie Różański, Opolski i Czyżewiez; za4ę- 
pcami ich drowie Łopucki i Kilarski N astępne 
posiedzenie naukowe odbędzie się w sobotę dnia 
22 b. m. o godzinie 6 wieczór w ratuszu na
drugiem piętrze.

— Dotkliwe zim no  marny jiiź trzeci 
ćlzień a  wczoraj późnym wieczorem i dziś rano 
śnieg nawet prnszył z deszczem. Kwinty i w a­
rzywa oraz delikatniejsze krzewy podobno mo 
cno ucierpiały. W edług prywatnych douiesień 
z Podola śnieg leżał tam  przez dzień cały 
Zimno zresztą panowało w ostatnich dniach w 
całej środkowej i północnej Europie, a według 
doniesienia Gołosu w Rossyi wymarzły ozi­

miny.
— P o m n ik  Chopina. Jak  donosi F i ­

garo utworzył się w Paryżu komitet, który za
1   olT\Jv,aolr

K R O N I K A
— P iśm ien n e egzam inu dojrzałości

aczną się w tu t- ju c m  seminarium nam zyrUl- 
kiem dnia 14 czerwca r, b. Kandydaci, chcący 
v myśl § 41 ustawy szkolnej r dnia 14 maja 
1869 r. przystąpić do egzaminu dojrzałości ja ­
ro prywatyśei — tudzież ei, którzy mając świa- 
leetwa dojrzałości szkoły średniej, chcą je uzn 
z-łit'p, l.a świade twa seminaryaltie w myśl § 66 
tatutu organizacyjnego seminaryów —  wniosą 
■odania do dyrok-yi Bemiuaryum nauczyciel 
skiego adresowane (ulica Kalecza nr. 5) do 1

$»•!■* Lwowska z dnia 20

ifij* — v
zadanie postawił sobie zebrać w drodze składek 
fundusz potrzebny do stałej konserwacji po­
mnika polskiego mistrza na cmentarzu paryskim  
Perc-Lachaise. W skład kom itetu  wchodzą: 
księżna M arcelina Czartoryska, ks Władysław 
Czartoryski, baronowa Rotscbild, oraz pp. D u­
bois d’ E icb thal, Franchomrae i Gavard. Składki 
przyjmuje wydawnictwo utworów muzycznych 
D uvand Sehoenew erk et Comp. w Paryżu na  

placu M adelcine.
* Zapiski p o licy jn e. Piotr Boba, pa­

robek brunet, liczący lat 30, zbiegł dnia 18 
b m ' z folwarku w Podborcaeh po dokonanej 
kradzieży parv koni i kutego wozu. —  Krąży 
po domach młody oszust, który dnia 19 b m. 
w \łudził w domu pod 1. 8 przy ulicy Zimoro- 
wieza zegar ścienny pod pozorem, że w łaściciel 
polecił mu zabrać takowy do naprawienia.
Straż policyjna aresztowała dnia 19 b. m. zna­
nego złodzieja Ludwika Sikorskiego, który w 
nocy na 18 b. m. w towarzystwie uwięzionych 
już poprzednio Ludwika SKbastyańskiego i Szy­
mona Huuki włamał się do kramu pod 1. 12 
przy ulicy Pańskiej i do szynkowci pod 1. 29 
przy ulicy Blacharskiej i dokonał tam kradzie­
ży.— Władysław Krzvwucki znany złodziej został 
aresztowany dnia 19 b. m. z tłumokiem z rze­
czami, rzekomo znalcziouemi za rogatką Żół­
kiewską. —  Złożono w policyi zimową chustkę 
i chusteczkę białą od nosa zapomniane w do­
rożce i. 13k, tudzież znalezione trzy świadec­
twa służbowe Eliasza Bernhardta.

(*) W  d yccczy i lw ow skiej obrządku 
grooko katolickiego zmarli: ks. Jakób Zharski, 
pleban w D o łh em ; ks. Szczepan Kozorowski, 
pleban w Tyśmienicy; ks. Mikołaj Drozdowski, 
pleban w Korzeiicach ; ks. Michał Kubijczuk, 
pleban w Witkowie. Ks. Marcin Pakisz, wika­
ry katedralny instytuował się na probostwo w 
Dryszczowie ; ks." Jan  Kuczyński, kapelan w 
Titkowic na probostwo wr P3ryszezu ; ks. Szy­
mon Bilecki, administrator probostwa w Nowo- 
czynie na prob. w Horożamo ; ks. Michał Sza- 
w a ł a , administrator probostwa w Połonicznej 
na kapelanię w Połtwie; ks. Tereacyusz Do- 
mauik, były zawiadowca kapelaniii w Połtwie 
na kapelanię w Liszkach królewskich; ks. Mi­
chał Iwasieezkn, administrator kapelanii w Ro- 
żyskach na to b e u e f i c y u m k s .  Eustachy Kło- 
siowioz, administrator probostwa na Zniesieniu 
ua probostwo w Prysow rach; ks. Grzegorz, 
Lenkiewicz admiuisrrator probostwa w Suchej 
woli na to beneficvum ; ks. Andrzej Iniewicz, 
kapelan w Rozhadowie na probostwo w Iwa 
nówce; ks. Józef Smolnicki, wnkary w Staruni 
na probostwo w liryczne; ks. Dyonizy Rudni­
cki, administrator w Bedrykowcach na to be- 
neficynm; ks. Lenn Turzański, wikary w 01- 
chowcu na probostwo w Doroszowie ; ks. Mi­
chał Lewicki, pi,.ban w Rosochoczu na pro­
bostwo w Werbiszu niżnym; ks. Teodor Dzu- 
łyński, pleban w- Lubszynie na kapelanię w 
Turówce; ks. Tomasz Reszjtylowicz. pleban w 
Werbiszu niżnym na probostwo w Rosochaczn, 
ks. Leon Dzułyński, kapelan w Turówce ua 
probostwo w Łabszynie; ks. Aleksander Koryt­
ko, pleban w Tuchli na probostwo w Bobat- 
kowcacb Ks. Włodzimier* Poznański, admini­
strator probostwa w Horoszowie objął adrniui- 
stracyę w Borkach małych ; ks. Hilary Susz- 
kiewicz, były zawiadowca w Dryszczowie ad­
ministrację probostwa w Hlibowicach swir- 
s k i c l i , ks. Aleksander Harasiewicz, zawiadowca 
probostwa w Paryszczu adminictracye kapelanii 
w Titkowie; ^

*** O zn aczn iejszych  pożarach w
kraju, które się zdarzyły w ostatnich tygodniach, 
otizymal śmy następujące doniesienia: w Mu 
chówce, w powiecie bocheńskim, pogorzało je
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denastu gospodarzy w skutek zbrodniczego po- tego statku z rozbitkami, których zabrała na
WT. 1 ■ / . ®  *  I 1 Ł .  J ___. . . .  ~  — ----- J.

dłożenia ognia. Niektórzy z pogorzelców u tra ­
cili cały dobytek tak, że nawet suknie ich i 
pieniądze w gotówce poszły z dymem. Szkoda 
wynosi przeszło 7.000 zł. Sąd w Wiśniczu 
wdrożył dochodzenie karne. —  W Pierzchowi­
cach. w tym samym powiecie, zniszczył pożar 
stodołę dworską z 800 centnarami słomy. Strata 
wynosi 2.400 zł. I  w tym wypadku ogień, jak 
się zdaje, był wzniecony zbrodniczą ręką —  
W Biały wyżnę), w powiecie grybowskim, ogień, 
który powstał z niewiadomej przyczyny, pochło­
nął  zabudowania gospodarczo ze- wszjstkiemi 
zapasami dwóch rolników, którzy nie byli ubez­
pieczeni. Szkoda obliczona została na 2.000 
ssł. W Pełnatyczsch, w powiecie jarosław 
skina, spaliły się budynki mieszkalne i gospo­
darcze, kilka sztuk bydła rogatego, wiele ru ­
chomości oraz zapasów zboża i paszy 10 gospo­
darzy, ogólnej wartości 7 .142 zł. Pogorzelcy 
nie byli ubezpieozeni. Ogień według zachodzą­
cych poszlak wzniecony był zbwdaiczą ręk ą .— 
W Woli buciiowskiej, w tym samym powiecie, 
spłonęły trzy obejścia gospodarskie, także jak 
się zdaje w skutek podpalenia. Nieubezpisczona 
szkoda wynosi 3 .000 zł. —  W gminie Niena­
szów, w powiecie jasielskim, zniszczył pożar 
szopę na obszarze dworskim, od której spłonęły 
sąsiednie budynki pięciu gospodarzy. Poszkodo­
wała ponieśli szkody na 2 .000 z ł , a nie byli 
ubezpieczeni. Zachodzą i w tym wypadku po 
szlaki podpalenia. —  IV Jaworowie pogorzało 
10 gospodarzy. Szkoda w małej ty l to  części 
ubezpieczona wynosi 2 .150 zł. Przyczyna po­
żaru nie mogła być zbadaną. —  W Szumlanach, 
w powiecie jaworowskim, ogień pochłonął zabu­
dowania mieszkalne i gospodarcze ze zbożem i 
ruchomościami dwóch kolonistów. Ubezpieczona 
szkoda wynosi około 1500 zł. —  W Wyszaty- 
czaeh, w powiecie przemyskim zniszczył pożar 
cztery zagrody włościańskie z zapasami zboża i 
sprzętami. Szkoda nieubezpieczona wynosi 1.495 
zł. Ogień wybuchł w domu starozakonnegc 
Szildlerna, który pociągnięty został do odpo­
wiedz ulnośei, ponieważ nie chce wymienić wia­
domego mu sprawcę nieszczęścia. —  Nareszcie 
w gmmie Zaścinoc.zu, w powiecie trembowel 
skim, dnia 1 b. ra. po ukończonc.m nabożeń­
stwie rezurekcyjnym wszczął się nocą pożar w 
zamkniętej cerkwi i pomimo spiesznego ratunku 
zniszczył tę cerkiew do szczętu. Ogień, jak się 
zdaje, powstał od pozostawionych przód ołta­
rzem lamp zapalonych. Szkoda aieubezpieczena 
wynosi przeszło 8.000 zł.

—  O llsloilicn ic posągu walecznego 
obrońcy Belfortn, pułkownika Denferta, w mie­
ście St. Maiieut, w departamencie De»x Serres, 
odbyło się według telegramu paryskiego dnia 
17 b. m. w obecności licznie zebranego ludu. 
Generał Gallifet miał mowę, w którei s ław .ł 
patryotyczną działalność Gambetty podczas osta­
tniej wolny. Przemawiał także Carnot, podno­
sząc iż" poniewi.ż teraz naród francuski ma 
losy’ swojo niejako we własnem ręku, obowią­
zany jest złożyć dowód, że jest godnym wol­
ności.

— K om endant straży ogniow ej w
Stambule, lir. Edmund Szechonai, fermanem 
sułtańskim iniauowany został w tych dniach 
generałem.

—  Koronowany literat. Redakeya 
znanego czasopisma Magazin fur die L itera­
tur des Auslartdcs ogłasza, że król Hawaii, 
Kulakami, zapowiedział jej nadesłanie do publi­
kacji artykułu swojego o poezyi ludowej Ha- 
waiczyków.

— P ociąg  piorunem  rażony. Jeden 
z korespondentów kijowskich donosi: Pociąg 
osobowy, który duia 12 b. m. rano przybył do 
Kijewa z Brześcia, przy wjeździo na dworzec 
w Szepetówce rażony został piorunem. Jeden z 
wagonów wyładowanych drzewem zapalił się, 
ogień wszakże został natychmiast stłumiony 
Maszynista, który właśnie hamował lokomotywę 
stracony został uderzeniem piorunu na ziemię, 
wn‘t jednak przyszedł do siebie, odniósłszy lek­
kie tylko kontuzje.

—  W y b u c h  kotła parowego w ko­
palni żelaza Buchali Hall pod W alsall pozbawił 
życia lun ciężko rau ił obuło 50 osób. Kata 
strofa zdarzyła się d. 15 b. m.

— Najszybszą jazdę Z Auglii do Au­
stralii, jaką z mają roczniki żeglarskie, odbył 
; arowiec pocztowy O rient, który dnia 9 b. m. 
szczęśliwie zawinął do portu Adelajdy Prze 
był mianowicie odległość 12.000 mil mor­
skich włącznie z przystankami, w niespełna 35 
dniach.

— Czynność w ulkaniczna Etny, we­
dług Corr. di Catania  znowu od kilku dni 
zwiększa się szybko. Z nowej czeluści wulkanu 
dobywają się wielkie słupy dymu z popiołem

—  Najszybsza jazda koleją odbywa 
się teraz między Nowym Jorkiem a b.ladeifią, 
dzięki nc woskoustruowanej przez amerykańskich 
mechaników lokomotywie, która pędzi z ehyżo- 
ścią 92 mil angiclski-h (23 geograficznych) w 
90 minutach, nie zatrzymując się wcale, gdyż 
zapas węgla i wody ma zawsze dostateczny. 
Lokomotywa ta waży 840 centnarów

— K a t a s t r o f a  na morzu. Donieśliśmy 
przed kilkoma dniami, że na wysokości równika 
na Atlantyku zatonął wielki parowiec pasażer­
ski American. Według depeszy z Londynu 
wyłowiono znowu na pełnem morzu trzy łodzie

swój pokłsd zrazu barka amerykańska, a  n a s tę ­
pnie parowiec Coanza. Biedni ci ludzie jednak 
dostawszy się później na pokład statku Senegal’ 
dnia 1 maja w drodze do Europy rozbili sie 
ponownie w pobliżu wysp Kanaryjskich. I  tym 
razem uszli z życiem i w łodziach dostali cię 
szczęśliwie do Madeiry.

Obchód Jana Długosza.

N ie otrzym aw szy dość w cześnie zapo­
w iedzianego listu  od naszego spraw ozdaw cy 
z Krakowa, podajem y z Czasu opis w torko­
wego o b c h o d u :

O godzinie 9tej z ra n a  w szyscy zgro­
m adzeni w K rakow ie uczestn icy  zjazdu, oraz 
pobożna publiczność u dała  się do kościoła 
na Skałkę, gdzie ju ż  liczne duchow ieństw o 
oczekiwało. P rzed  k ryp tą  konserw ato r prof. 
Łepkow ski wśród g ro n a  licznie zebranych  
dostojników, prezesa A kadem ii, p rezyden ta  
m iasta, oraz profesorów  un iw ersy te tu  ja g ie l­
lońskiego w togach  p rzybranych  u w ejścia 
do grobów  oddał klucze od kryp ty  P rzeo ro ­
wi UO. P aulinów  i w  następu jących  przem o 
w ił doń słow ach:

W ielebni Ojcowie!
Ja sn y  to dzień  mój, g d y  za chw ilę do- 

będę zw łok św iątobliw ego kap łana , znam ie­
nitego uczonego i w ielkiego m iłośn ika oj­
czyzny —  oddając je  znow u po cz terech  
wiekach, m odlitw om  kościoła i czci narodo ­
wej. Szczęśliw a godzina, w  której zw racając 
Ci, w ielebny Ojcze, k lucze od krypty , kosz­
tem  kraju na grób  zasłużonych  urządzonej, 
nie m am  w ątpliw ości, ie  przez w ieki s tró ­
żam i jego będziecie —  wy, coście narodow i 
dochow ali palladium , obraz N . P. M aryi na 
Jasnej górze, a b ron iąc  go z K ordeckim , oj­
czyznę ratow ać um ieli. Jeśli na W aw elu k r ó ­
lów zwłoki, u was krew  św. S tan is ław a i 
o tw arta  dzisiaj katakum ba dla tych  w y b ra ­
nych, o k tórych  przyszłość orzecze, że do 
miary D ługosza dorośli. T ak — na tym  p ro ­
gu napisaćby się godziło, że przezeń  tylko 
tru m n a cnotliw ego p rzejść m oże do chw ały  
k tórą darzy  ojczyzna. W ręczając Ci Ojcze 
P rzeorze klucze do grobów  zasłużonych, za­
praszam  do odebrania zw łok D ługosza, p ro­
sząc zarazem  D elegata B iskupiego X. kan. 
Polkow skiego, N otaryusza K ap itu ły  k a ted ra l­
nej, aby n a  św iadectw o potom nym  sp isał ak t 
tej naszej czynności. W as zaś obecnych, za  
św iadków  tu biorę.

Odpowiedź ks. P rzeora  b rzm iała n a ­
s tę p n ie :

„Przedew szystk iem  poczytuję sobie za 
m iły obowiązek złożyć Ci czcigodny i sza ­
now ny panie K onserw atorze podziękow anie 
za tru d y  i znoje, podjęte w odnow ieniu  i 
spotęgow aniu czci dla naszego w ielkiego fu n ­
dato ra  a n iezrów nanego dziejopisarza św ietnej 
przeszłości narodu. Jako  od ubogich zakon­
ników  przyjm  za to serdeczne i staropolsk ie : 
Bóg zapiać ! O tw ierając dziś k ryp tę  dla zw łok 
mężów zasłużonych K ościołowi i ojczyźnie, 
oddajesz nam  klucze od niej, to znaczy, od ­
dajesz nam  najdroższy skarb. P raw dziw y  to  
zaszczyt dla nas ubogich zakonników  — rę ­
kojm ią pew ności n iech  będzie to  p rzekona­
n ie , że oddajesz go szanow ny panie ludziom  
pośw ięconym  m odlitw ie —  a gdzie m odli­
tw a i strzeżenie regu ły , tam  pew ność n ie­
zawodna. — Oto zadatek, k tó ry  daję w im ie­
n iu  swego zakonu, odbiera jąc k lucze od skar­
bu narodow ego."

Po tej u roczystej chw ili oddan ia  w o- 
piekę zakonu szczątków  D ługosza, ks. P rzeo r 
kluczem , który m u w ręczy ł konserw ator, o- 
tw arł drzw i od kościoła podziem nego. S traż 
przy drzw iach  pełn ili ocho tn icy  s traż y  pożar- 
nej, będący  uczniam i u n iw ersy te tu , podczas 
gdy cały p lu ton  straży  pożarnej tw orzy ł łań - 

uch w koło kościoła.
A ktu  w ydobycia szczątków D ługosza z ich 

dotychczasow ego sch ron ien ia  i przełożenia ich 
do tru m n y  dopełniono z w ielkiem  nam aszcze­
niem  i pow agą P anow ał też nastró j n iezw ykły 
w śród zebranych , gdy konserw ator m łotkiem  
o db ił o s ta tn ią  ceg łę i w ydobył u rn ę  g lin ia ­
ną z kośćm i D ługosza. Czynność dobyw ania 
kości i ich rozpoznaw ania przez p rezesa 
A kadem ii d ra M ajera n iem niej by ła w zru ­
szająca, a  snać było bolesne w rażenie w śród 
zebranych , gdy skonstatow ano, że nienm  
czaszki D ługosza. K iedy dobyto  flaszeczkę 
z k artk ą  zapisaną, a X . kanonik Polkow ski 
odczytyw ał ten  głos z g robu , w zruszenie 
g łębok ie w szystkich ogarnęło.

P ro tokó ł zredagow any przez X . P o lkow ­
skiego i odezytany przy tru m n ie , brzm i jak  
n a s tę p u je :

W Im ie  Trójcy P rzenajśw iętsze j. D zia ło  
się w K rakow ie w krypcie kościoła na S k a ł­
ce w  obecności p. konserw ato ra  L epkow sk ie- 
go prof. U n iw ersy te tu  Jag ie llońsk iego , k o n ­
serw atora zabytków  pom nikow ych, w ielebne­
go ojca P rzeo ra  XX. P au linów  i w ielu d ‘>- 
s to jnych  gośc i; ja , N o taryusz  K apitu ły , dele­
gow any do tej czynności od Najprzewieh--- 
bnięjszego X  B iskupa p rzystąp iłem  do n a ­
stępującej cz y n n o śc i;
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uczczenia k ryp ty  na, Skałce g robem  dla za­
służonych  w narodzie m ętów , poczet k tó ­
rych m iał otw orzyć sarkofag X. Ja n a  D łu ­
gosza, h isto ryka polskiego, funduszem  n a  ten  
cel w yznaczonym  przez w ysoki Sejm  k ra jo ­
wy, dokonaw szy tego dzieła, w dn iu  dzisiej­
szym  oddał k lucze do k ryp ty  W . 0 . P rz e o ­
rowi, a p rzy stąp ił do w yjęcia zw łok z k a ta ­
kum by D ługosza ustaw ionej n a  p rzedstem plo- 
w aniu z nap isem  n as tępu jącym :

Ossa 
I l l im i Joannis  

D ługossi
N om inati A rchi-E piscopi Leopoliensis 

H istoric i lieg. Poloniae
D efuncti A . D . 1480. D ie 29 M ai.

P an  K onserw ato r uderzyw szy  m łotkiem  
w ceg ły  rozb ił w ęg ieł zam urow ania k a ta ­
k um by  i w ydobył z niej garn ek  w ielki o 
dw óch u ch ach  z łac ińsk im  nap isem  o łów ­
kiem .

N astępn io  w yjm ow ał kości, k tó re  w e­
dle determ inaey i dr. M ajera, prezesa A kade­
m ii U m iejętności, b y ły  n as tęp u jące : kość 
biodrow a (os ilium )  14 ż e b e r , 16 Kręgów 
szy jnych  i g rzb ie tow ych  (vertcbrae). Ł opatka  
lew a (scapuia), koście udowe, praw a i lew a 
(ossa fem oris), kość goleniow a ( tibia), p rzy- 
kostki goleniow e piszczele, inaczej kości ły d ­
kowe (parvae focilae m ajus fibula), kości 
ram ieniow e, p raw a i lew a (ossa brahii vel 
humeri), kość łokciow a (ulva vel cubiłus). 
praw a i lewa, kostka śródręczna, i k ilka 
u łam ków  n iezdeterm inow anych .

Po wyjęciu kości pokazała się na 
dnie g arn k a  flaszeczka, m ieszcząca w sobie 
n adp lesn ia łą  kartkę  papieru  p ism em  zeszłego 
w ieku napisaną, z opisem  p rzen iesien ia  zw łok 
do katakum b.

P o  odczytan iu  tej karty , p. konserw a­
to r przełożyw szy kości do tru m ien k i ołow ia­
nej, m ającej n a  w ierzchu  w yry ty  h e rb  W i- 
n iaw a, m ajstrow i b laharsk iem u  p. P inkal- 
skiem u. brzeg i tru m ien k i zalutow ać polecił. 
T rum ienkę ołow ianą z kośćm i D ługosza w y­
niesiono do u staw ien ia  je j n a  katafalku 
w kościele.

P o  skończonem  nabożeństw ie odpraw io- 
nem  przez N ajprzew iel. księdza b iskupa k ra ­
kow skiego , A lbina D unajew skiego , tru m n ę  
w ynieśli z kościoła i w nieśli do k ryp ty  rek ­
to r i profesorow ie U n iw ersy te tu  Jag ie llo ń ­
skiego. K onduk t p row adził ksiądz b iskup  i 
o sta tn iem  słow em  oddał cześć tem u, który 
p ierw szy rozpoczyna szereg  zasłużonych  m ę ­
żów w ojczyźnie, m ających spocząć w tej 
katakum bie. Z akończył ksiądz biskup m owę 
sw ą oddając O. P rzeorow i księży P aulinów  
n a  S kałce grób  pod s traż  i opiekę im ieniem  
kościoła i ojczyzny.

Po przełożen iu  szczątków  do now ej 
trum ny , orszak duchow ieństw a, p rofesorow ie 
u n iw e rsy te tu , oraz zgrom adzeni opuścili 
k ry p tę  grobow ą, udając się n a  nabożeństw o 
do kościoła. K siądz D unajew ski, biskup k ra ­
kowski, ce leb row ał sum ę w licznej asyście, 
w czasie k tórej ks. kanonik  Polkow ski w stą­
p ił n a  am bonę i w  obszernej m owie w yka­
zyw ał znaczenie obchodu, zasług i D ługosza 
w  kościele i narodzie.

W  czasie nabożeństw a spoczyw ała na 
katafalku uw ieńczona tru m n a  z kośćm i D łu ­
gosza. T ru m n ę znieśli na nowo do grobu  
profesorow ie un iw ersy te tu  w togach, sznury 
od tru m n y  trzym ali prezes A kadem ii, dr. 
M ajer, p rezy d en t m iasta , dr. Zyblikiewicz, 
oraz dwaj rek to row ie, krakow ski profesor 
D unajew ski i lw ow ski prof. B iliński.

P o  skończonem  nabożeństw ie znów  po­
w róc ił cały orszak duchow nych  i św ieckich 
do k ryp ty  grobow ca D ługoszow ego. O dśpie­
w ano psalm y, a najprzew iel. ks. biskup k ra­
kowski p rzem ów ił od tru m n y  w słow ach 
w zniosłych , polecając potom ności i zakonowi 
s traż  d rog ich  szczątków  D ługosza, k tórego  
zw łoki o tw ierają  g rób zasłużonych.

N astępn ie przystępyw ano do podpisy­
w ania aktu pam iątkow ego, k tóry  sp isany  n a  
p ergam in ie , złożony zos ta ł do grobu.

Kwestya Kuldży.
i i .

D oliny podgórskie, w k tó iy ch  w łaści­
w y eałej k ra in ie  suchy  i sp iek ły  k lim at m ia r­
ku ją pow iew y z gór w iecznym  śn ieg iem  po­
k ry ty ch  i darzących  wodą. są po części po­
k ry te  bu jną traw ą, szczególniej w ynioślejsze 
jak  Zaum y, K ungesu , T ekesu, na sążeń w y­
soką, przez k tó rą  w ed ług  św iadectw a P rze- 
w alskiego przedrzeć się trudno , po części la­
sam i ja b ło n i i brzoskw ini. U  w yjścia takich 
dolin  na g rau icach  stepów  pow stało  tu  w ie ­
le m iast częścią ze w zględów  stra teg icznych , 
częścią ze w zględu na m ożność upraw y ży­
znego i ła tw ego  do naw odniania g ru n tu

Tak n. p. u w yjścia jednej z po łudn io ­
w ych  dolin T arbaga ta ju  pow stało chińsk ie 
m iasto Czuguczak, przy  w ypływ ie rzeki Ko- 
palki z C isilijskiego A latań  w kraju  siedm iu 
rzek  (siem irieczyńskij) rossyjskie m iasto  K o­

pal, a p rzy  w yjściu m alow niczej i żyznej 
A lm atyńskiej d o liny  n a  pó łnocnym  stoku 
T ransilijsk iego  A la tan  rossyjski fo rt W ierno- 
je . Lecz najobszern iejsza, najżyzniejsza i naj - 
lepiej up raw n a z tu te jszych  dolin  je s t w yż­
sza dolina Hi, zaw arta  w kącie p o łu d n io ­
wym . Tylko najw yższe z dolin tego system a- 
tu , jak  Zaum y, górnego  K ungesu  i po części 
Kaszu, są n iezam ieszkałe, za to jed n ak  p o ­
siadają nadzw yczaj b u jn ą  roślinność, a do li­
n a  K ungesu  je s t w ed ług  św iadectw a P rze- 
w alskiego żerow iskiem  dla dzików, n iedźw ie­
dzi i sarn , k tó re  spuszczają się tu  p rzy  koń­
cu la ta  z okolicznych gó r dla u raczen ia  się 
jab łk am i zalegającym i ziem ię.

Poniżej u jścia Z aum y a szczególniej po­
niżej u jścia K aszu aż do w yłom u Hi pod fo r­
tem  H ijsk im , dolina K unges-Ili 4 — 7 m il 
szeroka i około 1500' w zniesiona, p rzedstaw ia 
poczęści w yborne p a s tw isk a , poczęści żyzne, 
naw odnione sz tucznem i kanałam i (arylc) i s ta ­
ran n ie  u p raw ne pola i ogrody, w ydające pszen i­
cę, proso, ryż, baw ełnę, ty toń , arbuzy, m elony, 
jab łka , brzoskw inie, g ran a ty , w inogrona. W śród  
ty ch  pól i ogrodów  leżą liczne m iejscow ości 
zam ieszkane przez T aranczów  (w sie) i D un- 
ganów  (m iasta) a najznaczniejszą z n ich  je s t  
S tara  K uldża (do 8000 m ieszk .), daw na s to ­
lica D zungarsk iego  P aństw a , znana ju ż  w ś re ­
dn ich  w iekach pod nazw ą A lm alig  (A rm alek) 
jako w ażna stacya handlow a w tej k ra in ie  
przejściow ej. Z K uldży lub  z jej pobliża ro z­
chodzą sie d rog i w różne strony  : dw ie idą 
przez przejście T aik in  i Z iie rte  do doliny 
Borotala i łączą się w chińskiej m iejscow ości 
D żinho  na po łudn iu  E b in o ru , aby dalej w zdłuż 
północnego stoku T h ian  Szauu przez U rum - 
tsi i B arkul dosięgnąć P ek inu  („d ro g a  pó ł­
n o cn a"  T hian  Szcrn Felu, d la odróżnien ia 
od „drogi po łudniow ej" Thian S :a n  N a n  lu, 
która się c iągn ie w zdłuż po łudniow ych  s to ­
ków T h ian  Szanu). W zdłuż do liny  Tekesu 
przez przejście M u ssa rt prow adzi d ro g a  do 
K aszgaru a w zdłuż K ungesu  przez N ara t do 
Lob N oru. W  dó ł Ili idzie d roga do fortu  
W iernoje, a ztąd je d n a  do T uranu  (T aszkent) 
a d ru g a  do Syberyi (przez Kopal do Sem ipala- 
tyńska). N iedaleko S tarej K uldży także nad  rze­
ką Ili, n ieco ku zachodow i, leżało do n iedaw na 
kw itnące ch ińsk ie  m iasto  N ow a K uldża. P o d ró ­
żnik rossyjski R adłów , k tó ry  odw iedził te  s tro ­
ny w r. 1862, opisuje w Peterm anns M itthei- 
lungcn  N ow ą Kuldżę jako m iasto  rozległe, 
ludne, 8 0 .0 0 0 — 100.000 m ieszkańców , pełne 
sklepów , fabryk, ru ch u  i gw aru , leżące w śród 
pól up raw nych  , ogrodów  ow ocow ych i sie­
ci sz tuczuych  kanałów  P o  m onotonnych , 
bezp łodnych  s tepach  K irg izk ich  K uldża w y­
dała  mu się ezem ś czarow nem . W tedy  m o­
żna było ów kw itnący , ludny  w ęzeł d róg  ka­
raw anow ych , leżący praw ie na sk raju  bez­
p łodnych  stepów , nazw ać jak  T om buktu  „kró­
lową p u styn i" . Lecz w krótce pow stanie D un- 
ganów  przeszło  po nad  tern m iastem  jak  d r u ­
zgoczący h u ra g a n ,  to też w 15 la t później 
inny p o d ró ż n ik , d r. R e g e l, zw iedzał też sa­
me strony , zasta ł już  tylko puste  zw aliska a 
p rzestrzen ie  m iędzy g ru z a m i, daw ne ulice, 
by ły  lite ra ln ie  u słane  czaszkam i i kośćm i da­
w nych m ie sz k ań có w ; obecnie je s t  to „m ia­
sto kośc io trupów ". Z ew nątrz południow ego 
kąta, tam  gdzie rzeka Ili zw raca się na pó ł­
noc, dolina jej p rzy jm uje już  ch a rak te r b ez­
p łodnych  stepów.

T rzecia  geograficzna form a tej krainy, 
stepy, zajm ują kraj Zailijski aż do pó łnocnych 
stoków  T ransilijsk iego  A la tan , n iższą c7,ęść 
kraju  S iem irziczyńskiego aż do jego wyższej 
c z ę ś c i, to je s t  do dolin  Cisilijskiego A latan, 
dalej w kraczają w ką t północny, a przez znaną 
przerw ę w  jego  południow ym  boku w kąt ś ro d ­
kowy i łączą się nareszcie z pustyn iam i M on- 
g o l i . Pow ierzchnia tych stepów  sk łada się z lo­
tnego  piasku, gliny i soli, i prócz roślin  soluych 
i krzaków  sahsaula , pozbaw iona je s t ro ślinno ­
ści. Tylko nad  b ło tn istem i brzegam i jez io r 
stepow ych porasta ją  lasy trzc iny  tak  wyso­
kiej , że w niej jeździec n a  koniu schow ać 
się m oże. W lasach tych kry ją się dziki, p ta ­
ctwo w odne, owady zjadliwe a n aw et ty g ry ­
sy. K irgizi w czasie zim y schodzą tu  z oko­
licznych gó r ze sw em i s ta d a m i, szukając w 
lasach trzc inow ych  sch ron ien ia  przed stępo- 
w em i burzam i. S ilne bow iem  w ich ry  szcze­
gólniej w iejące od M o n g o lii, w dzierają się 
przez ow ą przerw ę m iędzy B artyk iem  i "Ala­
ta n ,  pędzą gw ałtow nie tum any  kurzu lub 
śniegu i ja k  S am um  grożą śm iercią  stadom  
i ludziom . „To szatan  stro i ża rty " , pow iada­
ją  K irgizi.

Pośród tych stepów  ciągnie się w ieniec 
jez io r go rzko-słonych  a m ianow icie: Bałkasz 
zew nątrz litery  M. na zachód je j podstaw y, 
Sassykul i Alakul w kącie północnym  i Eb i -  
n o r w kącie środkow ym . W szystkie te  jez io ­
ra  leżą na jed n y m  praw ie poziomie, niżej 
800 ’. a trzy  pierw sze z n ich  naw et ju ż  w 
h isto rycznych  c z a s a c h , jakeśm y to w spo­
m nieli, były  ze sobą połączone. N ajw iększem  
z n ich  jest Bałkasz, blisko 400 m il kw adr, 
p rzestrzen i i 70 m il d ługości — ciągnące 
się sierpow ato z południo-zaehodu na p ó łn o ­
co-w schód. P ó łnocne jego  brzegi są wyższe 
i ściśle określone; z tej s tro n y  nie w pada do 
jez io ra  żadna rzeka, wyjąwszy A jaguz z Tar- 
bagatąja, w padający ju ż  w sam ym  północno- 
w schodnim  rogu. Brzegi po łudniow e p rze­

c iw n ie : nizkie, b ło tn is te , porosłe  trzc iną , oto­
czone p iaszczystem i w yspam i, półw yspam i, 
kosam i i lagunam i, n ie  m ają s ta ły ch  za ry ­
sów, noszą charak te r „am fibiczny". Z tej 
strony  w padają do jez io ra  liczne rzeki Le- 
psa, A ksu, B ien, K aratar, I li w rów noleg łym  
ponocno-zachodnim  k ie runku , lecz praw ie ża­
dna z n ich  n ie  dosięga w rzeczyw istości je ­
ziora, bo w ody ich  g u b ią  się w  nadbrzeżnej 
trzc in ie . Te lasy trzcinow e w raz z b rak iem  
ujść rzecznych  u tru d n ia ły  n iezm iern ie  Ros- 
syanom  zbadanie B ałkaszu; tylko n iepospoli­
te ich  dośw iadczenie i zręczność w  żegludze 
rzecznej m ogły  pokonać ty le  trudności. 
P rzy taczam y tu ta j je d e n  z w ielu przykładów . 
P oruczn ik  In fan tjew  po p ły n ą ł w  r. 1852 ło ­
dzią w dó ł rzeki L epsy w  celu dosięgnięcia 
B ałkaszu. P oniew aż s ta n  w ody w rzece  był 
nizki, trzeba  w ięc było  bagaże w ysłać lądem  
a m im o to jeszcze n a  licznych  m ieliznach  
łódź osiadała i trzeba ją  było z w ielk im  tru ­
dem  w yciągać. Po n ie s łc h an y ch  w ysilen iach  p o ­
dróżni dos:ęgnęli nareszcie ujścia, sądząc, że 
tu  skończyły  się ich  trudy , jak ież było j e ­
dnak  ich  rozczarow anie, gdy  się przekonali, 
że rzeka nie m a ujścia lecz gu b i się w trz c i­
n ie! In fan tjew  każe w ycinać trzcinę i ko­
pać k an a ł n a  dw ie w iorsty  d łu g i od rzeki do 
jez io ra  , lecz ilość w ody w kauala n ie  w y­
sta rcza ła  , aby łódź m ogła p łynąć dalej. 
In fan tjew  i tem  się n ie  zraża, w pada na 
praw dziw ie gen ia lną  im p ro w iz a c ję : z nam io ­
tów filcow ych każe rob ić tam ę ruchom ą, ta ­
m ę tę ciągną ludzie idący po obu s tro n ach  
kanału  w dół przed  czółnem , w oda po za ta ­
m ą w znosi się i łódź dosięga Bałkaszu.

Z rzek zm ierzających  do południow ego 
brzegu B ałkaszu je d n a  tylko Ili m a rzeczy­
w iste ujście. Rzeka ta, o k tórej często już 
w spom inaliśm y przy  opisie jej doliny, pow ­
sta je z po łączenia dw óch rzek  źród łow ych , 
K ungesu , w ypływ ającego z okolic N ara tu  i 
Bogdo 0 'a  i T ekesu — z okolic M ussartu  i 
C han T eng ri. Do K ungesu  w pada z lewej 
stro n y  Zauina, p rzedstaw iająca tę osobliwość, 
że choć dolina je j rów noleg ła do doliny K u n ­
gesu  tylko na dobrą m ilę je s t odeń oddalo­
ną, je d n ak  różn ica pionow ego w zn iesien ia o- 
bu dolin je s t  bardzo znaczna (2000 '). Z w y­
sokości gór dzielących obie rzeki, m ówi 
Przew alski, w idać jak  n a  d łon i z jednej s tro ­
ny  głęboko w yżłobioną dolinę K ungesu, z 
d rug iej szeroką, wysoko położoną dolinę 
Zaum y. K uuges p ły n ie  w  k ie ru n k u  zacho­
dnim  i po połączeniu  z nadp ływ ającym  od 
p o łu d n ia  Tekesem , do k tó rego  z praw ej w pa­
da D żirgalan , tw orzy  rzekę Hi, k tó ra  p łyn ie  
dalej w k ie runku  zachodnim  i p rzy jm uje z 
prawej znaczny dopływ  Kasz, p łynący  b y ­
stro  w śród bardzo wąskiej górskiej doliny. 
W szystkie do tąd  w ym ienione rzeki z w y ją t­
kiem  Tekesu m ają k ie runek  zachodni, są 
w ięc do siebie p raw ie  rów noległe. D alej Ili 
nie przy jm uje ju ż  zuaczniejszych rzek a n ie ­
znaczne górsk ie s tru m ien ie  sp ływ ające z po ­
blisk ich  gór og ran icza jących  je j dolinę po 
większej części nie dosięgają rzeki g łów nej, 
gdyż wodę ich zużytkow ują m ieszkańcy na 
irrygacy jne kanały , kon ieczn ie  po trzebne w 
klim acie tej k ra iny , k tó ry  naw et w dolinie 
Ili okazuje się, choć w m niejszym  stopniu  
niż n a  stepach , suchym  i krańcow ym . D e­
szcze prócz wi sny  padają rzadko, u p a ł w 
K uldży dochodzi w cieniu 3 8 9R, m róz 2 5 9R. 
Około fortu  Ilijskiego, tam  gdzie przez Ili 
przechodzi d roga z Sem ipala tyńska i KoDalu 
do W ierno je, rzeka ta  p rzerzyna się w ąskim  
i k rę tym  w ąw ozem  przez skaliste  p łaszczyz­
ny  najdalszych odnóg obu A latan. N a porfi­
row ych śc ianach  wąwozu widać w ykute w yo­
b rażenia B uddy i tybe tańsk ie  nap isy  „ d ru ­
kow ane kam ien ie", zabytki panow ania Dzura- 
garów . Z tąd  rzeka zw raca się na pó łnoc-za- 
chód i przez bezp łodne stepy  dosięga B ał­
kaszu, tw orząc rozgałęzioną deltę. D ługość 
Ili od źródeł Tekesu wynosi p rzesz ło  170 
m il.

GOSPODARSTWO I HA N D EL
-(- O przem yśle cukrow niczym .

Książka traktująca specjalnie o pewnych g a łę ­
ziach przem ysłu  jest u nas zawsze jeszcze wiel­
ką rzadkością, a osobliwie książka oryginalna, 
nie tłómaczona, ani kompilowana z dzieł w ob­
cych pisanych językach. Taką książkę mamy 
obeenio przed sobą p. t O przem yśle culcro- 
w niczym  w Królestw ie Polshiem , przez war­
szawskiego meeenasa, p. Antoniego Wrotnow- 
skiego. Ten s im  autor obdarzył nas w ze­
szłym roku znakonoitem dziełem o kolejach że­
laznych w Królestwie Polskiem, obecne nie­
mniej je s t ważnem, z uwagi na znaczenie, ja ­
kie cukrownictwo zajmuje w tamtejszym prze­
myśle. Obok ogólnego zadania obznajomienia 
czytelników z istotą, przemysłu cukrowniczego, 
z jego podstawami i warunkam i zdąża książka 
p. Wrotnowskiego do szczegółowego celu, do 
wykazania, że wadliwa w zasadzie podatko- 
wośó i system at cło wy, chiwejny w swych ce­
lach są największemi trudnościam i; przeszkadza- 
jącem i dalszemu rozwojowi cukrownictwa w

Królestwie. W prawdzie ta  gałęź przem ysł 
znalazła przypadkową pomoc w upadku walut? 
rossyjskiej, ale na nią liczyć na dłuższy czas 
nie można, aie przez ulepszenie system u p°" 
datkowego i ułatw ienia eiportu  trzeba się s ta ­
rać stworzyć dla cukrownictwa w Królestwie 
trw ale i pewne podstawy. Książka p. Wro­
tnowskiego napisana z wielką znajomością nie- 
tylko zagranioznej literatu ry  cukrowniczej, ale 
bogato w zebrane na miejsen doświadczenia 
a przytem zalecająca się jasnym , trlśc iw ya 
wykładem może służyć za wzór tego rodzejc 
specyalnych rozpraw.

OSTATKA POCZTA
S e j m  p r u s k i  zb iera  się dziś na 

sessyę nadzw yczajną a  to  g łów nie  dla 
uchw alen ia  ustaw y nadającej rządow i d y- 
s k r e c y o n a l n ą  w ł a d z ę  przy  zastoso- 
w yw aniu u s t a w  m a j o w y c h .  Rząd do 
osta tn ie j chw ili u trzy m u je  sw e przedłożenie 
w ta jem nicy , obiegają je d n ak  p o g ło sk i, że 
ta  dyskrecyonalna w ładza nie m a się rozc ią­
gać n a  w szystkie ustaw y m ajow e; m ianow i­
cie ustaw a znosząca k lasztory  i zakony ma 
być u trzym aną w  m ocy n a  wszelki w ypadek. 
S tronn ictw o  katolickie zajęło w obec tego 
p rzedłożenia postaw ę stanow czo nieprzyjazną; 
na odbytym  terai dn iam i w iecu katolickim  
w D o r t m u n d z i e  uchw alono rezolucyę 
przeciw  udzielen iu  rządow i d y sk rec jo n aln e j 
w ładzy, „gdyż by łoby  to uznan iem  ustaw  
m ajow ych i u stępstw em  na rzecz abso lu ty ­
zm u." Rów nocześnie jednak  ośw iadczyło 
zgrom adzenie, że katolicy poddać się w inni 
w szystk iem u, co S tolica A postolska w tej 
m ierze postanow i; jeżeli w ięc zabiegi rządu 
n iem ieckiego  w R zym ie odniosą pożądany 
skutek , w tak im  razie cen tru m  zaniecha za­
pew ne opozycyi p rzeciw  przed łożeniu .

Dalsze w iadom ości o r e z u l t a c i e  
w y b o r ó w  w ł o s k i c h  zdolne są tylko 
u tw ierdz ić w  p rzekonaniu , że now a Izba 
n ie o w iele różnić się będzie od poprzedniej. 
P raw ica  zyskała dotychczas 20  m andatów , 
partya n  im sterya lna  s trac iła  5, frakeye opozy­
cyjne lewicy 15- P raw ica  p rzeprow adziła  117, 
party a  m in is te r ja ln a  156 a dyssydenci tylko 
63 kandydatów . W 150 okręgach  w ybor­
czych przyjść m usi do w yborów  ściślejszych 
j te rozstrzygną o sta teczn ie  o fiz jognom ii 
now ego p a rla m en tu .‘ To je d n ak  już  te raz  po­
w iedzieć m o ż n a , że stronn ic tw o  radykalne, 
s tronn ic tw o  Italii ir re d e n ty , poniosło fata lną 
porażkę, co uw ażać trzeba  za dobrą  d la  po­
koju europejskiego w różbę.

P o r t a  w ręczy ła  17go b. m. rep rez en ­
tan tom  m ocarstw  europejsk ich  sw ą odpow iedź 
n a  o sta tn ią  no tę zbiorow ą w spraw ie c z a r ­
n o g ó r s k i e j .  P roponu je ona ustanow ien ie 
kom isyi ankietow ej, pozostaw iając m ocarstw om  
bliższe oznaczenie w arunków , pod jak iem i 
kom isya ta zebraćby  się m ia ła . Skoro kom i- 
sya przed łoży  sw e sp raw ozdanie ośw iadcza 
P o rta  gotow ość w  porozum ieniu  z m ocar­
stw am i przystąp ić do w ykonania zarządzeń, 
k tóreby  za ła tw iły  obecny spór albańsko-czar- 
nogórsk i. D oniesien ie Agence P usse, ja k o b j 
m ocarstw a niezadow olone z tej odpow iedzi, 
porozum iały się ju ż  co do dalszego postępo­
w ania przeciw  P orcie, je s t  przedw czesnem . 
P orozum ien ie  takie do tychczas nie przyszło  
do sku tku , chociaż faktem  je s t. że odpow iedź 
P o rty  uw ażaną je s t pow szechnie za now y 
w ybieg  dla p rzew leczenia spraw y.

L ondyński ko responden t Pol. Corr. p i­
sze pod dn iem  15 m aja : O becnie zajm uje się 
g ab in e t p rzedew szystk iem  spraw am i indy j- 
skiem i. P ostanow iono w ysłać do K alkuty  ko- 
m isyę finansow ą pod przew odnictw em  R y­
szarda T em ple’a, byłego g u b e rn a to ra  B om ­
baju , aby g ru n to w n ie  zbadać i rozjaśn ić  
skom plikow any system  f in a n so w y , k tórego  
się dotąd trzym ali adm in istra to row ie  ang ie l- 
sko-indyjscy. Is tn ie je  je d n ak  jeszcze in n a  
kw estya m iędzynarodow ej polityki, k tó ra  m o­
że w vw rzeć w ielki w pływ  n a  finanse I n d y j ; 
kw estyą tą  je s t  praw dopodobieństw o w o j n y  
m i ę d z y  R o s s y ą a  C h i n a m i .  Ind ia  
Office bada obecnie bardzo g rn n to w n ie  tę  
k w esty ę ; aby zaś m ieć w pobliżu w icekróla 
człow ieka, k tó ry  doskonale zna C hiny, do 
dano m u do boku w charak te rze  sek re tarza  
znanego pu łkow nika G ordona; byłego kom en­
dan ta  „zawsze zw ycięskiej a rm ii"  (the ewer 
victorious arm y) w C hinach  a w osta tn im  
czasie g u b ern a to ra  S udanu . G dyby w ojna o- 
g ran iczy ła  się tylko na te ry to ry u m  K uldży. 
to A nglia  n ie  troszczy łaby  się bardzo o je j 
wynik, m iałaby owszem  pow ody życzyć sobie 
takiej w ojny, k tó raby  uw agę R ossyan odw ró­
ciła od A fgan istanu  i M erw u. A le A ng licy  
żyw ią obawę, że flota rossyjska zechce bloko­
wać porty  ch ińsk ie na O ceanie Spokojnym , 
co zniszczyłoby indyjski h an d e l opium  W  
i n t e r e s i e  A n g l i i  l e ż y  z a t e m ,  z a -
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p o b i e d z  o i l e  m o ż n o ś c i  w o j n i e  
r o s s y j s k o - c h i r i s k i e j  i jak  słychać 
rząd  poezynił już  w  tym  duchu  pew ne kroki. 
G abinet ang ielsk i uw aża za ta rg  m iędzy C h i­
nam i a Rossyą za kw estyę pieniężnej kom ­
pensaty , k tó rą  będzie m ożna jeszcze załatw ić 
bez uciek&ni- się do broni. Rossyanie zajm u­
ją  K uldżę od 1871, dopom ogli C hińczykom  
s tłu m ić  pow stan ie w tej prow incyi i d latego 
m ają praw o żądać w ynagrodzenia za koszta 
okupacyjne. A nglia sędzi jednak , że n ie  m ają 
praw a żądać odstąp ien ia  te ry to ry u m ; żywi 
przeto nadzie ję ,że pośredn ictw em  sw ojem  zdoła 
nak łon ić przeciw ników  do pogodzenia się w ty m  
duchu , aby C hiny za trzym ały  całą k ra inę  K ul- 
dży aR o ssy a  otrzym ała p ien iężne w ynagrodze­
nie w raz z przyw ilejam i handlow em i, k tóre 
jej zostały zagw aran tow ane w trak tac ie  pod ­
pisanym  przez posła H ung  How  w  P e te rs ­
burgu . W spom niany  n a  w stęp ie koresponden t 
donosi także, że dyssydenci (nonconform ists), 
k tórzy  się najbardzie j p rzyczyn ili do zw ycię­
stw a party i liberalnej, są bardzo n iezadow o­
leni z tego, że G ladstone dw ie najw ażniejsze 
posady rządow e m ianow icie w icekró la indy j­
skiego i szam belana dom u królew skiego pow ie­
rzy ł d w o m  k a t o l i k o m  m arkizow i R ipo- 
n°w i i lordow i K enm are. P rzehąku ją  naw et, 
*e l o r d  G r a n v i  11 e żyw i kato lickie in- 
tencye i że lord  kanclerz (lo rd  S elborne) a 
naw et sam  G ladstone nie są bardzo gorliw y- 
nii ortodoksam i p ro testanck im i.

t e l e g r a m  g a z e t y  l w o w s k i e j
B u d a p esz t, 19 maja. Izba depu­

towanych przyjęła przedłożenie o k o ­
l e j a c h  l o k a l n y c h  za podstawę 
rozprawy szczegółowej.

P e te r sb u r g , 19 maja. Journal de 
St. Petersbourg rozbierając o k ó l n i k  
G r a n v i l l a  m ówi, że angielska ini- 
cyatywa jest punktem wyjścia dla 
wspólnej, pokojowej, ale silnej i stano­
wczej akcyi Europy celem wykonania 
traktatu berlińskiego. Uzasadnioną jest 
nadzieja szczęśliwego rezultatu.

P a ry ż , 19 maja. W Reims wczo­
raj 900 r o b o t n i k ó w  wróciło napo- 
wrót do roboty.

K o n sta n ty n o p o l, 19 maja. Ros- 
sya ratyfikowała akt komisyi dla u r e ­
g u l o w a n i a  g r a n i c .  Komisya ta 
oznaczyła granice Bułgaryi wobec 
wschodniej Rumelii, Macedonii, Serbii 
i od strony Dunaju, oraz nową grani­
cę między Serbią a Turcyą. Ratyfika- 
cya innych mocarstw i Porty jest 
wkrótce oczekiwaną.

W iedeń , 20 maJa- (Tel- Pr -)
■ssę donosi z Pragi, że w' pierwszych  
ach czerwca N a j j a ś n .  P a n  od-  
d z i e  p o d r ó ż  i n s p e k c y j n ą  w  
e c h a c h .  Najj. Pan zabawi krótki 
S w  Pradze i uda się potem do 
riggratzu, J o s e p h s t a d t u  i Theresien- 
I tu .  Najj. Pan zwiedzi także pół-
ną część Czech.

Fremdenblał odmawia podstawy 
arsburgskiej wiadomości, że N a jj .  
n z j e c h a ć  s i ę  m a  z C a r e m .

P r a g a , 20 maja. Pogłoski roz- 
wane o d e m o n s t r a c y a c h  prze- 
r politechnikom, którzy z Berlina 
ybyli, są tendencyjnie przesadzone, 
tychm iast zarządzono śledztwro i 
,esłuchano świadków7, z czego oka- 
o się, że cała demonstracya pole- 
a na okrzyku wydanym przez kil- 
osób. P o s t e r u n k i  na placu św. Wa- 
wa utrzymują, że nic nie słyszały.

M o n a c h iu m , 20 maja. N ajj. 
i s a r z  A u s t r y a c k i  odjechał wie- 
irern do Penzing.

B r u k s e la ,  20 maja. Wiedeńskie 
w a r z y s t w o  ś p i e w a k ó w  przy- 
,'o o 9 wieczór na dworzec półno- 
7, gdzie powitał je poseł austrya­

cki, hr. Chotek i członek rady miej­
skiej Dustin. Na dworcu czekało prze­
szło 65 różnych towarzystw bruksel­
skich i znaczna liczba wojska, która 
następnie towarzyszyła wspaniałemu 
pochodowi do ratusza. Tłumy entu- 
zyastyeznie witały śpiewaków, W ra­
tuszu częstowano gości winem a czło­
nek rady miejskiej Yauthier imieniem  
chorego burmistrza witał śpiewaków. 
Olschbauer dziękował z największem  
rozczuleniem. Wiele domów illumino- 
wano i ustrojono w chorągwie.

P a r y ż ,  20 maja. (Tel. pryw.)
K o n f e r e n c y e G ó s c h e n a z  F r e y -
c i n e t e m  doprowadzić miały do po- 
zytywnego rezultatu, mianowicie do 
postawienia wniosku, ażeby berlińscy 
ambasadorowie mocarstw traktatowych 
odbyli konterencyę celem uregulowa­
nia kwesty! greckiej. Byłaby to nie­
jako kontynuacya kongresu berlin-

skiego.
P a r y ż , 20 maja. Większa część

osób aresztowanych, z powodu z m o ­
w y  r o b o t n i k ó w  w R e i m s ,  jest
sądownie posmakowana i nie należy 
d n  klasy robotniczej. Zdaje się, że 
zmowę wywołał tajny komitet w ce­
lach politycznych.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń , 19 maja 1880, godzina 2 min. 

42. Z y  kredytow e 177-60, W jg . * * *  
r ,  f 264-25, Akeye anglo-austr. 134 80, 
Av t y ^ a n k n  U nior 107— , Akeye kolei K a­
f l a  Ludwika 265 50, Akeye koiei północnej 
246-25 Akeye kolei południow ej 84 40, Akeye 

AU-old 155— , Akeye kolei E lżbiety 
186-50 Lkcye kolei Lwow-Czerniow . 167 50, 
Akeye kolei węg- północno-w schodniej 146- ,
Akeye kolei Rudolfa , A keye kolei A l­
brech ta  W ęg oblig. państw , w złocie
8 7 - _ ,  Galie, oblig. indem n. 97 75, Losy i  
1864 J 74-75, A keye kolei siedm ogrodzkie; 
107 '30, A keye banku obrotowego — 0 J
tu reck ie  16 75, Akeye kolei węg--galie.
Akeye kolei państw owej — * AAey0 aii u
związkowego 132-25, Rubel papierowy o /*> 
W iedeńskie losy 116-75 W ęgierskie losy 110■« . 
M ark. niem ieek. — -— .W ęgierska ren ta o 
U sposobienie spokojne.

Wiedeń, d. 19 maja 1380, godzina 4 
m inut. 27. A keye kredytow e — — , A ng o 
A ustr. U nionsbank W  K*r“ '*
Ludw ika — •— , Południow a — " >
pap. — , Rnh«i papierowy — , G a l a s y  
zastawne 102 40, Gal. indemnizacyjne ■— •
M ark niem. — , Gal. bank rustykalny lOAoO, 
Losy z r. 18W )  — . Napoltonsdor ■

U sposobienie —
W iedeń, 20go m aja 1880 godz. 10 m. 

47, Akeye kredytow e 275-90, A nglo-austr. 
134 75, A keye banku Union 106 90, Kole.) 
Kar. Ludw . 265 50, P o łu d n io w a  8 4 '— . 
poleonsdor 9 45, Rubel papierowy 1*25 U, 
R enta pap. — • _  Galie, bank bip. — ' — 
Gal. oblig. im ienin. , Gal. listy zastaw, 
banku włość. — -— , Losy z r. 1860 * ,
Usposobienie w yczekujące.

T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z d. 19go maja. 
W ie d e ń :  P szen ica 1 3 '— do 14. zł., ży 
to 10-40 do 10-85 zł., okowita p r. 10*000 
liter p rocen t 35 50 do 35 75 zł. — B u d a ­
p e s z t :  P szen ica  75 klgr. (na wiosnę) 10 30 
do 10 35 zł., rzepak (sierpień -  w rzes.) 13 88 zł. 
[ S e r l i n :  Pszen ica żółta (na kw iecień maj) 
225-— ) żyto sp iritu s loco 64'SO, olej
rzepakow y 5 6 4 0 . S z c z e c i n :  Pszen ica — . 
rzepik — P a r y ż :  mąki 159 klgr. 67 — , 
olej rzepakowy 77-50, sp iritus — ■■— . W r o ­
c ł a w :  P szen ica — , żyto — •— , owies
 sp iritu s — , kukurudza — — , K o-

l o n i a :  Pszen ica — •— .

Odpowiedzialny redaktor Wtadvsław Łoziński.

na zapalenie mózgu. —  Jan ikow ski Ja n , cze­
ladnik krawiecki, 1. 55, n a  zapalenie płuc. — 
W innicka Malwina, wdowa po obywatelu ziem­
skim, 1. 53, na chorobę Brigtha. —  Krzyża­
nowska Franciszka, wdowa po urzędniku, 1. 
69 na gruźlicę —  Lósch Edw ard, autografista, 
1. 48, na gruźlicę płuc. —  Cyrańeki Antoni, 
czeladnik krawiecki, 1. 43, na zapalenie płuc.
— Weber Adolf, emerytowany c. k. urzędnik, 
1. 75, na wadę serca I nerek. —  Schram  Jan , 
szewc, 1. 21, na gruźlicę płuc. — Granowski 
Franciszek, uczeń 8 klasy gimnazyalnej, 1. 17, 
na gruźlicę płuc. —  Pietraszkiew icz Julia, 
córka rzeźnika 1. 12, na wyoięczenie sił. —- 
Klepezyński Tomasz, cieśla, 1. 57, n a  suchoty.
—  Scbwetlicb Marya, córka m ajstra szewekiego, 
1. I 1/ , ,  na wodogłowie. —  Sehenk Ja n , eme­
rytowany c. k. radoa skarbowy. 1. 75, na ra- 
palenie pęcherza —  Szydłowska Marya, żona 
urzędnika banku kredytowego, 1. 22, na sucho­
ty p juc —  Czałczyński Kazimierz, ruśnikarz,
1 74, na uwiąd schyłkowy. —  Schatten Mau­
rycy, syn złotniku, 1* 17, na zapalenie otrzew­
nej,   R  mański Ludwik, z domu ubogich, I.
80, na uwiąd schyłkowy. —  Sossath Karol 
Christian, subjekt handlowy, 1 47, na gang 
renę płuc. —  Horoszkiewicz Teresa, córka u- 
rzędnika wydziału krajowego. 1. 19, na zapa­
lenie mózgu. —  Jan ik  Andrzej, praw nik. 1. 
22, na gruźlicę płuc. —  Zabereszczuk K ata­
rzyna, wdowa po woźnym, 1. 54, na zapalenie 
płuo. ’—  Klimowicz Józef, ogrodnik, 1. 48, na 
zapalenie płuc. —  L itw in Helena, córka eko­
noma, 1. 1 */,, na zapalenie płuc. — Maciejko 
Hel na, córka rgrodnika, 1 3, n a  zapalenie 
mózgu. —  Woło3 M arya, tługa , 1 .17 , przez uto­
pienie się. —  Beehlof Filipp, czeladnik szew­
ski, 1. 23, na gruźlicę płuc —  Miller Euge­
nia, có.-ką urzędnika telegrafu, 1. 5 1/*, na bło­
nicę —  Żumańska Teresa, żona werkm ajstra 
wojskowego, 1. 38, na suchoty —  Stempień 
Jan , konduktor kolejowy, 1. 43, na suchoty 
płuc —  Sobfizyński Mikołaj, nauczyciel szkół 
ludowych, 1. 40, ha zapalenie płuc. —  Wlas 
sits Ludwika, żona ces król. majora, 1 62, 
na such ty  \ łuc. —  Heydel Marya, córka w łaś­
ciciela dóbr, 1. 15, na mięsak na skroni.

Lwów dnia 2 maja 1880.

Hotel Europejski.
Pp. K. Babecki z Dudkowie. M. F aiker 

z Jass.
Hotel Krakowski.

P. A. Dzikowski ze Słobody.
Hotel Warszawski

|  Pp. W. Kieszkowski z Królestwa. J .  
Krzyszkowski z Krakowca.

Odjechali ze Lwowa.
Pp. J . Soniewski do Przemyśla A. Orn- 

stein do Tłumacza A. Cielecki do Hadynko- 
wic. J . Sawicki do Budzanowa. W W iśniew­
ski do Leszczkowa.

W y k az
wyciągniętych w dniu 19 maja 1880 roku 
w c. k. urzędzie loteryjnym Lwowskim pięciu 

liczb.
46  2 8  2 9  8  24

Następne ciągnienia przypadają w dniach 
2 i 16 czerwca 1880.

Z  c. k . urzędu loteryjnego.

N A D E S Ł A N E .

A d w o k a t

i Dr. A l e l c s a n f l e r  J a n o i i c z
1 przeniósł kaneelaryę swoją z domu pod lioz. 16 do  
I domu pod nową liczbę 36 przy ulicy  

Jagiellońskiej, 3269 1—3)

W yk az osób zm arłych
w czasie od 1 do 10 maja 1880.

Hroboni Seweryn,' s in  m ajstra szewskie­
go, 1. U/ą, na wodogłowie. —  Stupnicki Jan, 
z domu ubogich, 1. 54, na gruźlicę płuc. —  
Epstein Józef, syn przemysłowca, 1 18, na 
zapalenie błon mózgowych. —  Kohmann Ro­
zalia, ze zakładu Św. Łazarza, 1. 73, na raka 
wątroby. — Bartoszyńska Emilia, żona pryw at­
nego, 1. 24. na suchoty. — W iniarska Tekla, 
wdowa po budowniczym, 1. 70, na wadę ser­
ca. —  Kiciński Benedykt, majster szewski, 1. 
47, na zakażenie krwi. —  Bardach Lea, wdo­
wa po szklarzu, 1. 65, na gruźlicę płuc. —  
Murzyniec Józefa, ezewcowa, 1. 38, na suchoty 
płuc — Schorr Sara, wdowa po kupcu, 1. 70, 
ze starości. —  Goldenstern Loa, żona pisarza, 
1. 25, na suchoty. — B Lusteiu  Chaje, w łaś­
cicielka realności 1. 53, na wodnicę —  Przy- 
byławski Antoni, właściciel realności. 1. 60, 
na raka żołądka. — Bauer Taube. dziecię złot 
nika, 1. 10/ i 2, na suchoty. —  Mentschel Teo­
dor, inżynier kolejowy, 1. 52, na raka krtani. 
— Snichur Jędrzej, w łaściciel realności, 1. 72, 
na obłęd. —  Skalski Jakób, m aister szewski, 
1. 68, na uwiąd schyłkowy. — Flakowioz W ła 
dysław, czeladnik krawiecki. 1. 24, na gruź­
licę p łuc —  NieeięglowBka Marya, wdowa po
urzędniku targowym, 1. 49. na raba. —  Oelen-
berg Gittel, eórka buchaltera, 1. 17, na gruź­
licę płuc. —  D ulska Antonina, krawczyni, 1. 
28, na suchoty. — Grocholski Roman, syn 
prywatnego oficyaliBty, 1. 10, na gruźlicę móz­
gu —  Buczkowska Anna, z domu ubogich, 1 
100, na uwiąd schyłkowy. —  Csala Paweł, 
emerytowany c kr. komisarz skarbowy, 1 64, 
na porażenie. —  Lederer Marya, bez zatru­
dnienia, 1. 65, na rozedmę płuc. —  Rozwa­
dowski Ignacy, krawiec, 1. b4, na porażenie 
płuc —  Żum ański Antoni, sierżant z pułku
żenistów, 1 49, na zapalenie płuc —  Dzię-
dziołowski Szymon, cieśla, 1 63, na zapalenie 
płuc. —  Perre Antoni, m urarz, 1. 45, na w a ­
dę serca.

Lwów dnia 12 m aja 1880.

metr gue

W y k az  osób zm arłych.
w czasie od 21 do 30  kwietnia 1.880. 

Borowicka Marya, właścicielka realności,
1. 50, na zgorzelinę. — Szczepański W łady­
sław, praktykant aptekarski, 1. 20, na durzycę 
brzuszną. —  Fedyk Michał, bremzer, 1. 2 6

Spostrzeżenia meteorologiczne.
z doia 20 maja 1SS0 o goizuie 7 rano 
Barometr 735 4mm przy tomp. 0°C. Psyehro- 

juehy -J- 4-3'C. Psyehro m-tr wilgotny -j- 3 '5’C. 
Prężność pary 5-4 mm. Wilgoć S7‘L  Zachmurzenie 
10. Wiatr N I. Ozon 10.

Temperatura powMrza +  34  Tl.
Baromotr opada.

Stan barometru nad poziom morza 761 2mm.

P r z y j e c h a l i  «l« Lwowa.
dnia 20 maja 1880.

H otel G eorge‘a.
Pp. S. h r. Badeni z Radzieehowa. J . hr. 

Borkowski z W iednia. S. Kopystyński z B u­
karesztu.

H otel A ngielsk i

Pp. F. Kunz ze Strupkowa. J .  Tyszkow- 
ski z Ilayworonki W. Wołodkiewicz z Brzoz- 
dowic.

Hotel Appermann.
P, A. Wallor z Żółkwi.

P oc iąg i kolejowe. 
Przychodzą do Lw ow a.

Według południka Peszteńskiego.
Z  Czeriiiow iec: o godz 9 m .n. 40 wie­

czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 
45 rano (pociąg m ięszany); o godz) . 
min. 32 po południu (pociąg mięszany.

Z  K ra k o w a : o godz. 5 min. 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 
przed południem (pociąg m ięszm yj.

Z e  Stan isław ow a: (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8  min. 24 wieczór.

Z  P odw o łoczysk : (na dworzec w P o d ­
zamczu); o godz. 2 min. 53 rano (pociąg 
m ięszany); o godz. 3 min. 19 po połud­
niu (pociąg m ięszany);

Z  P o d w o ło czy sk :  (na dworzec lwowski 
g łów ny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30 
rano (poeiąg osobowy) ; o godz. 3 m in. 
52 po południu (pociąg mięszany.

O dchodzą ze Lw ow a.
Według południka Peszteńskiego.

I>© Stan isław ow a: (na S try j); o godz.
6 min. 37 rano.

|)o Podw ołoczysk : z dworca lwow­
skiego główcego o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny) o g;odz. 12 min. 10 
w południe (pociąg m ięszany); o godz. 
10 min. 11 w nocy (pociąg osobowy). 

D o Czcrn iow iec: o godz. 6 min. 10 ra ­
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany) ; o godz. 
10 min. 50  w nocy (pociąg m ięszany).

Do K ra k o w a : o godz. lOtej m in. 30 w 
nocy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min.

po południu (pociąg m ięszany).
D o Podw o łoczysk : (z dworca w Pod­

zamczu); o godz. 10 m. 39 w nocy po­
ciąg mięszany): o godz. 12 m. 83 w po­
łudnie (pociąg m ięszany ).

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 
południka peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie 
odpowiada godz. 12 m. 20 we Lwowie.

Zaproszenie do przedpłaty

Przedpłata na „Gazetę Lwowską11 
wynosi z a li  ćwierórocze w miejscu 3 zł. 
pocztą 4 zł.; za miesiąc czerwiec w  
miejscu 1 zł., pocztą 1 zł. 35 et. —  
Z „Przewodnikiem“ za II ćwierórocze 
w miejscu 8 zł. 75 ct., pocztą 4 zł. 
75 ct.; za miesiąc czerwiec w miejscu 
1 zł. 30 ct., pocztą 1 zł. 65 ct. Pre­
numerata na „Gazetę“ przyjmuje się 
tylko od 1 lub 16 każdego miesiąca.

Preńumeratorowie cało- i półro­
czni ( k t ó r z y  p r e n u m e r u j ą  od 1 
s t y c z n i a  do k o ń c a  g r u d n i a ,  lub 
o d  1 s t y c z n i a  do  k o ń c a  c z e r ­
w c a )  otrzymują „Przewodnik nau­
kowy i literacki dodatek miesięczny 
do „Gazety Lwowskiej" bezpłatnie; 
ćwieróroczni zaś i miesięczni za do­
płatą: pierwsi 75 ct., drudzy 30 ct. 
Przewodnik prenumerowany osobno 
kosztuje rocznie 4 zł., półrocznie 2 zł., 
ćwierćrocznie 1 zł.

i



Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 19 maja 1889

3. A k e je  za sztukę. =4
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. in. k, 
Koi. lwow. ezer.-jas. po 200 zł. m. k. j= 
Banku kip. galie. 200 zł. w. a. „
Banku kredyt, gal. po 200 zł. w. a. %

8 .  L i s y  z a s t .  za 100 zł.

Tow. :redyt. galie. 5 pr. w. a. &
„ 4 pr. w. a. g

„ „ „ o  pr. okresowe 41
Banio hip. galie. 6 pr. w. a. — 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w. a. ^

a
3 .  L i s t y  dłużne za 100 złr. j|-

Qgól u. roln. kred. Zakład dla (lal. §
; Buków. 6 pr. los. w 15 lat

4 .  O b l ig i  za 100 zł.

Indemniz. galie. 5 proe. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włośeiańskiego 6 proc. w. a. 
Pożyczki kr. z r. 187d po 6 pr. w. a.

5 .  Losy miasta Krakowa . . .
„ „ Stanisławowa .

6. Monety.

Dukat Holenderski.........................
Dukat ee sa rsk i..............................
Napoleondor...................................
Półim peryał...................................
P.ubfi rossyjski srebrny . . . .

papierowy . . .
■ 00 marek niemieekieh . . . .  
S r e b r - .............................................
Ku o' r  w srpbrz-s . . . .

płaca żądają
walutą attiitr

Izłr. et. złr. et,

264 -  267 -
165 — 168 — 
296 800
244 .........

95 70 
90 40
96 70 

102 10 
102 -

92

97 70 
91 40 
97 70 

103 10 
103 50

-94 -

97 90 98 90

98 -  100 -  
100 -  102  -

20  -  22  -  

25 -  27 50

M i i r s  g i e ł d y  w i e d e j t a s l s l © !
z dnia 1-5 maja 1880.

1 . D łn g  p a ń s t w a .  płacą żądają.
Jednolity dłng państwa w banknot.

maj-listopad ..............................  72.35 72.50
luty-sierpień .............................. 72.35 72.50

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty ezeń -lip iee ..............................  73.30 73.45
kwieeień-październifc....................  73.35 73.50

Losv z roku 1854 po 250 złr. m. k 12 L50 124.—
„ 1860 po 500 złr. 5 pr. 130.50 180.75
, 1860 po 100 zł. 5 pr 1 3 2 -  132.o0
. 1864 (z premia) po 10O zł 174.75 175.50
i, 1864 „ po 60* „ 175 ~  176.—

Renty Oom. po 42 lir. austr. . . — 29. —
Listy zastaw, dom n. państwo po 120

złr. 5 proe..................................   . 149.— — .—
Austr. Asyg. skarb. zwrotnsl881 5 pr. 100.75 101.25
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 88.56 88.70

2 .  O b l i g a e y e  indeinu. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

5 47 
5 53 
9 43 
9 72 
1 62 

1 24*/, 
58 20 
99 50 
9fi 25

5 58 
5 63 
9 53 
9 82 
1 72 

1 261/, 
59 -  

100 50 
100 ?,5

Czech . . .
Bukowiny . .
Galiuyi . .  .

Niższej Austryi 
Siedmiogrodu .
Węgier \ . .

103.— 104 .- 
95.50 96.75 
98.25 98.75 

1 0 5 -  105.50 
92 50 92.— 
94.35 9 5 .-

3. Akcye.

Bank Auglo aust. 200 zł. emit. zł. 189 134.25 134.50
Inst. kred. dla handlu po 160 złr. . 274.60 274.80
Niższo-austr. to w. eskomt. po 500 zł. 797.— 800.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —
Gal. bankd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —.—
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . —.-........... .—
Banku narodowego a. 600 zł. . . . —.
Kol. Albrechta a 220 zł. w srebrze . —.— —.—
Au-st. Tow. żeglugi par. po 500 zł. m. k. 584.— 586 — 
Kol. Cesarzowy Elżbiety po 200 zł. „ 186 75 187.25
Kol. Preszów-Tarn. (w.e.) a 200 z ł . .
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2460.— 2465. 
Ko!. Kar. Ludw no 200 zł. >n sr 265.25 265.75

płacą żądają.
Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. wsr. 166.50 167.— 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 278 — 278.50
Połud. kol. panst. po 200 zł. w. a. . 84.— 84.25
L kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 134.75 135.25

4. Listy zastawne losowano.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla
Galicji i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 120.— 120.50

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w ar. 99.50 100.—
Gai. zak. kr. ziem. Krak.los.w 181. 6 pr. 98.75 

„ „ „ w 201.7pr  103.75 —
„ „ „ w 361.51/, .pr. 95.50 —

Gal. Tow. krod. w. a. po 4 proct. . 90.25 —.—
„ „ „ po 5 proct. . 97.25 97.50

po 5 proct. w
37 latach zw rotne.........................  97.25 97.50

Gal. banku hip. po 6 proc. . . . 102.50 103.—
Gal. Zakł. kred. włość po 6 proc. . 103.— 103 75
Bauku narodowego po 5 proe. . . —.— —.—
Wgg. Tow. ziem. po 51/, proe. . . 101.— 102.—

„ po 5 proe. . . . 99.— 99.50

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za lOOzł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 88.20 88.40
Tow. kol. żel. Preszó w-Tarnów (w. es) 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . .
Kol. pół. po 100 zł. m. k

Kegleyicha po 10 ał. m. k. . .
Losy miasta Krakowa . . . . 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k......................
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa .
Salina po 40 zł. m. k..........................
St. Genois po 40 zł. in. k. . . .
Pożyczka m-Stanisławowa (pr 10 zł. w. 
Poż. Tryestu po 100 zł. m ;. . .

„ „ po 50 zł. m s. . .
Waidsteina po 20 zł. m. 1 . . . .
Windischgriitza po 20 zł. m. k. . .

płacą żądaj^
1 6 .-
20.20
44.25 
42. 
17.40 
52.50
44.25 

a.) —. -
125 50
62fc0
M~f'0

16 50 
20 50 
4 5 .-  
42.50 
17.80 
5 3 -  
4 5 .-  
2 6 . -

6 5 '-  
34. -  
37 50

7 .  W e b s l e  (na 3 miesiące)
Augsburg za 100 zł w. p n. . . . — —. - -
Berlin za 100 mark w p n. , . . —
Frankfurt za 100 mark p..................... —.— —
Hamburg za 100 mark w. p. n. . . —.— —
Londyn za 10 ft. szt............................... 118.70 118 -'5
Paryż za 100 fr.................................... 47.C5 47.05

„ „ po 100 zł. w. a...................
Kol. gal. Kar. Lud. po 500 zł, 5 pr.

„ II. emisji . . .
5 Ul. „ . . .

» IV- „ • - -
Kol. Lwow-Czer.-Jass. III emis a 30u 

zł. 5 proe. w srebrze z r. 1865 
z r. 1867 
z r. 1868 
z r. 1872

Węg. gal. kol. a 200 złr. 5 proc. w.sr.

101.— 101.50 
105.70 106.— 
1 0 1 .-  102.—
107.50
104.50 104.75 
104 .- — 
103 50

91.50 9 2 . -  
9 7 .-  97.25 
9 0 .-  90:25 
88. - 88.50 
87.5.' 8 8 .-

0. Losy*
Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 177.— 177.50
Clarego po 40 zł. m. k.......................  43.50 44 —
Tow. żegl. c ar. na. Diinaiu no 190 zł. m.k. 10750 108

K n r s  z ł o t a .
Dukat eesarski men.

„ pełnej wagi . 
Korona* . . . .  
20-frankówka . .
Rossyjski imporyał 
Talar związkowy . 
Srebro ....................

5.62. 5 .6 4 .-
5 5 8 .- 5.60.—

9.46.50 9.47.50
9 .75 .- 9 .7 6 -

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 19 maja 1880
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ „ w srebrze . .
Renta w z ło c ie ............................. - . ,
Losy pożyezki z roku 1860 ....................
Akeye banku austro-węgierskiego . . .

„ kredytow ego....................
Londyn ..............................  ....................
Srebro ..................................................
N apoleondor.............................................
Dukat cesarski men....................................
100 marek niemieckich

zt et
72 35
73 10
88 60

130 25
836 —
275 80
118 70

9 45 V
5 62

58 45

p A m w  € ł . MM jar®

(8410  1— 8) E  d  y  S t t»
L . 2192. G. k. sąd pow iatow y w T yś- 

m ien icy  n in ie jszem  w iadom o czyni, iż e. k. 
P ro k u ra to ry a  sk a rb u  im ien iem  funduszu  in - 
dem nizaeyjnego we L w ow ie pod dn iem  11 
m arca  1880 1. 2192  podała prośbę przeciw  
H erszow i B eiler, i W olfow i B eiler a w zg lęd­
n ie  jego spadkobiercom  o egzekucyjne zasta ­
w nicze opisanie . rea lności pod  I. k. 323 w 
T yśm ieniey  położonej i c iała tabu larnego  
n ie  stanow iącej ku  zaspokojeniu  p retensy i 
z tego funduszu  w kw ocie 7 zł. 8 7 7 a et. w . 
a. z pn . k tórej p rośb ie pod dniem  dzisiej­
szym  m iejse9 dano i że zarazem  poniew aż 
H ersz B eiler i W olf B eiler a w zględnie spad ­
kobiercy  tegoż osta tn iego , spadkobiercy  z 
życia i m iejsca pobytu  n ie są w iadom i tu ­
tejszy  e. k. sąd pow iatow y do zastępow ania 
K alm ana B erg n e ra  w T yśm ieniey  kurato rem  
ustanow ił, z k tó rym  n in ie jsza  sp raw a p rze ­
prow adzoną będzie.

N in ie jszym  edyk tem  w zyw a się zapoz- 
w anych, aby w należytym  się w ięc czasie 
osobiście stanęli lub  potrzebnej in form acyi 
ustanow ionem u zastępcy udzielili lub sobie 
kogo innego  za pełnom ocn ika w ybrali i są­
dow i oznajm ili słow em  stosow nych  do obro­
ny  środków  użyli, gdyż w ynikające z zan ied ­
b an ia  sk u tk i sam i sobie przypisać będą m u ­
sieli.

G. k. sąd pow iatow y 
T yśm ienica 30 kw ietn ia  1880.

(3423 1— 3) K d y k  t .
L . 667. N a żądanie p. H en ryka  K ru ­

szew skiego dozw olił sąd  pow iatow y w  Jaśle  
intabul& cyą w ykreślenia sum y 633 zł. 15 k r. 
m. k . z p n . pochodzącej z w iększej sum y 
3852 zł. 18 kr. m. k . w stan ie b ie rn y m  p o ­
łow y realności n. k. 46 Ja s ło  u t. D om . I  
pg. 129 n. 3 on. et. D om . V I pg. 198 n. 
5 on. n a  rzecz Józefa Alojzego 2 im . J u ­
s ty n a  zapreno tow anej, a gdy  tenże z życia 
i m iejsca popytu  n iew iadom y, u stanaw ia się  
d lań  k u ra to rem  p. D ra . B ieńczow skiego. ad­
w okata w Jaśle , i tem uż odnośną rez o lu c ją  
doręcza, a Józefa A lojzego 2 im . Ju s ty n a  a 
w zględnie jego n iew iadom ych  spadkobierców  
n in ie jszym  edyk tem  zaw iadam ia.

Ja s ło  31 m arca 1880.
(3408 1— 3) E  d  y  Sc L.

L . 1263. D nia 15 czerw ca, 20 lipca, i 
24 sie rpn ia  1880, każdym  razem  o godzinie 
10  rano  odbędzie się  publiczna sprzedaż r e ­
alności dod 1. k. 103 w Przy boro wniu w y­
kazem  h ipo tecznym  nie objętej S tan is ław a 
K ądzio łk i w łasnej na rzecz galie. Z ak ładu  
k red . ziem s, celem  zaspokojeuia 168 zł. 13 
et. z pn .

C ena szacunkow a 600 zł.
W adyum  60 zł.
A k t oszacow ania i w aru n k i licy tacy jne 

p rzeg lądnąć m ożna w reg istia tuaze.
O. k. sąd  pow iatow y 

B rzesko dn ia  30 m arca 1880.
(3441 1— 3) O g J t o s s e n i e *

L . 2112. C. k. sąd  obw odow y w P rz e ­
m yślu rozpisuje celem  zaspokojenia w ierzy­
te lności spadkobierców  ś. p. Ja n a  C iepm ow - 
skiego w  kw ocie 600 zł. w. a. z pn. lic-yta- 
cyę realności 1. k . 237 na G arbsrzach  w  P rz e ­
m yślu  M aryi C zerniew icz w łasnej i w yznacza 
w  ty m  celu dzień  sądow y 25 czerw ca 1880 
o godzin ie  lO tej przed południem , n a  k tó rym

rzeczona realność pod następu jąeem i w a ru n ­
kam i zostan ie sprzedaną.

Cena w yw ołania w ynosi 16129 z łr.
W adyum  500 złr. w . a.
R ealność pow yższa zostan ie także niżej 

ceny  w yw ołania, jed n ak że  n ie niżej ceny 
90 0 0  zł. w . a. sprzedaną.

D alsze w arunk i licytacyi, ak t oszacow a­
n ia  pow yższej realności i w yciąg  h ipo teczny  
zna jdu ją  się w t. 9. reg is tra tu rze .

O tern z& wiadsm ia się tych w ierzycieli 
k tórzy  po dn iu  2 sie rpn ia 1878 jakiekolw iek 
p raw a rzeczow e do realności wyż w ym ien io ­
nej naby li lub  k tó rym by  obecna uchw ała  a l­
bo n ie w cześnie alba w cale n ie  została  dorę- 

| ezoną do rąl ku ra to ra  ustanow ionego  adw . 
j D r. T arnaw skiego  i obecnym  edyktem .

P rzem y śl 24  m arca 1880.

i (3170 1— 3) E  «1 y  k  I .
L. 11147. C. k. sąd  pow iatow y w Ty- 

; sm ienicy . N a zgodny  przez bank  exekueyę 
1 p row adzący tudzież ku ra to ra  n iew iadom ych 
j  w ierzycieli h ipo tecznych  przy n ie jaw ien iu  się 
j in n y ch  stro n  in te resow anych  n a  te rm in ie  po- 
| w yższym  postaw iony w niosek do przeprow a- 
i dzenia licytacyi realności pod 1. 151, 241 w 
j T yśm ieniey  po łożonych  w edle dom . VI. p. 

121 n . 3 i dom. V III . p. 8 n . 3 haer. d łu ­
żników  p. J a n a  H offm ana i D m ytra  B odnar? 
w łasnych  uchw ałą  e. k. sądu krajow ego we 
Lwowie z dn ia  26 kw ietn ia  1879 1. 19564 
dozwolonej po bezskutecznym  upływ ie p ier- 

! w szycń dw u te rm inów  tusąd . uchw ałą  z dnia 
| 20 lipca  1879 1. 3718 rozp isanych , celem  
l śc iągnięcia  w ierzy telności c. k. uprzy. galie.
| akcyjnego banku  h ipo tecznego  we Lw ow ie 

a m ianow icie kw ot 207 z ł. z 6 %  odsetkam i 
od 9 m arca 1876, 207  zł. z 6 u/0 odsetkam i 
od 9 w rześn ia 1876, 207 zł. z 6°/0 odsetka­
m i od 9 m arca 1877, 207 zł. z 6 %  odse t­
kam i od 9 w rześn ia 1877 i 4033 zł. 59 ct. 
w. a. z 7°/0 od 9 m arca 1878 tudzież kosz­
tów  sądow ych w kw ocie 25 zł. 12 et. w. a. 
kosztów  egzekucyjnych w kw ocie 24 zł. 98 ct. 
a kosztów niniejszych w kw ocie 9 zł. 60 et. 
w. a. now y te rm in  n a  20 sie rpn ia  1880 o 9 
rano, na k tó rym  to te rm in ie  realności wyż po- 
m ien ione pod w arunkam i t. sąd. uchw ały  z 
d n ia  20 lipca 1879 1. 3718 zaw artem i i t. 
sąd. edyk tem  z dn ia 20 lipca 1879 1. 3718 
ogłoszonem u z tem i, jednak  przez w ierzycie­
li zgodnie postanow ionem i i n in ie jszem  do 
w iadom ości sądu p rzy ję tem i zm ianam i, iż re­
alności rzeczone w ty m  te rm in ie  także poniżej 
ceny szacunkow ej 9560  zł. w. a. za jakąkol­
w iek  cenę. najw yżej dającem u sp rzedaną  zo­
stan ie  i że choć k u p ien ia  m ający  obow iązani 
ty lko 5°/0 ceny szacunkow ej tj. kw otę 478 
z ł. przed  rozpoczęciem  licytacyi jako w adyum  
złozyć, sp rzedane zostaną.

R esztę w arunków  licy tacy i tsąd . u ch w a­
łą  z 20 lipca 1879 1. 3718 do w iadom ości 
sądu p rzy ję tych  i ex tra k t tabu larny  realności 
w  um owie będących  przejrzeć m ożna w ts. 
reg is tra tu rze , bądź też na te rm in ie  licy tacy j- 
n em  wobec kom isyi sądowej. O rozpisan iu  
tej lieytacyi uw iadam ia się  strony , c. k. pro- 
ku ra to ry ę  skarbu, c. k. u rząd  podatkow y w 
T łum aczu  i w ierzycieli h ipo tecznych  do rąk  
w łasnych .

G. k. sąd  pow iatow y.
T yśm iea iea  10 k w ie tn ia  1880.

(3480  1 — 3) O l m i e s z c z e n i e .
L. 1638. W  d n iach  30 czerw ca, 30  li­

pca i 30 s ie rp n ia  1880 odbędzie się  p rzy ­
m usow a sprzedaż realności n ie tab u larae j, pod 
n r. ken sk . 76 w  B roszniow ie położonej d łu ­
żn ika A n d ru s ia  P ed iów  w łasnej, w tu tejszym  
e. k. sądzie  na rzecz zakładu k redy t, w łoś­
ciańskiego na zaspokojenie sum y 187 zł 51 
ct. w. a . z pa . każdym  razem  o godzin ie 10 
p rzed  po łudn iem  z te m ,.ż e  na p ierw szych  
dw óch te rm in ach  realność ta za cenę szacun ­
kow ą lub wyżej niej, zaś n a  trzecim , także 
niżej tejże sp rzedaną będzie. Cena szacunko­
w a 600  zł. je s t  ceną w yw ołania.

W adyum  w ynosi 10°|o.
R esztę w arunków  w tu te jszej r e g is t ra ­

tu rze  przejrzeć m ożna.
O. k. sąd  pow iatow y,

R oźm atów  dn ia  22 k w ie tn ia  1880.

(3523  1— 3) ®gl©fcs©5Bfi©.
L. 4738. R ypeyna Jan o w icz  z D oliny 

uch w ałą  c. k. sądu  obw odow ego w S am b o ­
rze z dnia 27 m aja 1879 1. 7875 uznana  za 
um ysłow o chorą , k u ra to rem  ustanow iony  
K rzysztof Janow icz.

O. k. sąd pow iatow y.
D olina dn ia 15 lis topada 1879.

(3524  1— 3) E  d  y  k  L
L  1257. C. k. S ąd  pow iatow y w N ie ­

połom icach  przeprow adzi celem  zaspokojenia 
w ierzytelności w kw ocie 110 zł. w a. z pn . 
na rzecz M ateusza M aćkow skiego egzekucyj­
ną  publiczną sprzedaż realności pod I. k. 11 
w P odłężu położonej i realności w ykazem  
h ipo t. 1. 173 w P od łężu  ob ję tej, w łasność 
tab u la rn ą  d łużn ika K asp ra  G iastonia s ta n o ­
w iących w trzech  te rm in ac h  licy tacy jnych  
m ianow icie duia 2 lipca, dn ia 2 sie rpn ia  i 
i 6 w rześnia 1880, każdym  razem  o g o d zi­
n ie 10 przedpo łudn iem .

Cena szacunkow a i w yw oław cza w yno­
si 3911 zł. w adyum  zaś 392 zł.

W yciągi h ipo teczne p ro tokó ł oszacow a­
nia i resz tę  w arunków  licy tacy jnych  p rze j­
rzeć m ożna w  reg is tra tu rze  sądow ej.

O. k. Sąd pow iatow y
N iepołom ice d. 17 k w ie tn ia  1880.

(3481 1— 3) K d y k t <
L. 1157. C. k . S ąd  pow iatow y w N ie ­

połom icach przeprow adzi celem  zaspokojenia 
należytości w kwocie 100 zł. w. a. z pn, na 
rzecz K arola D obosa egzekucyjną pub liczną 
sprzedaż realności pod 1. k. 29 w N iepo ło ­
m icach  położonej, a w łasność tab u la rn ą  d łu ­
żn ika Ja n a  M igdała stanow iącej w dw óch 
te rm in a c h  licy tacy jnych  m ia n o w ic ie :

D nia  12 i dn ia 13 sie rpn ia  1880, każdym  
razem  o godzin ie lO tej przed  po łu d n iem  z 
tem  nadm ien ien iem , iż realność ta niżej ce ­
n y  szacunkow ej sp rzedaną n ie  zostanie.

Cena szacunkow a i w yw oław cza wynosi 
550 z ł 50 ct.

W adyum  zaś 56 zł.
W yciąg  h ipo teczny  i p ro tokó ł oszaco­

w ania tej realności, tudzież resz tę  w arunków  
licy tacy jnych  przejrzeć m ożna w re g is tra tu ­
rze sądowej.

C. k. Sąd pow iatowy
N iepołom ice dn ia 12 k w ie tn ia  1880. 

(3531 1— 3) E  d  y  k  t .
L. 2667. W  c. k. sądzie pow iatow ym  

w M ikołajow ie odbędzie się dnia 22 czerw ­

ca i dn ia  27 lipca  1880 o 10 ran o  p rzy m u ­
sow a liey tacya połow y realności pod 1. 109 
w Ż ydaczow ie, K arola S tefanow icza w łasnej, 
bez korpusu  tabu larnego  n a  rzecz P e isacha  
Groldberga pto. 1800 zł. w. a z pn ., je d n ak  
wyżej lub za cenę szacunkow ą.

Cena w yw ołania 1090 zł., w adyum  109 
z łr. w. a.

A k t op isan ia i oszacow ania leżą w są
dzie.

M ikołajów  dnia 15 czerw ca 1879.

(3317 2— 3) K  d y k t ,

L. 11275. O. k. Sąd krajow y w  K ra­
kow ie w sporze w ekslow ym  A ro n a  H olzera 
■przeciw A lbertow i P ano fsk iem u  p to  475 zł. 
ustanaw ia  dla pozw anego A lb erta  P anosfk ie- 
go w  K rakow ie zam ieszkałego  obecnie z 
m iejsca pobytu  n iew iadom ego k u ra to ra  w  o- 
sobie adw okata R osenb la tta  w K rakow ie i 
tem uż nakaz zap ła ty  z dn ia  30go k w ie tn ia  
1880 1. 11275 doręcza.

Z aw iadam iając o tem  A lb erta  P anof- 
skiego w zyw a się go, aby  m iejsce sw ego 
poby tu  sądow i w skazał i k u ra to ra  po infor­
m ow ał, inaczej w szelkie sku tk i zan iedban ia  
sobie p rzyp isać będzie m usiał.

K raków  30  kw ie tn ia  1880.
(3530) E  «  y  k  t .

L. 2647. D ochodzenia m iejscow e w ce­
lu  założenia now ej księg i g run tow ej dla g m i­
ny ka tastr. Rolów rozpoczną się  dn ia 28 
m aja 1880.

W szystk im  in teresow anym , w  zbadaniu  
stanu  posiadania wolno się zgłosić, i co za po­
trzeb n e  uznają  przytoczyć.

Z e. k. sądu pow iatow ego.
M edeniee dn ia  12 m aja 1880.

(3529) E  d  y  k  t ,
L . 3195. A rkusze posiadania i inne 

ak ta  do założenia now ej księgi g run tow ej w 
g m in ie  D obrow laay  służyć m ające, zostały  
w sądzie tu te jszym  do pow szechnego  p rze­
g lą d u  w ytoczone.

Do w niesien ia  zarzu tów  co do p raw ­
dziw ości tychże w yznacza się te rm in  do dn ia  
24 m aja % , w  k tó rym  to dn iu  rozpraw y  
n ad  za rzu tam i przeprow adzone zostaną.

O. k . sąd  pow iatow y.
M edeniee dn ia  14 m aja 1880.

(3173) f  I  t  r t
100. 5Dex gefertigte Sciter ber Śton- 

furgoerfjaitbhntg be§ H erseh  C hajes gibt ben 
© Idubtgern biejer & ox£utsm afje befemnt, baj) 
fte Don bem bom SSermogeit§berma(ter borge* 
legten SSert|eilung§entttm rfe k i  H ersch  K riss 
bber k im  iton fu rg fom nujfar ©tnftcfd mtb 2 fk  
fdjrift tte lp e it fbimen, uitb bań fte :f)re ahfaHL 
gen © tinerungen gegen ben Gcnthmrf 6t§ jum  
20 SJiai 1880 nturtblid) ober fd)rift(td) k im  
SbnfurSfntntn iffar etn jubringen unb fjierauf 
fitr ben g a l i  bań © ritterungen e in g ek ad jt mer* 
ben mitrben k i  ber im  SSoureau V I ant l te u  
S u n i 1880, 4 Ufjr kad)in ittag§  abjufjaltenbeu 
i£agfaf)rt in  meidjer i i k r  bie (Srinerungen ber= 
fjanbelt unb bie iBertfjettung feftgefteEt merben 
mirb, ju  erfcf)einen f>aBen.

Kolomea ant 25 S lprit 1880.
S er ftonfuktammiffar 

K u h n en  m. p.
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2S;2 1844 1/ J
1 L. 16402|6767 Saba Awgelowiez A. I. 40 66

3|12 1834
2 L. 11131)36489 S tan is ław  W ronow ski „ 42 11 9

19|9 1838 ('S tanisław  S karbek w sporze
3 L 29415) 12731 /, aerarium a 50

25 11 1845 (K aro lin a  M ajew ska sp ad k o ­
4 L . 35722 bierczyni Ja n a  P iaskow skiego „ 58

A nton i W ieniaw ski z pierw ot-
27 4 1807 1 nej dla aerarium  złożonej V.

5 L. 2 1 1 4 1 2 5 0 6 1 kw oty pozostała reszta „ 88 51
14 4 1812

6 L 7101)3699 Ge' rg  Ang>-łowicz „ 90 2 83
25,8 1826

7 L 16454 fabryka w A ugsburgu w 146
8)2 1839

8 L 2711 J a n  A dam ow ski * 152
9 19 6 1840 L. 12794 M arya A dam ow a. n 156

10 21)11 1840 L. 24095 K ata rzy n a  A lsner vel A lm er „ 156 18 78
1/

11 27)11 1840 L  24461 M atiasz A nderle n 158
/a
6

S karb  wojskowy w sporze p rze­
ciw Izakow i W olfowi Rapa
portow i o 1020 z lr  4 2 T|g

12 27)2 1841 L. 3718 ont. w. a. „ 158 52 23
sporna m asa S arbu  w ysokie

go co n tra  E ufrozynv Go-
13 24 12 1842 L 28221 czkowskiej „ 162
14 22 12 1847 L  28236 A niela A dam ska „ 166 11
15 3118 1841 L. 26515 A lexandćr Ho zęcki B I 1 2 41

7)4 1824
16 L  9G45|7350 Bazyli Bnbu bow^ki „ 29 18 38
17 7 6 1842 L. 16788 Brnący B ielski n 169
18 5 9 1849 L. 26842 W ierzyciele dóbr Buska B, I I . 1 22 85

2 7  1849 16)10 1833
19 L. 19722 P ien c isz ek  B urczyń^ li n 5 V.
20 16)7 1834 L. 10925 A ron B lauen „ u

3(1 1855 L. 11207
21 17)12 1838 L 38444 A ntoni B ałto row icz n 13

22 17 6 1840 L. 19440 E lżb ie ta  B łażow ska * 17

23 23 8 1849 L  10321 A u g u st B iliński „ 25

21)8 1837
24 L  2 5 8 6 1 |12283 ekonom  Borow icz n 29 2 46

25 4 8 1840 L  25220 g m in a  m iasta  B rzeska n 31 24 98

26 19)9 1838 L. 29413 Ł u k asz  Borejko n 35

27 20 |2  1«39 L- 5523 Jó z e f  B n iecki „ 39
28 9 7 1849 D. 20644 Adam  Bielski * 47
29 21)8 1839 L  26123 Jó z e f  Bylecki .  49 2 80

30 20 |5  1840 L. 16268 F e li i  Babecki 57
(w ie iz y c id e  dóbr B ark i i H oł-
< hocza w łaściw ie Józefa H ru-

31 22)2 1843 L. 5819 l szki . 77 2 8
32 20,7 1844 L. 22845 Józef E d w ard  Babel n 86

33 6|8 1845 L. 24383 A lexander Borkow ski n 92

34 8)6 1847 L. 17752 M asa spadkow a B laszkę n 100
i

35 31)5 1849 L. 16380 M aryanua B ieńkow ska „ 102

36 8)11 1837 L. 33879 P aw eł Bojczuk .  106
37 111® 1849 L. 27427 K ata rzyna Skarb* k B orow ska » 124
38 20 5 1814 L. 7098|M ag B orkow ski B IV 11

18)11 1848
39 L. 27237(M ag. M ikołaj Borecki „ 103

24)4 1849
40 L. 5548|M ag. J a n  B rynkow eki „ 103

9)6 1837 (A nna B arańska tcI B aranów
41 L. 11980|M ag ) ska „ 107

12)7 1846
42 L  12795 Mag. M arkus B lasberg .  107

20 3 1839
43 L. 24508 838 Mag W ik to rya B udzińska „ 113

23)11 1838
44 L- 24280|M ag A lexander B uczkow ski n 115 2 37

23)3 1839
45 L. 6194 M g. Bazyli B anko" ski „ 115

8)3 1839
46 L. 16200|M ag. W ilhelm  P aw eł Burtel a 121

15)11 1839 ,
L. 24075(M ag.

21)8 1840 f
47 L . 17596M ag. j A ron  B lauer „ 123

11

12

109

135 12

p ry ­

w atnych

zł

1000

a>»SI
S O

^  O O
•2T ►.'oX 00 _!» Co

zł. I '•

9 37

11
1

28

155

4175

402

-39 

605 46
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zł. c

84

87

56

411

188
153

10
9

9

5

35

64

77
74

69

44

80

10

66

17

19

10

03

.  <3 U£ -e >■»
o  ^  §  O ='
s  ®6f  »
o  - a^  «  8

i : ' S a
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Z a

33

30

60

50

10

m. k. wedle sk ryp tu  cen lr . kasy p ań s t z dn . 2915 1849 
. I. 1333.
m  k w edle sk ryp tu  cen tr . kasy państ. z dn . 29)5 1849 

1. 1333.

N r. książeczki 11887.

11388
11389.

105

10

7 .

12

41

57

8

490

89

18896.
pięć sznurków  korali
/u r .  książeczki 2020, w edle pośw iadczenia kasy d ługu  
« państw a z d n ia  17|12 1852 I. 1803.

n r. książeczek 20045, 20047 , 20050, 20054, 20058.

n r. książeczki 6570.
fm. k. wedle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy  państw o- 
l wej z dn ia 29)5 1849 1. 1333.

z ło ty  zegarek , 4 sreb r. łyżeczek  i 1 bakfon. łyżeczka. 
110 sz tuk  a k c j i  tow arzystw a w yrobów  zbożow ych w 
l W arszaw ie  w im iennej w artości 1000 złp. 
fm. k. w edle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy p aństw o­

wej z 6)9 1849 1. 1434. 
id . k. w edle kw itu  zbiór, kasy cen tra lne j państw ow ej 

z dDia 29)5 1849 1. 1333. 
n r. cb ligacyi 36960, 36961, 36962  i 1861 
n r. książeczki 18055

kasy cen tr . państw , z 2915(r. k w edle kw itu  zbiór.
1849 1. 1383. 
nr. ob iigacyi 108836 i 41033. 

chochla w ielka s re b rn a  z 
łyżeczek do kawy. 

m. k. w edle kw itu  zbiór.
z 29 |5  1849 1 1333. 

n r. książeczki 20382.

lit. J .  K ., łyżka sto łow a, 2 

cen tra ln e j kasy państw ow ej

{pierścionek zło ty  g ładki, p ierścionek  zło ty  z m argara- 
tam i i szafirem , złoty p ierścionek , zegarek  sreb rny , 
3 łyżk i sreb rne, łyżeczka, p ie rśc ionek  z P an em  J e ­
zusem  złoty.

fin. k. wedle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy państw c-
[  woj Z 6 |9  1849 1. 1434. J J  V
s reb rn y  zegarek  n r. 4263.

ni. k. w edle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy p ań stw o ­
wej z dn ia  29(5 1849 1. 1333. 

m. k. w edle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy państw o- 
. wej z dn ia  6)9 1849 1. 1434.

n r. książeczki 20384, 20386.
jm . k. wedle kw itu  zbiorow ej cen tra lne j kasy  państw o-
1 "ej z 6 |9  1849 1. 1434.
n r. książeczki 20410.
» n 11260.

20432.

12807.
(w ed łu g  pośw iadczenia ce n tr . kasy  państw ow ej z dm a 
* 18,6 1849 1. 1348.

n r. książeczki 22295.

12684.

n r . obiigacyi 2905.

n r. książeczki 12034.

Gazeta Lwowska z dnia 20 Maja 1880.
nr. ob iigacyi 2783.
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zł. c. zł. ! c. zł. c. zł. | e. zł. 1 c. zł. c.

48 2 5 1840 L. 9318 |M ag G rzegorz BajaM B. IV . 123 2 80
1 9 1 2  1840 w ed lng  pośw irdczen ia cen tra ln e j kasy państw ow ej z

49 L. Ź5962|M ag. K aiła B lu m en g arten n 125 2 48 18(6 1849 1. 1348.
10 9 1841 Y2

50 L. 18078|M ag. H o n o ra ta  B rzośn iow ska 77 125 8 16
14|1 1842 L. 783 M ag

20|5 1842
51 L. 10515 Mag. M arya B asten d o rf « 127 9 61 nr. książeczki 12930.

2 0 1  1842 V, /w ed łu g  pośw iadczenia cen tra ln e j kasy państw ow ej z dn.
52 L. 1250|M ag. Rgidius B aum ana n 129 92 54 1 18(6 1849 1. 1348.

/w e d łu g  pośw iadczen ia  cen tra ln e j kasy państw , z 18(6
53 8]4 1843 L. 7545 M ag P esse l B eeber w 135 10 10 l  1849 1. 1348.

17|6 1843
54 L. 12844|M ag. M L h al B ank ie r T) 137 9 80 nr. książeczki 12926

11 (8 1843 1 „ „ 2112, 10163, 11684, 41110.
55 L 17319|M ag. A n to n ia  B rzostka n 139 56 250 286 1 1 n r  ob iigacy i 82846.

14 6 1844 Yz
56 L. 13415jM ag. F ra n c isz k a  B orow ska n 147 4 72 2 p ierścionki i 1 k rzyżyk  z łańcuszk iem .

fwedle kw itu  zbiorow ej cen tra ln e j kasy  państw a z 3|8
57 10] 1 1845 L  483 |M ag F re y d e  B eyser v t l  B a ie r n 151 39 \  1849 1. 1400.

jw ie rzy c ie le  rea lności 1 2 9 6 a/4 v» 7*
58 J 5 |l  1847 L. 853 M ag \  F o r tu n a ta  B udkow skbgo n 161 1 84 125 24 n r . obiigacyi 2813

24,12 1847
59 L. 28448  M ag. M ich ał B andura n 169 1 49
60 1/3 1849 L .2 3 2 3 |M ag E lżb ieta  Bojkiew icz n 171 50

21 |4  1849
61 L. 9017 M ag. S tefan  B ossag 77 171 4 20 zegarek  sreb rny .

22 6 1844 fC haim a B lu m en g arten a  wie- Va V,
62 L 14167 Mag. l rzyciele B V 19 3 2o 352 45 nr. obiigacyi 2784.

15 10 1834 L. 394 fur. lis tu  zastaw nego  1178— 4 z kup. 31 |12  1877.
63 2(8 1849 L. 23122 A n to n i C hojnacki C. I. 6 100 299 84 [ nr. książeczki 32382 i 34781.

fJózef C hojnow ski w łaściw ie
F ra n c isz k a  H um el, E leono- r

/  ra  Zarękiew icz, Salom ea 11-
1 n i ka, F ra n c isz k a  Ż ychow -

64 12[5 1794 L. 9032 ( aka i A n ton i M achow ski n 34 107 34 effekl d tto  29]5 1849 1. 1333

65 5 6 1848 L. 15041 M andata ryusz  Czajkowski « 48 34 83 n r  k s :ążeczki 26553

66 16|7 1838 L  22541 Jó z e f  Cybulski w 71 15 57 20513.
,H y acy n t i M arya C zechow skie l „  „ 20620, 13482, 18948 i

67 8|7 1833 L. 226 l i w ierzyciele d ó b r O rtyn ia n 79 500 785 16 1 | 5 °/0 lis t n r. 5065.
V ,

1 V, /effekt z 6|9 1849 I. 1434 i dukaty  3 sz tuk  w artości 1
68 5(4 1821 L. 9539 S tan is ław  Chm ielowski n 85 14 17 2 27 \ (14 z ł 1 7 '/ ,  ct.)

(Teodora de P aw łow ska Chi - Ys
69 2)11 1826 L. 8107 1 lińska n 87 11

n o
83 eff.k t z 6|9 1849 1 1434. ]

70 18|S 1839 L. 15360 Onufry C hotyniecki n 96 88 50 » n  n » 1
71 26(10 1830 L. 9390 Jo a n n a  h r. (Jharezew ska n 104 1 93 'I* » n n n

(K atarzyna L udw ika h r . Oho-
72 19| 10 1835 L. 24756 | łon iew ska n 120 28 85 effekt z 29(5 1849 1. 1333

9(3 1836 .W alen ty n  O hałkow ski, Zcfla 1 QA
7ii L. 116^7(2054911849 l R óżańska i A gata C zepelska n 122 2 30 loU

A A n » n  n
74 , 2|11 1836 L. 13450 G rzegorz CL linko wski n 124 20 56 „ z 6(9 1849 1. 1434.

27!6 1837
1 75 L  19575 |27107 |1836 L eon  C zaehryński » 126 4 19 n  n  r t  n

/a sy g n a ta  rządow a n r. 1687 n a  8 zł. 15 ct.
76 24 8 1846 L. 27417 ekonom  C haganow ski n 128 8 25 57 1 effekt 2 ? |5  1849 1. 1333.

3 2 1841 L  3776
77 8(4 1840 L  13391 M ichał Chłopecki » 132 12 60 „ 619 1849 1. 1434.
78 7 8 1839 L . 24736 Z u zan n a  C hanow ske 134 89
79 25!4 1840 L. 13340 P a w e ł C hiliński n 140 i 92 /a n  t t  »  »

3(4 1841 L. 10586
80 18(10 1841 L. 31502 K oźm a C hruszcz * 150

i /

6 82 n  t* f i  n

81 2«I2 1842 L. 6468 W incen ty  Cyw iński n 152 4
/ s

72 w zlocie.
82 3 1 1842 L. 22969 J a n  C hłopecki 10 154 6 22 effekt z 6|9 1849 1. 1434.
83 1 6 |l0  1843 L. 15846 Teofil O hrząszezew ski n 164 4 30 „ z 29 5 1849 1. 1333

.Jęd rze ja  C zaderna spadkob ier-
1 cy L eona S chanzera  i A dam
{  S ch an zer, S tan is ław  B u rzy ­

84 19(5 1845 L. 15078 li kowski i M ojżesz T ro m m er w 168 239 40 effekt z 6|9 1849 I . 1434.
85 17 5 1848 L. 13503 Ignacy  C e tner 77 176 15 7 . „ z 29 5 1849 1. 1333.
86 4 12 1809 L. 33235 F ran ciszek  C iechow ski C. 11 31 1 75
87 24,2 1849 L. 4358 Jó z e f  CLm arowski 58 4 90 nr. książeczki 25468.

/S k ry p t d łużny  in tabu low any  na podniesione z depozytu
88 15 4 1 8 4 2  L . 7679|M ag. C orpo ius sp ir. .Rosenberg rs 60 16400 | pieniądze.

21 1 1843
89 L. 1 3 18j Mag-. J a n  i F ran ciszek  Czech n 62 2 3 effekt z 18|6 1849 1. 1348

i 22 6 1812  L. 8376
j 90 9;3 1820 L. 3336 |M ag M ikołaj Czajkowski n 106 V. 33 3 nr. książeczki 12937.
J 23(5 1839

91 L. 3897| Mag. A n g e la  Czaczka. t t 122 1 93 „ „ 14626.
1(10 1847

92 L. 21265 Mag. M ic h a ł C ham ajdes 126 2 7 453 55 n r. obiigacyi 2859.
30(11 1839

93 L. 17762(Mag. A n astazy a  Czajkowska n 128 V. 17 73 nr. książeczki 12959.
94 10 1 1840 L. 558 Mag J a n  Czepicki n 130 61

15(5 1841
95 L. 9347) Mag. K atarzyna C hm ielow ska n 130 5 47

^w ierzyciele A nton iego  Colum na
-{ C zosnow skiego z rea ln . N r. V*

96 1,2 1840 L. S363|M ag. 1 4 6 6 ^ * 132 51 31 m k effekt z 18|6 1849 1. 1348.
10(9 1841 V.

97 L 18079 |M ag A n to n i Czosnow ski n 134 3 80
ilw ow ska K ap itu ła  w sporze

98 10)12 1841 L  24578 I z A n to n im  S koraczyńsk im 77 136 20 n n ił if «

2 1 7  1815 L. 16428
99 30|4 1816 L. 9052 W in cen ty  D obrow olski D. I. 62 1890 2 effekt z 17(13 1852 1. 1.803 vide 1. 1684 |S .kr./867.

16] U  1825
100 L. 7 8 2 4 sk L d k a M agdalena D ulska 76 10 „ z 29(5 1849 1. 1333

15(11 1830 Ys
101 L. 18133)837 S ebastyan  D zikow icz n 110 8 45 15 54 ra. k effekt z 6 |9  1849 1 1434.
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M ichał D ąbrow ski D .I .  122 4
•u
15 m. k. effekt z 6|9 1849 1. 1434.

C ecylia Deak n 136 104 84 nr. książeczki 25483.

M ichał D w ern ick i „ 144 2 30 effekt z 29j5 1849 1. 1338.

W ik to ry a  D um icow a „ 146 74 88
7 .
17

n r. książeczki 25631.

G rzegorz D aw idow icz - 148 5 m. k. effekt z 6|9 18*9 1 1434.

B artłom ie j D um ańsk i „ 154 4 9 „ „ 29[5 1849 1. 1333.

, M ikołaj D rzym alsk i .  158
V.
38
1;

39 50 ,  „ 6 |9  „ 1. 1434.

A n to n i D unajew ski „ 162 7

L udw ik D u p ire ,  168 15
ł*

88 376 45 „ „ 29 |5  „ 1. 1833.

F e lic ja  D rzew icka 

M ichał D ubraw ski

„ 172 

,  180 100 166 74

75 „ B 6|9 „ 1. 1434. 
lis t zastaw ny  n r . 2306. 

n r . książeczki 25633, 14037, 33124.

S tan is ław  D oliński 

L orenz D rum m

D. II. 64

„ 68 360 97 58 18

19 29 w. w effekt z 20[4 1849 1. 1306.
rnr. effebtów  2863 a 234  zł. 46 ct., n r . 2247 a 41 zł.
1 51 c t ,  n r. 69012 a  50 z ł ,  n r. 167174— 76 a 1 0 zł., 
| n r . 4 0 6 5 4 — 55 a 2 zł. 50  ct.
1 n r. książeczki 27456, 2266, 37617  i 16156.

A d a lb e rt D robse » 86 7 m oneta.

F ra n c isz k a  D ąbrow ska ,  112 % 13 95 n r .  książeczki 11948.

S zym on D unajew ski .  114
V.

4

4 19 m. k. effekt z 18|6 1849 1. 1348.

B altaza r D u lrw sk i -  120 4

K arol E d e r E . I. 1 3 85

A n to n i i B arbara  E b e rh a rd „ 3 4 20 effekt z 6|9 1849 1. 1434.

Jilde  E in s te in  i H ez Katz .  5 3 20 n n n w

E sta r  E h rlich
iM asa rozb iorow a E tliu g e r  Bar- 
1 bary

n 48 

.  50 V.

11

5

16

39 203
i/ii
39

n r. książeczki 9253. i 
;  n * 20237 . 1 
im . k. effekt 18|6 1849 1. 1348.

Leib E ld in g e r
[fiscus im ien iem  kościoła w 
j D ubiecku przeciw  E u s ta c h e ­

m u D em bińskiem u 
(m asa spo rna  fiscus im ieniem  
< funduszu  p rz e p ad łłśc i prze- 
' ciw  M aryann ie  ZbikaUkiuj 
rspo rna m asa Józefy H um m ic- 
s kiej przeciw  funduszow i 
1 przepadłości
.T adeusz hr. Ł oś w sporze  ze 
{ skarbem

n 52

F . I. 62

n 74

,  80 

,  82

5
1

7 .
7*
53

bank.

srebr.

314 65

7 .
22

7 .
18

7 .
27
7z
24

n r. książeczki 20612 i 25648.

effekt z 29 |5  1849 1. 1333.

m. k. effekt z 6(9 1849 1. 1434.

sreb ro  i banknoty , 

effekt z 29 |5  1849 1. 1338.

F ran ciszek  F eig e l in fu ła t ,  88 5 m. k. effekt z 6|9 1849 1. 1434.

P io tr  F a s tn a c h t - 92 1 10 1;
K aro l F ritsc h - 94 63

'S
54 m. k. effekt z 6J9 „

J a n  F orw erk
rsp o rn a  m asa skarbu  co n tra  
l T eodor F erg o n d e  
[spo rna m asa fiscus im ien iem  
•| fundubzu taks co n tra  Iza- 
l bellń P olańska

M atiasz F ilipow ski 
rSpeicherfond (fundusz g rana- 
1 rii) albo ae rar c o n tra  W ła- 
l dysław  Rozw adow ski 
(fu n d a c ja  s ty p en d y jn a  Tom a- 
J sza Spychajew skiego w 
j sporze z A polonią W ilko- 
l szew ską
rgpadkobiercy B arbary  M ścino- 
|  jew sk iej

.  96 

„ 98

.  io o  

.  102

.  104

„ 106 

* 122

1

4

31

31

7i
97

50

120 132 81

116

1

4

112

44

36

50

43

w. w. .  ,  29 |5  ■ 1. 1333. 

m . k. ,  „ 6|9 „ 1. 1434.

/n r .  obligacyi 355193 a 100 z ł , n r. 167673— 4 a 10 z ł ]  
1 n r. książeczki 4494, 4502. 12760, 8459.

m. k. effekt z 29|5 1849 1. 1333.

W » 6|9 „ 1. 1434.

M arya F ied le r F . II. 47 2 27 effekt z 18’]6 1849 1 1348.

Jó z e f  F e tte r  

T eresia  F a u s t

,  49 

.  49 7s 1 81 44

20

22

m . k »  „
rn r. książeczki ”20209. ”
» effekt z 1816 1849 1. 1348.

N ach m an n  F eu e rs te in - 51 18 n y> n n

F rie d ric h  F re u n d n 55 5 44 m. k. effekt z 18)6 1849 1. 1348.

P eil F ran k e l ,  55 15

F eiw el F »ldm ann „ 57 4 1

Tom asz G orgoński G. I. 45 12 2 effekt z 6|9 1849 I. 1434.

U rszu la  h r. G rocholska .  81 85
i/

w  sreb rze  75 ct. i 10 ct. a. w.

A niela G ałecka - 85
7.
29

1
it

44 effekt z 6 |9  1849 1. 1434.

S tan is ław  G ruszczyński .  98 1 34 5 m. k. effekt z 6 '9 1849 1. 1434.1 J

102

103

104

105

106

107

108

109

110 

111 

112 

118

114

115

116

117

118

119

120 

121 

122

123

124

125

126

127

128

129

130

131

132

133

134

135

136

137

138

139

140

141

142

143

144

145

146

147

148

149

13]1 1840 L. 1131 

20|8 1838 L. 26267 

3|2  1841 L  8772 

25)8 1841 L. 25995 

2 1 11 1842 L. 3140 

10|1 1848 L. 798 

312 1846 L. 3858 

14|12 1846 L. 89047 

6 |7  1847 L  21063 

4 |8  1847 L. 24118 

21|11 1849 L. 34372 

1|7 1813 L. 9497 |M ag

8|7 1842 
L. 14528|M ag 

4 9 1832 
L. 13525|M ag.

15|6 1844 
L. 13525 |M ag 

6|7 1844 
L. 15269 i Mag.

17(7 1846 
L . 16952]M ag.

20|11 1616 L. 5279

19| 11 1884 L  34399,

5)11 1838 L. 34145 
24l3 1849 

L. 4359 Mag- 
13|8 1841 

L. 16075|M ag.
16|2 1849 

L  3557 M ag.

12|7 1837 L. 21401

17|12 1848 L. 38454

18| 12 1886 L. 12576

19112 1886 L. 9528

15/1 1840 L. 18302 
3/8 1846 L. 25219 

22/10 1849 L. 31310

2/7 1839 L. 20766

17/3 1841 L  13864

3/5 1842 L. 18602

2/8 1841 L. 23566 

6/6 1849 L. 17003

16/9 1844 L. 2859

10/12 1844 L. 37004

21/4  1847 L. 12564 
27/1 1838 

L. 1870/M ag.
25/5 1839 

L. 11029/M ag.
27/4 1838 

L. 8767/M ag.
8/4 1843 

L  7545/M ag.
25/4 1845 

L . 1435/M ag.
17/1 1846 

L. 1154/M ag. 
23/12 1848 

L. 29698/M ag.
12/1 1843 

L. 1869/1842 
24/8 1836 

L. 11874/43042/1869 
26/8 1838 L. 20260  
17/10 183* L. 32199 
3/6 l f W  L. 17414 
28/6 ^ - 1  L. 19640
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Liczba, dzień  i rok 

złożenia do depozytu

M a s a

d e p o z y t o w a

fo m  

i stro n n ica  

księgi 

g łó w m j

150
20/1 1840 L. 1758 

25/4 1849 L. 12763 P io tr  G liński G. I. 91

151 17/3 1841 L. 8810 K>rol Gersz n 93

152 20/10 1841 L. 31741
E u stach y  G iegłow ski rec te  P ie- 

g łow ski n 95

153 22/12 1845 L. 38719 K ata rzyna  G rab ińska n 105

154 21 4 1847 L. 12561 A rty m  G ałuziński » 107

155 19/5 1847 L. 15642 K o n s(ancya G w iazdow ska n 109
156 9/8  1847 L  24566 K ata rzy n a  G rabow ska r » 109

157
4/9 1846 

L. 21125  M ag. Ja o  i A n n a  G ierges G. I I .  32

158
19/5 1832 

L. 10219/M ag. M cry an n a  G iąsiorow a r> 78

: 159
3/11 1887 

L. 23155/M sg. W ik io rya Guna n 104

160
13/10 1843 

L. 22420/M ag. 
31/3 1840 L. 7521

A braham  G eisler r» 106
161 A nton i G ruber n 108

162
21/11 1840 

L. 29094/M ag. J a n  Jęd rze j G lanz n 110

163 8/5 1841 L. 8814/M ag. J a n  Gotz n 110

164
21/2 j 842 

L. 2754/M ag. Jó z e f  G lin iecki n 112

165
3/6 1843 

L. 11872/M ag E lżb ie ta  G eiger w 116

166
13/1 1844 

L. 786/M sg. JÓ7,efa G lin iecka n 124

167
27/6 1846 

L. 15283/M ag. P io tr  Golczewski n
134

168
15/9 1848 

L. 21710/M ag. G eorg G ru b er 77 142

169
20/7 1829 L  8970 
1/8 1843 L . 23211 F ilip  Jak ó b  H sjek H  I 79

170 1 1/6 1849 1 . 17452 A nton i H ryn iew icz n 97
171 18/9 1837 ! . 29096 S tefan  H arasym ow icz n 103

172 16/10 1837 L. 31896 Ju lia n  H erm anow icz n 105
173 27/4  1842 L 12452 S t fan  H ankiew icz T l 111

174 8/3 1839 L. 4972/M ag. Ja u  H om or H I I  35

175
29/4  1831 

L. 8407/M cg. Owadie Hay n 51

176
16/3 1844 

L . 612 4 /Mag. A ro n  H orn n 55

177
8/6 1832 

L. 11564/M sg G °org  H offm ann n 55

! 17S

18/2 1840  L. 25885 
27/3 1840 

L. 6540/M ag. Ig n acy  H olaszczuk n 65

179
10/2 1843 

L. 2997/M ag. A braham  Hehi n 67

180
4/12 1*40 

L. 24960/M ag F ran c iszek  H elraann n 69

' 181
4/3 1842 

L. 4327/M ag. M ayer H orow itz n 69

182 4/3 1842 L. 4328/M ag. D aw id H eschi les 17 71

183
19/3 1840 

L  55*3/M ag. A nna H a tscb e r n 73

184
21/6  1816 

L. 75 2/M ag. J  h a i n  H ad itsch  et. S tach n 73

185
3/6 1833 

L. 11878/M ag. G ottlieb  H ab e n n a n n u 79

186

13/10 1843 L 22423 
21/10 1843 

L . 2?997  M ag. G ertrud  H ulim ka n 81

187

24/2 1844 L. 4212 
20/4 1844 

L. 88 4 1 /M ag. K redy ta ryusz  I eopolda Holar.ek n 83

188
25/10  1845 

L. 2 4 4 1 4 /M ag. Teofil H orbaczew ski u 85

189
31/1 1846 

L. 2345/M ag. M arya H uzarow a » 87

190
4/4 1846 L. 7759 

1/8 1846 L 18189 E lżb ie ta  H offm ann n 87

191
17/4 1846 

L. 8615/M ag. M endel H ersz 17 89

192
19/2 1847 

L. 3349/M ag. Józefa H om m icka 17 89

193
11,2 1848 

L. 3358/M ag. R osa H ech t 17 91

194

27/2 1847 L. 6302 
12/6 1847 

L. 12099/M ag. Jo h a n n  H arte l n 93

195
14/7 1848 

L. 15757/M ag. K aro lina H ippm ann 17 95

) 196
14/7 1848 

L. 15759/M ag. F ranciszek  H aule 17 97

197 18/9 1838 L. 29327 (Ig n o ti)  niew iadom y w łaściciel J .  I . 93

198 23/5 1849 L 15630 T  odor P iszkiew icz Ja w o rs ' i n 95

199 7/11 1837 L. 34381 A m an t Janow sk i n 125

1 200
15/1 1840 L. 1391 
9/8 1843 L  24115 Ignacy  Jarock i 17 127

201 25/5 1841 L. 15444 Ig n acy  Jan ick i n 131

D epozyt sk łada  się  z

go ­

tów ki

7,1. |Ct.

o b l ig a c y i

iO U.

C/J

as

zł. <*t

p n  wfe- 

tn y ch

OP
tSJO • — N? Oco '00 
o  c  

, a  
>\rO

z ł  c t  z ł. ot

o
a
fcs

o
-SC

’ł. et

j* ?■« 
» - Ł g
c S  o c  o s->
§
& 00 O *H
"o .2; cl
5  *

zł.  |et.

Z a p i s k i

83

V.

37

22  11 
V,

8

40

175

246

423

72

513

75

19

74

48

59

91

S
23

19

812

189
44

18

200

19

40

82

84

92

72

6

71 40

12
3

36

10

65

12

1

2

5

10

13 43
V,

2 y
14? 45

V.
4 4a

6

19

3

3

88

2

10

18

7*
4 34

1 17

260

24

fur. obligai-yi 167H17— 20.
n r  książeczki 9834 , 4315, 23372.

effekt z 6|9 1849 I. 1434.

n r  książeczki 13768.

42326.
r „ „ 17799 i 10063.
izegarek  zło ty  z łiń c u sz k iem  i krzyż zło ty .

effekt z 6|9 1849 1. 1434.
” w n n

m. k effekt z 18)6 1849 1. 1348.

dw a sreb rn e  p ie rśc o n k i. 
n r. książeczki 20201.

effekt z d n ia  18/6 1849 1. 1356 
nr. książeczki 2C215.

effekt z 18/6 1849 1. 1356. >
nr. książeczki 13769.

effekt z 18/6 1849 1. 1356.

n r. książeczki 18795

effekt z 18/6 1849 1. 1356

3/8 „ 1. 1400.

ft n n n

n r. książeczki 13791, 13793, 13794. 

zegarek  sreb rn y .
fur. obligacyi 117328, 12617, 112461, 1 1 2 4 6 2 ,4 2 6 0 2 , 
{ 42603-

n r. książeczki 7948.
„ * 13777

effekt z 6/9 1849 1. 1434

m k. effekt z 6/9 1149 1. 1434.
» » n »

effekt z 18/6 1849 1. 1356.

*

m. k. effekt z 18/6 1849 1. 1356.

• nr. o tlig ac y i 2818.
i n r  książeczki 2C235.

m k. effekt z 3/8 1849 I. 1400.

n rt r* n n

nr. obligacyi 2817. 
fa r . książeczki 20220.
* w. w. effekt z 20/4 1849 1. 1300.

effekt z 3/8 1849 !. 1400.

m. k. effekt z 18/6 1849 1. 1256.

nr. książeczki 13778. 
kosztow ności 12 łyżek, 1 choch la  i 2 solniczki

m. k. effekt z 18/6 1849 1. 1356. 

n r . ob ligacyi 2910

nr. obligacyi 2919. 

effekt z 3/8 1849 1 1400.

n n n *

„ z 6/9 1849 1. 1434. 

n r. książeczki 13774.
(n r, cb ligacy i 69009, 107169 do 107170 a  10 zł., nr. 
i  40656  i 40657 a 2 zł. 50 ct 
l nr. książeczki 20123. 29693, 37616  i 2286.

effekt z 6/9 1849 1. 1434.

w. w effekt z 29/5 1849 1. 1333.
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I iczba, dzień  i rok 

złożenia do depozytu

M a s a

d e p o z y t o w a

Tom 

i stron ica 

księgi 

g łów  u ej

D epozyt sk łada się  z

tówki

zł. ct,

. ołigae.yi

°
£ oj>*
*1 zj & a,

fec
ct

p ry * a -

tnvch

zł. <*t

<5 ?.t?j
a'•63
.sr ►.£00 Tf)^  et

zł. ct

O
O
C2
£O

zł.

c» -» -CJ

°  ?  Q
C ~ te
te *  ^P ^  tr,o -d

a> *O Cl
5  ®

z ł ct,.

Z a p i s k i

202 4/6 1845 L  16972 Ig n acy  Jastr/.em bsk i I. I. 139 290

203 6/7 1847 L  21063 S tan is ław  Jm y m o w s k i n 145 16 72

11/3 1838 L. 165641
28/6 1839 \

204 L. 13557/M ag ] B arbara Ja s iń sk a I  II. 52 1 22 213
28/6 1839

205 1., 1354t,/M ag W acław  Jackel » 52
7/11 1840

206 L 23163/M ag. F ranciszek  Je rzy n a n 54

21/12 1844
207 L. 29208/M ag. A[ olonia Ja s trzę b sk a » 56 8 13 140

5/4 1845
208 L. 7502/M ag. Jóis f Jan o ch n 58

11/12 1829
209 L. 21643/M ag E iżb ie ta  Jan o w sk a n 72

11/10 1845
210 L 23256 'M ag Tom asz Jakubow sk i n 76

17/10 184t> L. 25007i
23/1 1547 ‘/a

211 L. 1454/M itg. i Dana Ise rte s n 78 27 Ib
1A ntoni Iw an t-eb ay  lub Jan -

212 7/7 1848 L 15163 t-ch b -y n 80
11/3 1839 L. 80521
21/1 1840 L. 2 1 0 4 1
4/8 1840 L 25214 ( ^Spadkobiercy  K alinow skiego i

213 10/2 1541 L. 4641 > j  B ionow skiego K. I. 75

214 21/8 1837 L  15561 P a ń s ta o  K osotice >1 105 9 0 7 ,

215 17/2 1817 1 . 3310 Ja c e n ty  Kawiecki n 127 43
V,
30

216 2/9 1845 L. 27244 M icbał K ępski » 129
5/3 1839 1.. 7304 ‘z,

217 29 '8  1842 L  25474 P o tr Kopy.-.tyństi K II 27 7 8
218 7/3 1827 L. 6074 T eodor K ostanow iez n 31

219 21/8 837 L. 25861 P aństw o K urd w a nów n 27 28
Spadkobiercy  M aryi K łopo­

220 29/11 1837 L 36856 tem skiej n 91
.W ierzycie la  dóbr K ram aszów ka

221 2/11 1836 L. 32469 \ i P rosuów jj 109 761 5
222 18/5 1837 T.. 14«3<> F ran cisz°k  X»w ery K obierski 117
223 10/7 1837 L 21165 K aje tan  Kicki w ierzyciele 121 66 6
224 28/5 1838 L. 16855 D am ian  Kulczycki 125
225 7/8 1639 L. 24735 F ranciszek  Kruczaj n 135 3 43

^F ranci> zek  X aw ery K ruczay
22b 14/1 1840 L. 1286 1 c o n tra  Łaszow ski n 137 111 64

227 4/10 1843 L 30510 J a n  Kosie ki M 139
228 25/2 1840 1 ■ 6207 Jęd rze j Kow ats 147

JJęd rze j Kain ński i J a n  G ru-
229 9/3 1840 1 . 7795 1 sie<*ki 151 50
230 1/7 1840 L  21139 M ichzł K orbsnow ski n 155

231 18/10 1841 L 31499 AnDa K eltoer, zam ężna Zemek n 163

232 19/10 1841 L. 31611 Jan  K obłuw ski w 165 1300
233 20/10 1841 L. 31739 G ize g -rz  K om am i, ki w 167

234 7/9 1842 L. 26520 Rom an Krairiski n 175
*/»

5

235 19/10 1842 L. 30512 M ichał K ochan >wski » 178 450

236 14/11 1842 L 83121 w ierzyciele B -n ed y k ta  K om ara 180 4
1/«
72

K arolina K iery łow icZ j dzieci
237 15/5 D 43 U  14838 E lżbiety  S m utnej K. I I I  1

H ausm  r  et. V iolant przeciw
spadkobiercom  Józefa  B ene­

238 1/8 1843 1.. 23219 dyk ta  K om ara n 9
8/6 1846 L  18434 T om asz K rólikow ski proboszcz V.

239 4/3 1844 L. 7390 z R okitna rt 18 1 19
28/12 1647 f,. 39079

240 9/12 1844 L 36887 Karol K ronste in 24
wierzyciele M akara K urdw a-

u
V,

241 31/12 1644 L 39292 . new skiego 26 40 16
Ja n  Kołaczkow ski legataryusz

242 15/3 1845 1.. 8290 M aryi Padlew skiej 30
243 9/4 1845 L  7771 Jó z ilfa Kotnlska 32
244 26/5 1845 I j .  15827 S tan is ław  K ieszkow ski 34
245 7/9 1846 L  28605 Franki*zek Kom arnicW 48
246 23/2 1847 L. 6162 Bazyli K rynicki n 52

247 22/3 1^47 L. 9465 W icenty  K ruszew ski Tt 53 >/,
4 / l

31 20
27/4 1847 I, 13279

i 13280 -Józef, A leksander, Tom asz, Fe-
248 7/6 1848 1,. 15265 - licyitn 1 S tan is ław  K u ch arsk ’ n 55 21 5
249 12/7 1847 L  21715 Ju lian  A leksander K am iński K. I I I  57

250 18/8 1847 L  25536 Ju lia n  recte  Ja n  K ochański n 59

251 13/12 1847 K ata rzyna  K arze r 63 40

358

22

150 61

50

9300

1592

4533 
4

21

8

108

1470

32

584

70

65

53

154

82 lii

599

75

52 53

2229

610

57

17

41

25

21

2

4

11

293

13

68

6

57

1?

7*

\
79 51

\
611 8

28 45
29 27
18 5V
16 51
17 15

*L
196 17
200

\
19 10

/n r . obiigacyi 151459, 159597, 54237, 167625 do 167628 
» n r. książeczki 9521, 7384, 14817 i 30157.

effekt z 29/5 1849 1333.

nr. obiigacyi 2790. 

effekt z 3/8 1849 I. 1400.

(n r. obiigacyi 249715” a 100 zł., n r. 167636 do 167639 
{ a  10 zł.
( n r .  książeczki 3437, 7375, 8001, 12799. 

ni. k. effekt z 8/8 1849 1. 1400. 

łyżeczk i sreb rne  

effekt z 3/8 1849 1. 1400.

m. I . effekt z 29/5 1849 1. 1333.
/n r . obiigacyi 65973, 69011 . 106346, 106847, 107171 
I 107172, 107173. 40318 . 40652  i 40653.
| n r. książeczki 18274. 29820, 25919, 2321.

effekt z 6/9 1849 1. 1434.
L istv  zastaw ne galic, tow arz. k redy tow ego  n r . 507 a 

5^00  z ł-  nr. 8175 n a  1000 zł. — 3 sz tuk i po 500 
zł. i 18 sztuk a  100 zł.
nr. książeczki 5 4 9 4 ,3 8 7 9 ,1 2 3 1 3 , 23621, 25794 , 25793
13065," 44455, 44454 , 35304 

n r . książeczki 14197.

sreb ro  3 zł. 6 ct. i go tów ka 4 zł. 21/* ct. 
tn. k. effekt z 29/5 1849 1. 1333.

n r. obiigacyi 1409, effekt z 29/5 1849 1. 1333.

effekt z 29/5 1849 ]. 1333.

zegarek

m. k. effekt z 18/1 1853 i. 1790.

effekt z 6/9 1849 1. 1434. 
n r. książeczki 1 4 2 2 J.

„ 10810 i n r. o b lig a c ji 56199
m. k. effekt z 6/9 1849 1. 1434.

„ 29/5 „ 1333. i
nr. o b lig a c ji 545579 ii 1000 z ł., nr. 589983  58696

i 589697 a 100 zł. 
n r. książeczki 11217, 9074  i 14287. 
effekt z  29/5 1849 1. 1333. 

m . k. effekt z 6/9 1849 1. 1434.

n r. książeczki 5140. 
n r . obiigacyi 210948, 222356 , 22o857 , 225558  a 100 

zł., 54238 a 50 zł.
n r  książeczki 11216. 9069 , 14295, 14816.

1 dukat.

m. k. effekt z 6/9 1849 1. 1434.

n r. książeczki 14297.

25867 .

m. t .  effekt z 18/1 1853 I. 1790.

n z 6/9 1849 1. 1434.

„ z 29/5 1849 1. 1535.
.  z 6/9 1849 1. 1434.

’ z 29/5  1849 I. 1833.
* z 6/9 1849 1 1434. 

sa r  ob iigacyi 167629, 167630 a 10 zł.
V n r . książeczki 8997, 14298 i 13194

m. k. effeut z 5/9 1849 1. 1434.

ir » Z 5 1 n n 
r n r .  obiigacyi 167642 do 167645 a 10 zł.
L nr. książeczki 14765 9009, 14299, 3433.

Gazeta Lwowska Nr. 114 z dnia 20 maja 1880.
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Liczba, d /ie ń  i rok  

zM ^-nia do depozytu

27?
27

279

280 

281 

282 

28

2 8 4

285

286

28?

288

289

290

291

292

29 i

294

295

296

252 16/8 1848 L. 21500

253 26/9 1849 L. 28836 
2 -4  20/12 1848 L  33007 
155 2/3 1849 L. 6329
25f- 23/3 1849 L. 8551
257 10/9 1849 L. 27333
258 15/10 1849 L. 30567 

21/11 1828
259 L  21735/M ag.

21/11 1828
260 L. 21735/M ag.

21/11 1828
261 L. 21735/M ag.

18/8 1814 L  12586
28/12 1815

262 L  16486/M ag
28/1 1824

*63 L. 1403/M ag.
14/7 1827 L. 9328 

13/2 1824
264 L. 2376/M ag.

27/11 1817
265 L. 1 7132 /Mag.

25/1 1845
1-66 L. 1 6 7 3 'M ag.

17/3 1837 
L  5549 

24/2 1837
267 L. 4007/M ag.

4/11 1837
268 L. 23248/M «g.

5/2 1841
269 I . 21020/C am b. M ag 

29/3 1845
2 O L . 6798/M ag.

21/9 1838 
L. 19767 
16/3 1839

271 L. 5637/M ag.
19/1 1839

272 L. 1234/M ag.
5/4 1839

273 L 7061/M ag.
31/1 1840

274 L. 2269/M ag.
6/5 1842

275 L. 9418/M ag.
14/8 1840

2 :6  L. 16964/Mag.
12/2 1841 
L  2656 

9/7 1841 
L. 13385/M ag 

11/1 1844 L. 10684

22/1 1842 L. 1324 
3/6 1842 

L . 11693/M ag 
19/4 1845 

L. 8729/M ag.
3/7 1840 L. 13773 
11/4 1840 L. 7839 

26/8 1842 
L. 18623/M ag. 

81/10 1835 
L. 22987 

18/12 1835 
L. 26352/M ag-.

21/10 1842 
L. 22958/M ag.

16/12 JM 2  
L  27481 /M ag.

14/1 1843 
L  77 J/M ag.

5/8 1843 
L 16846/M ag.

3/6 1843 
L . 1 1874/M ag.

18/11 1843 
L  25363/M ag 

16/3 1844 
L. 6 1 '3/M ag.

19/9 1843 
L  19518/M ag 

24/5 1839 
L . 10946/M ag. 

4/12 1835 
L . 25381 

5/8 1836 
I .  17007 /Mag. ■ 

8/11 1834 
L. 2 3 1 1 4 /Wag..

4/3 1887 
L. 459>/M ag.

22/8 1835 
L  17738/M ag,.

23/10 1835 L  2?j370 
1/9 1843 i, 19128 /M ug

D epozyt sk łada się L
i

M a s a

d e p o z y t o w a

T e m obligacyi ls, <L>*
te ^  ^  
*

i s tron ica  

księgi 

g łów nej

go
tówki

pa
ńs

tw
o­

w
yc

h 
i 

k
ra

­
ju 

w 
yc

h

pry wa 

tnych

■3 g ._K S o'r 'cc i;, o w 
cs* ^  JE:
CC CC^4 cC1

Oa
te, o  
"5ouo

rl °
S
O

■3.2 a
5  “

Z a p i s k i

zi et zł . l"t- |ct zł. |ct zł. |flt 7,ł. j(*t /

/P aństw o  K am ionka s tru m iło - 
wa przeciw  Tom aszow i Fa- 
lińsk iem u K. I I I .  67 279 33

s -

m. k. effekt z 5/9 1849 1. 1434.

D aniel K aczanow ski 
J a n  K rasnodębsk i 
T om asz K ruszyńsk i 
Tom asz K łak 
P aństw o  K rysow ice 
H y ac y n t K łuszew ski

.  73 
,  75 
r 79
.  fcl
„ 85 
„ 87

95
3
6

}/2

20
6

53

400 606

34

7

29

116
4

88
20

211 46

r lis ty  zastaw ne nr. 3220, 16945, 13710, 22325 a 100 z ł 
L n r. książeczki 12546, 10538, 14305 .J38505 . 30138

n r . książeczki 26057.

m. k. effekt z 17/9 1852 1. 1803.

A n ton i K uźm a K IY. 101 7 52
\
27
i/

w. w. „ . „ 20/4 1849 1. 1306.

Szym on K w iatkow ski * 105 1 n n n n n

Jakób  P io tr  K nott „ U l
I*
6 „ „ 9/7 „ 1. 1371.

Ł ukasz K ujanow ski „ 97 3 58 n n n r> n

Jęd rze j K orzeniow ski . 179 22 „ „ 20/4 „ 1. 1306.

T eresa  K arp ińska 

Róża K ohn

K. V 5 

K IV. 175

10
179

2

58
5

m . k. effekt z 3/8 1849 1. 1400. 
w. w.

m. k. effekt 7 18/6  1849 1. 1356.

A b rah am  K w eller K V. 97 3 15 zegarek sreb rny .

rw ierzyc ie le  J a u a  K uezew skie- 
L go n* realności N r. 112*/* .  97 221 53 188

J/2
69 1 22

r n r .  obligacyi 92.
L n r. książeczki 2C2SS. i

Jó z e f  F ry d ry k  K nee ,  99 6 48 effekt z 3/8 1849 1. 1400.

L eib  K roD stein co n tra  R ochm es „ in.i 23 10 sześd sznu rków  p ere ł, 1 kulczyk i 2 p ierścienie.

Sam uel K rzysztanow sk i „ 101 28 35 8 rub li i 2 im p -ry a ły .

J a n  K ron ,  l(-3 8 5

ri
eff-k t z 3/8 1849 1. 1400 \

H en ry k  K notz 

M arya K uzio

„ 103 2 45 „ z 18/6 „ 1 1356.

.  105
3

15
‘ "  —  ■r*” 1

4 sznurk i korali.

M ich ał K uczyński 

M arkus K ogut

,  109 

>11 10 73 200 221 70

28 b ffe .t z 18/6 1849 1 1356 1 
i nr. ob ligaey \ 589963, 590073.
L nr. książeczki 11894, 14841, 38767, 8007.

w ierzycie le kraw ca K o h lb e ig a n 113 4 12 effekt z 18/6 1846 1. 1356

Jó z e f  i A n n a  K is try n  O rida 
F ra n c isz k a  K anka 
cena k u p n a  ze sp rzedaży  r e ­

a lności N r. 260 m. M ordka 
Kosla

» H 5  
.  H 7

r l 'H

50

1

]/2
2o

68 1018
'/*
49

2 10

1

* n m »

nr. ob ligacyi 2794. , j

E dw ard  K orzw eil 
rC rid a  Józefa  i Rozalii K oh- 
|_ m anów

,  123 

„ 125 47
%  
4 1

10 50

V.
32

m. k. «ffckt z 18/6 1849 1. 1356.

A leksander K aczorow ski „ 125
• i

3? m. k. ,-ff-kt z 3/8 1S49 I. 1400.

S zym on K un ick i » 127 31
/2

35

["wierzyciele K aroliny  hr. K o- 
L m orow skiej
r J ó i e f  i A n ton i Kali u e r, także 
L K alinger

* 131 

„ 135

2 25

ł/2

1530
%
52

46 4

nr. obligacyi 28?0.

n r  książeczki 6724. J

G itte l B e rg e r K atz „ 135 13 15 m. k. eff-*kt z 3/8 1849 1. 1400

A n n a  K ulik „ 13? 49 44 cffflkt z 18/6 1849 1 1356.

Jó z e f  K orow icz 

Tara** K opetzka

■ 143 
143 

» 195
%
5e

200 68 8"

8 57
f n r .  obi gscyi 321876, 821877 a 100 zł. 
L n r  książeczki 2123, 42068.

Mic a l  K ubrak iew icz „ 145 40

Jó z ef K uczyński r 149 39 w. w. effekt i  9/7 1849 1. 1371.

K afsrzy n a  K ram er „ 151 57 14 effekt z 3/8 1849 1. 1409.

F ra n c isz k a  K orczyńska » 153 8 40 7 54
korale.
m. k. effekt z 3/8 1849 1. 1400.

M ojżesz K artsch n 153 11 2 w n » w n

M aciej K notz ,  157 50 11 „ z 18/6 „ 1. 1356.

LłId K o c h tn .  159 65 104 52
*

nr. obligacyi 2792.
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t*o Tom

D epozyt sk łada się z 1 t*.

-i*
M a s a

obligacyi 'Z *o « £afr*N Liczba, dzień i rok i stron ica i
w

^  IS
O; c. • r-t c g °  oQ_| t*.»HOCU złożenia do depozytu d e p o z y t o w a księgi

go ­

tów ki
°  h xste o.5 — w,m . u.

p ryw a­
5-3 N O a <r> o

-ts

O

Oa
G&
O

f  oT £
g - S - s
2 y i ■ 1 ^ Z a p i s k i

<53-ON
O

r  J
głów nej

& iŚ
.5 tn y c h GD cc

S
ccc-i*

o  .2
3  17

Ł

z ł »t. zł |et ct ct zł. |ct. zł. ct zł. |ct

26/9 1835 7,
297 L. 20486/M ag. A tanazy  K rupn iek i K. V. 161 29 a effekt z 3/8 1849 1. 1400.

(n r. obligacyi 232470, 238688, 238689, 238690, 2 42191 ,
10/1 1845 . 56198, 167635

298 L. 470/M ag. J a n  K oziebrodzki * 163 560 754 25 l n r. książeczki 9861, 14840, 26066, 30171, 3434, 8005
31/10 1845

299 L. 24958/M ag. •Józef K olischer n 165 4 m. k. effekt z 18/6 1849 1. 1356.
14/3 1846

300 L 5881/M ag. F ra n c isz k a  K otow ska „ 165 5 42 „ „ z 3/8 „ 1. 1400.
13/3 1847

301 L 5140/M ag 
13/3 1847

M ichał K alitsch in n 171 3 12 „ z 18/6 „ I. 1356.

302 L. 5139/M ag M agdalena K ochlacz . 171 4 16 „ z 3/8 „ 1. 1400.
14/5 1847 7a

303 L. 9769/M ag K o cstan cy a  K urzw eil „ 173
16

14 « » r n n
16/7 1847 —

240 399 71
f n r .  obhgacyi 221715, 223626, 167702 do 167705.

304 L. 14927/M ag. Ig n acy  K ollm ann „ 177 46m.k. L n r . książeczki 10710, 14837, 26068, 214
18/5 1848

305 L. 4380 /C im b. M ag. 
23/12 1848

E liasz K orpus „ 183 9 93

:-06 L. 29698/M ag. J&kób K lein - 183 56 5 n r. ob ligacy i 2824.
2 8 /H  1848 V*

307 L. 29698/M ag.
6/2 1836 . 

L 2968/M ag.

Izaak  K atz

(w ierzyciele E rrz m a  i A gnie-

„ 185 2 9 98 43 ru b le .

14/1 1835 ( i azki K ulczyckich n a  realno-
K. VI. 41

^a
308 L. 28981 'M ag. J 1 ści 1. 333 *U 572 35 n r . obligacyi 2871.

4/10 1831 rJó z e f , M ateusz, J a n  i T eresa
309 1832/sad wojsk. j I Kuble K. V III. 9 4 52 25 n r. obligacyi 64471, 64472, 25966, 25967.

E dyk tem  n in iejszym  w zyw a się każdego, k toby do w ykazanych depozytów  ro śc ił sobie p retensye, ab y  w p rzeciągu  jed n eg o  roku , 6eiu tygodn i i 3 dni qo sądu tu te jszego  
się  zg ło sił i sw e praw a w ykazał, ile że po upływ ie oznaczonego n in ie jszym  te rm inu  depozyta te bądź w  depozycie, bądź w funduszu  u m orzen ia  d ługów  p ań s tw o w y c h , bądź też 
w kasie oszczędności um ieszczone z gotów ki, obligacyi, rew ersów  lub  kosztow ności się  sk ła d a jące  za p rzep ad ła  uznane i funduszow i przepad łośc i w ydane będą.

Lw ów , dn ia  10. K w ie tn ia  1880.

(3500  2 - 3 )  L. 1798.
0 £ l e » i e a i e  k o n k u r s u .

P rzy  c. k. Sądzie pow iatow ym  w D ob­
czycach opróżn ioną je s t  posada ad junk ta  są­
dow ego w IX  randze

(Jb iega jący  się o tę  lub  podobną przy  
innym  sądzie pow iatow ym  opróżnić się m o­
gącą  posadę m ają w przeciągu 14 dn i w nieść 
sw e podania w drodze przepisanej do P re -  
zyum  c. k. S ądu  krajow ego w K rakow ie.

P rezy d y u m  c. k. sądu krajow ego
K raków  d n ia  15 m aja 1880.

(3409  2 — 8) E  d  y  k  t
L. 1741. D nia  15 czerw ca o godzin ie 

10 rano  odbędzie się publiezna sprzedaż re ­
alności pod 1. k 99 w B iesiadkaeh wykazem  
h ip o te c z ty m  99 objętej Tom asza i m asy spad­
kow ej po Rozalii Kunow»j w łasnej, n a  rzecz 
galie. zak ładu  kredytow ego ziem skiego celem 
zaspokojen ia 150 z ł.

Cena szacunkow a 400  zł.
W adyum  40  zł.
A k t oszacow ania i w arunk i licytacyjne 

przeglądnąć m ożna w reg is tra tu rze .
C. k. sąd pow iatowy.

B zesko du ia 30 m arca 1880.
(3466  2 — 3) E  d  j  k  t .

L  4410  Celem u łożenia w arunków  li­
c y ta c ję  realności l. k 169, 199 i 2 0 0  na 
B łon iu  w P rzem yślu  u ła tw iających  w sp ra ­
w ie gal. b anku  h ipotecznego przeciw  E lce 
D rezn e r o 3516  zł. 44 ct. z po . w yznacza 
się  m :asto t. s u ch w a łą  z 25 1 ‘tego 1880
1. 14994  przez pom yłkę ustanow i nego te r ­
m inu  18 Czerw ca 1880, dzień  sądow y 26 
lipca 1880 o godzin ie  10 przed po łudniem .

Z c. ic. sądu obw odow ego.
P rzem y śl 28 kw ie tn ia  1880.

(3503  2 — 3) K  d  y  k  t .
L. 8831. C k. sąd  pow iatow y w B o c h ­

n i czyni w iadom o, że w dn iach  14 czerw ca, 
19 lipca i 23 sie rpn ia  1880 o godz. 1 1 przed 
południem  odbędzie przym usow ą sprzed&ż 
realności w łościańskiej N r. kon. 47  subrep . 
58 w B ogucicach przy trzecim  te rm in ie  tak ­
że poniżej eeny szacunkow ej. Cena ta  w yno­
si 4000 w adyum  400 zł.

In n e  w arunk i i opisanie realności m o­
g ą  być p rze jrzane w  reg is tra tu rze  sądu.

C. k. sąd  pow iatow y.
Bochnia dnia 26 kwietnia 1880.

(3502  2— 3) E  d  j  k  t .
L . 8832 . C. k. sąd pow iatow y w B och ­

n i czyni w iadom o, że dn ia 14 czerw ca, 19 
lipca  i 23 sie rpn ia  1880, każdym  razem  o 
godzin ie  11 p rzed  po łudn iem  odbędzie się 
p rzym usow a sp rzedaż realności N r. eon 52 
subrep . 59. w B ogucicach p rzy  trzec im  te r ­
m in ie także poniżej ceny szacunkow ej Cena 
ta  w ynosi 2000  zł. w adyum  200 zł.

Bliższe w arunki lic y ta c ji i opis rea l­
ności p rze jrzane być m ogą w reg is tra tu rze  
sądu. C. k. sąd  pow iatow y.

B ochnia dn ia  25 kw ietn ia 1880.
(3504  2 — 8) Obwieszczenie.

L . 5 C k. sąd pow iatow y w B oryni 
podaje n iu ie jszem  do publicznej w iadom ości, 
że n a  zaspokojenie sum y  95 zł. 92 c t w. a. 
z pn. p rzym usow a sprzedaż realności pod 
N r. konsk . 60  su b rep . 20  w B utełce wyżnej

położonej, d łużn ika  W asyla Capa w łasnej, w 
tu te jszym  c. k . sądzie  w drodze publicznej 
lieytacyi na rzecz c. k. uprz. zak ładu  k red y ­
tow ego w łośc iańsk iego :

I. dn ia  24  m aja 1880
I I .  du ia  25 czerw ca 1880.

I I I  dn ia  21 lipca  1880.
K ażdym  razem  o godzin ie 9 przed p o ­

łu d n iem  z tem  przedsięw ziętą  zostanie, że Da 
p ierw szych  dw óch  te rm in ac h  realność ta  tyl- 
bo za cenę w yw ołania 150 zł. w. a. lub  w y­
żej tejże, zaś n a  trzecim  te rm in ie  także i 
niżej ceny w yw ołan ia sp rzedaną  zostanie.

W adyum  w ynosi 10*/0 ceQy szacun­
kowej.

R esztę w arunków  tudzież a k t  op isan ia 
i oszacow ania realności przejrzeć m ożna vr 
tu te jszej reg is tra tu rze .

C. k. sąd  pow iatow y.
B orynia dn ia 20 s tyczn ia  1880.

(3456  2— 3) E  d  y  k  t
L. 1797 C. k. sąd  pow iatow y w N ie­

połom icach podaje do pow szechnej w iado­
mości, że u ch w a łą  c. k. sądu krajow ego w 
K rakow ie z dn ia 28 lu tego  1880 1. 1423. 
M arcin  Skow ronek, w łośc ian  z K lęczan za 
m arno traw cę uznanym  zosta ł i d la tegoż k u ­
ra to ra  w osobie P io tra  S kow ronka z K lęczan 
ustanow iono.

C. k. sąd pow iatow y.
N iepołom ice d n ia  3 m aja 1880.

(3507 2 — 3) E  d  y  k  t .
L . 289. C.ilem zaspokojenia p re teasy i 

Isaaka Schw arz w kw ocie 120 zł. z pu  od ­
będzie się dn ia  14 czerw ca, 19 lipca i 23go 
s ie rp n ia  1880 o 10 godz. rano  w tu te jszym
c. k sądzie pow iatow ym  przym usow a sp rze­
daż licy tacy jna realności d łu żn ik a  M erhla 
S chw im m era pod 1. 129 w S ied liskach  poło­
żonej ciała tabu larnego  n iestanow iąee j na 
210 zł. oszacowanej a to : na p ierw szych  
dwó<-h te rm inach  za lub zwyż ceny szacun­
kowej zaś na trzecim  i niżej takowej.

Cena wy wołania 210  zł
W adyum  20 zł.
D alsze w arunk i licytacyjne i ak ta za­

staw niczego op isan ia i eszacow ania m ożna w 
tu te jszym  sądzie przejrzeć.

C. k. Sąd pow iatow y
Jaw orów  dnia 2 marca 1880.

(8505 2—3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 4025 . W  dn iach  24 maja, 25 czerw ­

ca i 21 linca 1880 odbędzie się p rzym uso­
wa sprzedaż realności n ie tabu larnej, pod  nr. 
konsk  26  subrep . 41 w K ryw ce położonej 
d łużn ika spadkobierców  D m ytra  W aregi w ła- | 
snej, w tu te jszym  c. k. sądzie n a  rzecz za- 1 
k ładu  w łościańskiego n a  zaspokojenie sum y ' 
239 zł. 80  ct. w. a. z pn. każdym  razem  o 
godzinie 10 przed po łudniem  z tem , że na 
p ierw szych  dw óch te rm in ach  realność ta  za 
cenę szacunkow ą lnb wyżej niej, zsś na trze ­
cim także niżej tejże sp rzedaną będzie. Cena 
szacunkow a 500 zł.

W ad y u m  w ynosi 10% -
R esztę w aruuków  w tu te jszej reg is tra -  

tu rz  w olno przejrzeć.
C. k. sąd pow iatow y.

B orynia dn ia  20  lis topada 1879.

(3469 2— 3) E  d  y  k  t .
L. 1297. W dn iach  17 czerw ca i 15 

lipca  i 26 s ie rp n ia  1880 o godzinie 10 rauo 
odbędzie się w tu te jszym  sądzie  tylko po- 
vryż lub za cenę szacunkow ą egzekucyjna li- 
cyta'-ya realności 1. 3 w W eissen b e .g u  obec­
n ie  W ilhelm a i K rystyny  M oos czyli Mosz 
w łasnej n a  rzecz c. k. up rz . galic. akc. B a n ­
ku h ipotecznego pto 23 zł., 23 zł., 23 zł.,
23 zł. i 416  zł. 23 ct. a. w . z pn . w  razie 
n ieudsłe j sprzedaży  w yznacza się celem  u- 
łożen ia u ła tw iających  w arunków  te rm in  na 
dzień 1 w rzsśa ia  1880 godzina 10 rano.

Cena w yw oław cza 2604  zł.
W adyum  261 złr.
R esztę w arunków  wolno w re g is tra tu ­

rze przejrzeć.
D la w ierzycieli h ipo tecznych , k tó rzyby  

po dn iu  15 lu tego  1880 w hipo tekę sprzedać 
się m ającej realności weszli, lub k tó rym by  
uchw ały  niniejszej n iedoręczono, ustanaw ia 
się adw okata D ra P lakow ieza w G ródku, k u ­
ra to rem .

C. k. Sąd pow iatow y
G ródek 31 m arca 1880.

(3320  2 — 3) K  4  t  U *■-
L. 16265. D nia 17 czerw ca, 16 lipca  i 

16 sie rpn ia  1880, o godzin ie 10 rano, o d b ę ­
dzie się w tu te jszym  sądzie przym usow a pu ­
bliczna sprzedaż połow y realności pod lk. 
94 w B arańozycaeh położonej, c iała  ta b u la r ­
nego n ie stanow iącej, w spraw ie zak ładu  
kredytow ego w łość, p rzeciw  D ańkow i S te- 
ciow em u pto 100 zł. w. a. z pn.

Cena szacunkow a i w yw ołani*  w ynosi 
300 zł. W adyum  30 zł.

N a p ierw szych dw óch te rm in ach  rea l­
ność ty lko z* lub wyżej ceny w yw ołania , na 
trzecim  naw et peniżej takow ej sp rzed an ą  
będzie.

Resztę w arunków  licy tacy jnych  wolno 
w tutejszo sądowej reg is tra tu rze  przejrzeć.

O. k. sąd  pow iatow y.
Sam bor du ia 1 m arca 1880.

(3501 2 — 3) L. 614.
Obwieszczenie lieytacyi
L. 614. C. k. sąd  pow iatowy w T re m ­

bowli podaje do w iadom ości publicznej, ie  
na dn iu  15 czerw ca 1880, 20 lipca 1880 i
24 sie rpn ia  1880 każdym  razem  o godziDie 
9 rano odbędzie się w tutejszym  sądzie p u ­
bliczna przym usow a sprzedaż realności pod
1. k. 54 w P lebanów ce położonej, d łużn ika  
Ignacego  K rechow icza w łasnej, celem  zaspo­
kojenia p re te n s ji  Leiby Bodiana w kwocie 
1572 zfr. a. w. z pn. ped  następu jącem i w a­
runkam i.

1. Genę w yw ołania stanow i w artość 
szacunkow a 8285  zł.

2. W a d y u m  wynosi 828 zł. 50 ct.
3. N a pierw szych dw óch te rm inach  

sp rzedaną będzie powyższa rea lność  tylko 
pow yż-j lub  za cenę szacunkow ą, n a  trzecim  
zaś n aw e t poniżej takowej.

R esztę w arunków  przejrzeć m ożna w tu ­
tejszej reg is tra tu rze  w godzinach  urzędow ych, 

Z c. k. sądu pow iatow ego.
T rem bow la dn ia 29 kw ie tn ia  1880. 

(3484  2 — 3) WItit w e n ie ,
L. 2802 W  c. k . sądzie pow iatow ym  w

. Białej odbędzie się w  dn iu  1 czerw ca 1 lip- 
j ca i 30  lipca  1880 o godzin ie lO tej p rzed  
1 po łudn iem  celem  zn iesien ia spó łw łasnośc i co 

do realności pod 1. 239 w  L ipn iku  w po ­
w iecie Bialskim  położonej wedle księg. głów . 
g m in y  L ip n ik a  L. W . 239 w 5/10 częściach 
do A ony Jau ikow ej, w 4/10 częściach do 
M aryanny  K ow alczykow ej a w  1/10 ezęśei 
do m ało le t. A nny  z K ubiców  K lim ontow ej 
należącej egzekucy jna sp rzedaż takow ej.

Cenę w yw ołania stanow i kw ota 4461 
złr. 1 ct. poniżej k tórej realność ta  n a  po­
w yższych te rm in ach  sp rzedaną n ie  będzie.

Wc.dyum w ynosi 450 zł.
R esztę w arunków  licyta *yi i a k t osza­

cow an ia m ożna przejrzeć lub  odpisać w re ­
g is tra tu rze  sądow ej.

K uratorem  n iew iadom ych  w ierzycieli 
oraz ty c h  k tórzyby rez o lu c ji dozw alającej li- 
cytacyi przed p ierw szym  te rm in em  nie o trzy ­
m ali u stanow iony  adw okat tu te jszy  D r. J a n  
E h rle r .

C. k. sąd  pow iatow y.
B iała  dn ia 23 k w ie tn ia  1880.

(3496  2— 8) O b w l e s z c a e u l r

L. 5483. W dn iach  25 m aja, 22  czerw ­
ca i 19 lipca 1880 o godzin ie 9 ran o  odbę­
dzie się  w sądzie celem  śc iągn ięcia  w ierzy­
telności P ańka  Szustykiew icza w kw ocie 62 
z łr. 52 k r. przym usow a sp rzedaż realności 
pod 1. 624  w (Jhnow ie położonej ciała  ta b u ­
la rnego  n ie  stanow iącej o ile takow a do 
spadku  po S ebsstyan ie  S zustyk iew iezu  należy 
i w posiadaniu  egzekutk i m ało le tn ie j M aryi 
Sznstykiew icz się zna jdu je  w  pierw szych  
dw óch  te rm in ach  za lub  wyżej ceny  ^ y w o -  
ła n :a w trzecim  także n iżej tejże.

C ena szacunkow a w ynosi 300  zł.
W adyum  30  z ł.
P ro tokó ł zastaw niczego op isan ia  i osza­

cow an ia  tudzież bliższe w arunk i licy tacy jne 
przejrzeć m ożna w reg is tra tu rze .

O k. sąd  pow iatow y.
U hnów  12 m arca 1880.

(3471  2— 3) E d / k t .
L. 1153. O dnośnie do pop rzedn ich  o- 

g łoszsń  w n r. 7 5 ,  76 i 77 z r. 1879 G azety 
Lw ow skiej zaw artych  rozp isu je się n a  zaspo­
kojenie w ierzy telności C h a sk la S te m b ru ch a  w 
kw ocie 35 zł. w . a. licy tseyę realności pod
1. 147 w Ś w idn icy  położonej, P io tra  Soji 
w łasnej n a  jednym  term in ie  17 czerw ca 1880 
o 10 rano  n a  k tó rym  realność ta także poniżej 
ceny  szacunkow ej będzie sprzedaną.

W artość  rea’ności 144 zł. a. w.
W adyum  14 z ł 40 ct. a. w.
P ro toko ły  opisania, oszacow ania i w a­

ru n k i licy tacy jne w tusąd. reg is tra tu rze  do
przeg lądnięcia.

0 . k. S ąd  pow iatow y
K rakow iec 28 k w ie tn ia  1880.

(3488 2— 3) E  d  y  k  t .
L. 342 W  sku tek  przyzw alającej u ch w a­

ły  try b u n a łu  uznaje się  Iw an a  S zerem etę, 
ro ln ika  z T rybuchow jec za m .srnotraw cę i 
ustanaw ia  k u ra to rem  H ryńka Iw aczew skiego .

C. k . sąd  pow iatowy.
H u sia ty n  1 m arca  1880.



14
(3418 3 - 3 )  E  d  y  t  t

L. 37851. 0 . k. sąd  pow iatow y m ie jsko- 
delegow any w K rakow ie podaje do w iado­
mości, że w drodze dalszej eg zek u c ji ak tu  
notaryalnego p rzed  c. k . no taryuszem  S te fa ­
nem  M uczkow skim  przez S tan is ław a  N osala 
dn ia 30 kw ietn ia  1875 1. R 9854 zezuan  go 
celem  zaspokojenia sum y 400 z łr. w. a., ko­
sztów  egzekucy jnych  7 z ł r  16 ct. i dalszych  
kosztów  egzekucy jnych  obecnie w kw ocie 8 
z łr. 36 ct. się p rzyznających  n a  rzecz g a l i­
cyjskiego zak ładu  k redytow ego ziem skiego w 
K rakow ie odbędzie się w sądzie tu te jszym  
p rzym usow a publiczna sprzedaż realności pod
1. 21 w W ęg rzcaeh  położonej, S tan is ław a 
N osali w łasnej, przez pub liczną lieytacyę w 
trzech  te rm in ac h  m ian  wicie w dn iach  18 
czerw ca, 23 lipca  i 27 s ie rp n ia  1880 każdym  
razem  o godzin ie 10 p rzed  p o łu d a ie m i da­
lej chęć kupna  mający obow iązanym  je s t 
p rzed  rozpoczęciem  licytacyi złożyć do rąk  
kom isy i licy tacy jnej jako w adyum  1/10 część 
ceny  szacunkow ej tj. 93 złr. w. a.

R eszta w arunków  licy tacy jnych  i w y­
ciąg h ipo teczny  w reg is tra tu rze  sądow ej a w 
dzień licy tacy i w biurze kom isyi licy tacy j­
nej p rze jrzane  być m ogą.

K raków  5 styczn ia  1880.
(3454  3— 3) L. 16758/379 R. s. o.

Ogłoszeniu honknrsn .
C. k. R ada szkolna o k rę g o w a  dla m ia­

sta  L w ow a ogłasza n in ie jszem  ko ik u rs  na 
posadę rzeczyw istego  nauczycie la  szkoły 
m ęskiej św . M arc in a  w e L w ow ie z płacą 
roczną  700 z łr. i dodatk iem  akty  w alnym  w 
kw ocie rocznej 100 z łr ., ew en tua ln ie  na t a ­
ką sam ą posadę, m ogącą się opróżnić przy 
k tórejko lw iek  z lw ow su ich  e ta tow ych  szkół 
ludow ych.

P raw o  p rezen tow an ia  n a  te posady 
p rzy s łu g u je  R e p re z e n ta c ji k r. sto ł. m iasta  
Lwowa.

P o d an ia  zaopatrzone w po trzebne do- 
ku m en ta , w ykazujące uzd In ien ie do p e łn ie ­
n ia  obow iązków  nauczycie lsk ich  w szkołach  
cz terok lasow ych  i pośw iadczające odby tą  
trze ch le tn ią  p rak tykę  n au czy c ie lsk o , należy 
w nieść najdalej do sześciu tygodni, licząc od 
dn ia p ierw szego um ieszczenia n in ie jszego  o- 
bw ieszczenia w D zienniku  urzędow ym  (G a­
zety L w ow skiej) do c k Rady szkolnej o- 
kręgow ej dla m iasta  Lw owa.

K audydaci, będący już  w służb ie  m a 
ją  podan ia sw oje w nosić za pośrednictw em  
sw ych p rzełożonych  i ty c h  R ad  szkolnych  o 
kręgow yeh, pod k tó rych  tą  zw ierzchnictw em .

P o d ań  spóźn ionych  lub  n ie z a o ją trz o ­
n y c h  w  po trzebne dow ody uw zględniać się 
n ie  będzie.

Z c. k. R ady szkolnej okrępow ej m iejskiej
W e Lw ow ie dn ia  8 m aja 1880.

(3455  3— 3) L. 19709.
Ogłoszenie konkursu.

Celem nad an ia  ośm iu ga licy jsk ich  inie s- 
funduszow ych  w c. k. w ojskow ych zakładach  
w ychow aw czych, og łasza  się n iu ie jszem  kon­
kurs

W  roku  szkolnym  1880/81, k tó ry  roz­
poczyna się dn ia  1 w rześn ia 1880, będzie 
m ożna w stąp ić tylko na p ierw szy  rok  w oj­
skow ej n iższej szkoły  r e a ln e j , lub  też na 
p ierw szy  rok  akadem ii w ojskow ej w W iener- 
N e u s ta d ta lb o  tech n iczn e j akadem ii wojskowej 
ew en tu a ln ie  rów nież  do akadem ii m a ry n a r­
sk ie j. N a 2gi 3ci lub  4 ty  io k  w ojskow ej n iż­
szej szkoły rea lnej jak  rów nież n a  w szystkie 
la ta  wyższej szkoły  realnej, w  roku  szkolnym  
1880/81 kandydaci p rzy jm ow ani n ie  będą.

K ażdy z kandyda tów  w ykazać w in ie n :
1) iż posiada praw o obyw ate lstw a w 

m onarch ii austryacko  -  w ęgierskiej (Cudzo­
ziem cy m ogą być przyjęci tylko n a  m ocy o- 
sobnego zezw olenia N ajjaśniejszego P an a .)  ;

2) iż je s t fizy zuie uzdoln iony  do w o j­
skow ego w ychow ania i przyszłej s łużby  woj­
skow ej ;

3) iż zachow anie s :ę iego pod  w zg lą­
dem  obyczajów  jest zadaw ala ła jące ;

4) iż n ie  p rzek roczy ł w łaściw ego w ie 
ku, k tó ry m  je s t rok  12 ty  dla woj skowej n iż ­
szej szkoły realnej, rok  19ty  dla akadem ij 
w ojskow ych, w reszcie w iek m iędzy 13 a 15tym  
rokiem  życia dla akadem ii m arynarsk ie j; n&- 
koniec

5) w in ien  każdy  k an d y d a t w ykazać, iż 
odby ł z dobrym  postępem  po trzebne  nauki 
p rzygo tow aw cze , a  m .anow i -ie, jeżeli chce 
w stąp ić  n a  p ierw szy rok szkołvJniższej realnej, 
iż ukończy ł 4 tą  lub  5 tą  klasę szkoły lu d o w e j; 
zaś |eżeli chce w stąpić do akadem ii w ojsko­
wej w ykazać w in ien , iż nkończy ł z dobrym  
postępem  nauki zupełaej szkoły  średniej (tj. 
szkoły realnej lub g im n a z ju m ) i że w języ­
ku francuzkim  um ie p ły n n ie  i popraw nie 
czytać, jako też  ła tw ie jsze  u s tęp y  z f ra n c u s ­
kiego na n iem ieck ie i na odw ró t przy  po­
mocy słow n ika tłóm aezyć:

Do w stąp ien ia  do akadem ii m a ry n a rs­
kiej po trzebne je s t ukończeń .e  4tej k lasy szko­
ły  realnej lub g im n a z ju m

W ojskow a akadem ia w W ien e r-N eu stad t 
kształci w ychow anków  sw oich dla p iecho ty  
strzelców  i kaw aleryi, zaś w ojskow a akade­
m ia  techn iczna dla arty lery i, in ży n iery i i do 
ko rp u su  pionierów .

K andydaci do techn icznej akadem ii 
w ojskow ej w inni przytoczyć w podan iu  czy­

li życzą sobie u s tąp ić  do oddziału  a r ty ls ry i 
lub  do oddziału  inżyn iery i.

Do podań załączyć należy.
1) pośw iadczenie o przynależności k a n ­

dydata do jednej z g m in  w kraju  (pośw iad­
czenie to  m oże być rów n ież  dodatkow o p rze ­
d łożone w ciągu  jednego  r o k u .) ;

2) m etrykę ch rz tu  lub  u rudzen ia ;
3) św iadectw o o fizyezuem  uzdo ln ien iu  

kandydata , w ydane p rzez graduow anego  le ­
karza  w ojskow ego, zostającego w czynnej 
służb ie  w. jskow ęj (d la  kandydatów  do m a­
ry n ark i m a być w św iadectw ie  op isana ró w ­
nież siła i d o n ió sł ść w zro k u );

4) pośw iadczenie o przebyciu  szczepio­
nej lub  n a tu ra ln e j o s p y ;

5) ostaU ieśw iadec tw o  sz k o ln e ; nakoniec
6) zaśw iadczenie o s to su n k ach  m a­

ją tk o w y ch  k an d y d a ta  lu b  rodzieóów  jego w 
k tó rem  m a być w yrażone ile k an d y d a t ma 
rodzeństw a i czyli takow e m a już sam oistne  
u trzym an ie , ja k ie  m iejsce funduszow e, lub  
stypendyum .

K audydaci k tórzy  będą przyjęci na 
m iejsca funduszow e, poddać się m uszą przed 
w stąp ien iem  do zakładu ponow nym  oględzi­
nom  lekarsk im  i egzam inow i w stępnem u z 
w ym aganych  n auk  p rzygotow aw czych . K an­
dydaci do w ojskow ej niższej szkoły  realnej 
m ogą w praw dzie eg am in  w stępny  sk ładać 
częściowo także w  sw oim  jęzzykn ojczystym , 
W iun: je d u ak  w ładać język iem  n iem ieck im  o 
tyle biegłe iżby % w ykładów  w tym  języku 
ze skutk iem  korzystać m ogli.

K andaei d i  w ojskow ych akadem ij sk ła ­
dają egzam in  w: tęp n y  w yłącznie w języku  
n iem ieckim .

P o d an ia  o powyż&ze m iejsca należy 
w nieść bezpośredn io  do w ydziału  krajow ego 
najdalej do 15 czerw ca r. b. P rzy jęc i do za­
kładów  w ojskow ych w m ai odbyć podróż na 
m iejsce przazaaczen ia  w łasnym  kosztem .

K tcby  chc ia ł m ieć jeszcze bliższe w ska­
zów ki o w arunkach  p rzy jęcia i egzam inie 
w stępnym  do zakładów  w ojskom yeh znajdzie 
takow e w 25 części rozporządzeń  dia c. k. 
arm ii z roku  1875 ' IX  czę i trg o ż  dz iea  
n ika  z roku 1876 (w  osobnych  odb itkach  w 
d ru k arn i nadw ornej L. W. Seidl i  syn  we 
W iedniu).

Bliższe szczegóły  tyczące się akadem ii 
m arynarsk ie j p rzejrzeć m ożna w arch iw um  
W ydziału  krajow ego.

Z W ydziału  krajow ego 
K rólestw a G alicyi i L odom eryi wraz 

z W ielk iem  K sięstw em  K rakow skiem
W e Lw ow ie dn ia 12 m aja  1880.

(3438  3— 3 i O te w le s z c * e » l e > .
L. 1476. W  dn ia h  8go lipca, 22go 

lipca i 5 go s ie rp n ia  1880 roku  odbędzie 
się przym usow a sp rzedaż realności nie- 
U bulw iK j, pod n r. konsk. 98 subrep . 142 w 
Sm olny połażonej, d łużn ików  S tasia  D ren iów , 
S tasia Jw asiu ty  i Kseni z D .e n ió w  Iw usiutow ej 
e ł i s u e j ,  w tu te iszym  c. k. sądzie n a  rzecz 
zukładu w ł śc iań s tieg o  na zaspokojenie sum y 
150 zł. w. a. z pn. każdym  razem  o godzi­
n ie 9 przed  po łudniem  z t*m, że n a  p ie rw ­
szych dw óch  te rm in ach  realność ta  za ceaę 
szacunkow ą lub wyżej m ej, zaś na trzecim  
t\k ż e  niżej ceny szacunkow ej sp rzedaną będzie.

Cena szacunkow a 300 zł.
W adyum  w ynosi lO 0̂ .
R eszta w arunków  w tutejszej re g is tra ­

turze.
O k sąd  pow iatow y.

P i'd b u ż  dn ia  29 kw ietn ia  1880.
(3321 3 - 3 )  E  il y  k  t.

L 2083. W  dn iach  17 czerw ca, 16 l i p ­
ca i 17 s ie rp a ia  1880 o godzin ie  lO tej rano 
odbędzie się w tu tejszym  sądzie p rzym uso ­
wa pub liczna sprzedaż 2/3 części realności 
pod 1. 57 subrep . 70  w B ukow ie położonej, 
c iała tabu larnego  niest.anow iąeej, w sp raw ie  
zakładu kred  w łościańskiego przeciw  H ryeio- 
wi S jro c h m a n o w i pto 196 z łi: z pn

Cena sz ac u tk o w a  i w yw ołania w ynosi 
350 z łr.

W adyum  35 złr.
N t  D ierw sty -h  d w óch  te rm in ac h  rea l­

ność ta  tylko za lub  w yżej ceny w yw ołania 
na trzecim  n aw et poniżej takow ej sp rzedaną 
będzie.

R esztę w arunków  licy tacy jnych  w olno 
w tu te te j-zosądow ej reg is tra tu rze  przejrzeć.

C. k ‘•ąd pow iatow y m iej deleg.
S am bor dn ia  16 kw ietn ia 1880.

3448 3— 3) I  <1 y  h
L  1033. C. k . sąd  pow .atow y w H u- 

sia tyn ie  og łasza n in ie jszem , iż w spraw ie e g ­
zekucyjnej c. k. uprzyw . gal. akc. Butiku 
h i pot. we Lw owie przeciw  M ojżeszowi R -d e r 
o dw ie ra ty  po 85  zł. 5 c t i 1148 złr. 4 ct. 
z pn . odbędzie się w tym że sądzie w jednym  
te rm in io  t. j. na dn iu  10 czerw ca 1880 o 
godz. 9 rano  egzekucy jna l iy ta c y a  realności 
w H is ia ty n ie  pod 1. 15 położonej, d łużn ika 
w łasnej pud następu jącem i ułatw iającym i 
w run  am i.

N a te rm in ie  pow yższym  sp rzedaną zo­
stan ie  realność ta  i niżej ceny  w yw ołania, 
ogółem  za jakąkolw iek bądź cenę.

Cenę w yw ołania stanow i w artość tej 
realności przy  udzie len iu  pożyczki p rzy ję ta 
w kw ocie 4 .900  zł. w . a.

W adyum  w ynosi 5 pre. ceny  w y w o ła­
n ia  tj. kw otę 245 zł.

R esztę w arunków  licy tacy jnych , tudzież 
w yciąg h ipoteczny prze jrzeć  lub  odpisać m o ­
żna w ts. reg is tra tu rze .

D la w ierzycieli, k tórzyby  po dn iu  12 
m aja 1879 jako  dn iu  w ystaw ien ia  w yciągu 
h ipo tecznego  praw o h ipo tek i n a  realnoś i tej 
uzyskali, u stanaw ia  się kurato rem  p. L ong ina 
H ruszk iew icza c. k. no taryusza w H usia tyn ie .

H u sia ty a  24 k w ie tn ia  1880.
(3498  3 - 3 )  L 259.

14 o u  k  u  r  s .
W  celu obsadzenia posady ogrodnika 

m iejskiego z w ynadgrudŁeuiem  rocznych  500 
z ir. i ryczałtem  na fiakry rocznych  160 z łr  
rozp isu je się konkurs z te rm in em  do dn ia  
15 czerw ca 1880 roku.

P js a d a  nadaną  będzie prow izorycznie, a 
stabilizaeya nastąp ić  m oże wedle uznania 
rep rezen tacy  i m iasta  w m iarę udow odn onc-go 
uzdo ln ien ia  i d<>brei aplikaeyi.

K om peten -i zechcą w nieść sw e poda­
n ia  w oznaczonym  te rm in ie  do P rezydyum  
M agistra tu  i załączyć dow ody teoretycznego 
i p rak tycznego  uzda tn ien ia  w sztuce og ro d n i­
ctw a i sadow nictw a, teraźniejszego za tru ­
dn ien ia , m oralności i zuajom ośei języków  
krajow ych.

Szczegółow e obow iązki og rodn ika  m ie j­
skiego zaw iera  odnośna iu s tru k -y a  służbow a

P iezy d y u m  m ag istra tu  kr. st. m 
L w ow  dn ia  11 m aja  188G.

(3394  3 — 3) Sil <1 j  fe fi.
L. 2459. N a z a sp o k o je n i w ierzytelnoś­

ci W ojciecha F o rysia  168 zł. w ynoszącej od­
będzie się  w tu tejszym  sądzie 9 lipca, 13 sier­
pnia, 17 w rześnia 1880 licy tacy jna sprzedaż 
8 /12 realności d łu żn ik a  J a n a  F aw orsk iego  
w łasnej pod 1. 184 w Ja ro sław iu  p ło iouę j.

W adyum. w ynosi 10 p rc. ceny  w yw oła­
n ia  680 zł.

Bliższe w arunk i, ak t detaksacyi i wy; ląg 
ta b u la rn y  dos:ar.;zy re g is tra tu ra .

C. k sąd  pow iatow y.
Ja ro s ław  31 m arca  1880.

(3341 3 — 3) JE d  y  te Ł.
L. 1438. W dn iu  7 lipca 1880 odbędzie 

się p rzym usow a sprzedaż realności n ie tabu - 
iarnej, pod nr. konsk. 112 sub rep  102 w 
Z>ł 'keiu położonej d łużn ików  A ntoniego Chy 
m yn i P o tah n y  Z aw adzkich C hyniyu w łasnej 
w tu te jszym  c. k. sądzie n a  rzecz Z akładu 
w łościańskiego na zaspoko jeń*  sum y 100 z!, 
w. a. z pn o godzin ie -9 przedpo łudn iem  z 
tem , że letdiicść ta na tym  te rm in ie  także 
niżej ceny szacunkow ej sp rzedauą będzie.

Cena szacunkow a 200 zł.
W adyum  w ynosi 10 p rc .
Resztę w arunków  w tu tejszej reg is tra ­

turze.
C. k. sąd  pow iatow y.

P udbuż dn ia  29 kw ietn ia  1880.
(3342  3 — 3) Obwieszczenie.

L. 1439. W  duiu  7 lipca  1880 odbędzie 
się przym usow a sprzedaż realności n ie tabu - 
larnęj, p .d  n r. konsk 16 subrep . 11 w Za 
łrk c iu  położonej d łu żn ik a  H ryu ia L e a jc ra k  
v*t Leszyczak w łasnej, w tu te jszym  e. k są­
dzie na rzecz Z akładu w łościańskiego na 
zaspokojenie sum y 200 zł. w. a. z pn . o g o ­
dzin ie 9 przedj po łudn iem  z tem , że realność 
ta na te rm in ie  niżej ceny szacunkow ej sp rze­
d aną będzie.

Cena szacunkow a 400 z łr
W adyum  w ynosi 10 prc.
R esztę w arunków  w tutejszej reg is tra - 

tu ize .
C k. sąd pow iatow y.

P odbuź dnia 29 kw ie tn ia  1880.
(3449 3 - 3 )  i t d l y k t ,

L. 5402. C. k. S ąd  pow iatow y w K ra ­
kowom przeprow adzi na zaspokojenie w ie­
rzy telności W ładysława, i K ornelii M ańko­
w skich 1035 zł. a. w. z p»  w duiu  16go 
czerw ca 1880 o lOtej rano jako  n a  osta tn im  
te rm in ie  w zabudow aniu  tusadow em  publicz­
ną przym usow ą sprzedaż połow y realności w 
B udzynia pod I. k. 186 położonej w ed ług  
Tom  IV, s-tr. 21 n  7 dz edz. d łużn ika  F e ­
liksa S liżyńskiogo w łasnej.

Oeua w yw ołania 1805 ?ł. a. w. w adyum  
180 zł. a. w.

Bliższe w arunk i oraz ak t opisania i o- 
szacow ania w raz z w yciągiem  h ipo tecznym  
do p rzejrzen ia w tu te jszym  sądzie.

0  k. Sąd pow iatowy
K rakow iec 30 g ru d n ia  1879.

(3275  3— 3) Ed y  kt.
L. 4538. O. k. Sąd obw odow y w S am ­

borze og łasza n iu ie jszem , że w dniach  17go 
czerw ca, 15 lipca i 19 s ie rp n ia  1880, każdym  
razem  o godzinie 10 rano  w celo w ydoby­
cia sum  600 z ł., 600 z ł ,  600 zł. i 14489 zł. 
30 ct. w. a. z pa. przez E ra u c s z k a  i W an ­
dę L o n g h a in p :, galicy jsk iem u akcyjnem u 
bai kowi h ipoleezueinu  we Lwowie, d łużnych , 
odbędzie się w gm achu  fasadow ym  przym u­
sow a publiczna sprzedaż dób r Sokoliki i 
Ł u szczący  w powiecie T u rk a  po łożonych w 
galicyjskiej tabuli krajow ej Dom . 334 pag. 
37 58 n  29 26 haor. na im ię F ran ciszk a  i 
W an d y  L ongeham ps zap isanych .

Oeuę w yw ołan ia stanow i sum a 43900  
zł. w. a.

W adyum  w ynosi 4390 zł.
N a p ierw szych  trzech  te rm in ach  dobra 

te niżej ceny w yw ołan ia  sp rzedane  n ie będą.

Resztę w arunków  i ek s trak t tabu larny  
m ożna p rze jrzeć  w tutejszej reg is tra tu rze .

Dla późniejszych i n ieobecnych  w ierzy ­
cieli u stauaw ia się k u ra to rem  adw okata  D ra 
B udaynow skiego .

S am bor dn ia  13 k w ie tn ia  1880.

(3337  3 - 3 )  i .  d  y  k
L. 16982 O k. sąd krajow y we L w o­

wie ogłasza, że celem  Ściągnięcia „pretencyi 
nit-let -.ich spadkobierców  śp. Józefa F a ltv  w 
kw. cie 1050 zł. z pn . dozw oloną została  
przym usow a sp rzedaż realności pod 1. 7 8 0 7 4 
we Lw owie A dolfa B anka jak  Dom. 229  psg. 
383 n. 3 haer. w łasnej, k tó ra  sprzedaż od ­
będzie się w dw orh  te rm inach  dn ia  28 czerw ­
ca i 28 lipca 1880 każdym  razem  o godzin ie 
11 p rzed  po łudn iem .

Cenę w yw ołania slauow i sum a 25453 
zł. 20  c t. Jak o  w adyum  m a być 10#|o ceny 
w yw ołania tj. sum a 2545 zł. 32 ct. w g o ­
tów ce lub w papierach  w artościow ych do 
pup ila rnego  ubezpieczenia zdolnych  prz^d 
rozpoczęciem  licy tacy i złożoną R esztę w a­
runków  lic y ta c ji m ożna p rzejrzeć w re g is tra ­
tu rze  sądow ej. W  końcu u stau aw ia  się d la  
w ierzycieli h ipo tecznych , k tórzyby po dn iu  
10 kw ie tn ia  1880 p raw a rzeczow e na rzeczo­
nej realności uzyskali, lub k tórym by uchw ..- 
ła  lic y ta c ję  doz wałująca lub  n as tęp n e  woale 
n ie  lub  w cześnie doręczone być n ie  m ógł* , 
adw . D r. D ziubińskiego kuratorem , zaś adw . 
Dr. H ryszkiew ioza jego  zastępcą.

Lw ów  dn ia  1 m aja 1880.

(3286  3 - 3 )  E d y  k t .
L. 8867. O. k. sąd  pow iatow y w R op­

czycach podaje n in ie jszem  do publicznej w ia­
dom ości, że n a  zaspokojenie w ierzytelności 
S am uela B iera w kw ocie 240  z ł w a. z 
na .eży t ćciam i dodatkow em i dozw oloną zo­
s ta ła  sp izedaż egzekucyjna realności pod N r.
10 w Zagorzycach do nieobjętej m assy  spod­
kowej Ję d rz em  D rozda należącej, c iała  ta b u ­
larnego m em ającej.

S przedaż odbędzie się przez lic y ta c ję  
publiczną w sądzie tu te jszym  w trzech  te r­
m inach dn ia  21 czerw ca, dn ia  26 lipca  i 
dn ia  30 s ie rp n ia  1880 każdym  razem  o* go ­
dzin ie 10 przed po łudniem .

Cenę w yw ołalną stanow ić będzie w ar­
tość szacunkow a 965 zł. w. a., poniżej k tórej 
w te rm in ac h  pow yższych realność sprzedaL ą 
nie będzie.

W adyum  p>zy licytacyi złożyć się m a­
jące  w ysokości 96 z ł w. a.

Beszta warunków, protokoły eg z o tu  j j -  
nego opisania i oszacow ania p rzejrzeć m ożna 
w tu tejszej sądow ej reg is tra tu rze .

C. k. sąd pow iatow y.
Ropczyce dn ia  30 m arca 1880.

(3444  3 — 3) E  d  y  fc  t
L . 24 5 C. k sąd  obw odow y w T ar­

now ie zaw i d m  & n iniejszem  W acław a W m - 
n ckiego, K arola K um m -ra , D r. G u n tb era  i 
K lem ensa K chna, że W ładysław  B ra ty ń sk i 
i Maryn Białkowsk*. 2 y. B o ratyńska im ie­
n iem  w łasnem  tudzież jako  m atira i op iekun­
ka n ie le tu i-j Ma yi B alkow skiej w nieśli 
prośbę do tu t. sąd. o um orzen ie n as tęp u ją ­
cych pozyeyj w stan ie  b ie rn y m  realności pod
1. k. 3 w Tarnow ie położonej in tabu low anych  
jako to : sp raw a trzech le tn ie j dzierżaw y tej 
realności n a  podstaw ie k o n trak tu  m iędzy 
S zym oaem  K rogu lsk im  a W acław em  W in ­
n ick im  31 m arca 1807 zaw artego w D om . 
1 pag. 7 o, 1 on na rzecz W acław a W in ­
n ickiego in tabu low anego , p raw a trzech le tn ie j 
dzierżaw y tej realności n a  podstaw ie k o n ­
trak tu  m iędzy S sym onem  K rogulsk im  a K a­
ro lem  K um m erem  19 s ie rp n ia  1810 zaw arte­
go w Dom. 1 pag 7 n. 2 on. n a  rzecz K a­
rola K um m era in tabulow anego , p raw a je d n o ­
rocznej d rzierżaw y tej realności n a  podstaw ie 
k o n trak tu  m iędzy S iy m o n em  K rogulsk im  a 
D r. G un terem  24 m arca 1814 zaw artego  w 
Dom. 1 pag. 7 u. 3 on n a  rzecz D r G iin- 
th e ra  in tabulow anego , p raw a jednorocznej 
dzierżaw y tej realności na podstaw ie  k o n trak ­
tu m iędzy K atarzyną K rogulską a K lem en­
sem  K ohn 26 lipca 1815 zaw artego  w Dom
1. pag. 9 n. 5 on. in tabulow anego , zarazem  
w szystk ich  tych , k tórzycy  sobie jak ie  p re te n ­
s je  do po wyż w ym ien ionych  p raw  in tab u lo ­
w anych rościli, ażeby się z takow em i w p rze­
ciągu roku tj. najdalej do dn ia  1 k w ie tn ia  
1 8 o 1 do tu t. sąd. zgłosili.

T arnów  dn ia  26 lutego 1880.
(3436 3 — 3) F; 4 y Is t.

L. 9158. C. k. sąd pow iatow y w Cho- 
dorow ie podaje n in ie js tem  do publicznej w ia­
dom ości, iż ca  żądanie Sam uela F ra c h te ra  
w  celu zaspokojenia sum y 130 i i .  z pn. do ­
zw oloną została  publiczna p rzym usow a sp rze­
daż realności d łużn ika  Jócefa S aprech i w ła ­
snej w ZU eśeaeh pod N r. 4 położonej w 
drodze publicznej licytacyi w dn iu  3 czerw ­
ca 1880, n a  du iu  8 lipca 1880 i n a  d n ;u
11 sie rpn ia  1880 każdym  razem  o 10 godź. 
przed p c łu d c ie m  w tu t. Fądzie p rzedsięw zię­
tą  zostanie.

Cena w yw ołam a 580  zł. 50 ct
W sdyura 58 zł. 5 et.

R esztę waru uków przejrzeć m ożna w tu ­
tejszej reg is tra tu rze .

0 . k. sąd pow iatow y.
C hodorów  31 m arca  1880 .



(3522  1— 3) O g l o f c a e u i e .
L. 9130. Z końcem  czerw ca b. r. zw i­

ja  się e. k. u rząd  pocztow y w  C zortow cu a 
z g m in  należących  do obrębu  doręczenia te ­
goż u rzędu  przydziela sję; Ozortowiec, Buła- 
cho rów k  i i .H aw rylak  do c. k. urzędu  pocz­
tow ego w  O bertynie, Okno zaś do H orodenki.

Z c. k. D yrekcy i poczt.
L w ów  dn ia  14 m aja 1880.

(3536  1— 3) E d f  k t .
L 4549 C k. sąd pow iatow y w  Ż m i­

g rodzie  ogłasza, iż celem  zaspokojenia n a le­
żącego się  W ysokiem u S karbow i zw ro tu  sp rze ­
n iew ierzonych  p rzez  P a w ła  K lim kiew icza 
podatków  w kw ocie 333 zł. 8 5 %  ct. w. a. 
z pn. odbędzie się w sądzie tu te jszym  dn ia 
28  m aja 1880 o godzin ie 10 rano  ponow na 
pub liczna sprzedaż %  części realności g ru n ­
towej pod 1. 32  rep . 13 w Cieklinie położo­
nej, c ia ła  tabu larnego  n ie  stanow iącej teraz 
do spadkobierców  P aw ła  K lim kiew icza n a le­
żącej, za jakąbądź cenę kupna.

Cenę w yw ołania stanow i w artość sza­
cunkow a 430  z ł. zak ład  10 /100  ceny  w y­
w ołan ia.

B asztę w arunków  licy tacy jnych  m ożna 
w tusądow ej reg is tra tu rz e  p rzejrzeć .

Ż m igród  30 m arca  1880.
(3534  1—3) Obwieszczenie.

L 1756. Celem  zaspokojenia należytoś- 
ci T ekli H ukow ej w kw ocie 321 zł. i n a tu - 
raliow  z p rzy n a ltży to śc iam i odbędzie się  w 
tu te jszym  sądzie w d n iach  2 czerw ca, 5 lip - 
ca i 4 s ie rp n ia  1880 o godzin ie 10 rano 
p rzym usow a sprzedaż gospodarstw a pod  1. 
87  w U lhów ku d łużn ika S tefana P y p y  w ła ­
snego, ciała tabu larnego  niestanow iącego.

C ena szacunkow a 1310.
W adyum  131 zł.
R esztę w arunków  przejrzeć m ożna w 

eądzie.
C. k . sąd  pow iatow y.

U bnów  dn ia 10 kw ie tn ia  1880.
(3535  1— 3) E  d y fc t.

L. 4548. C. k. sąd pow iatow y w Z ni- 
g rodzie  og łasza, iż  n a  pokrycie pretensy i 
W ysokiego S karbu  w kw ocie 274  z łr. 9 9 %  
ct. w. a. z pn . odbędzie się w sądzie tu tejszym  
dn ia  4 czerw ca 1880 o l o  godzin ie rano  po- 
now ns pub liczna sprzedaż %  części rea lnoś­
ci g ru n to w ej pod 1. 101/5 w C ieklinie leżą­
cej, c ia ła  tabu larnego  n ie stanow iącej, Józefa 
Ś w ią tk a  w łasnej, za jakąko lw iek  cenę na jw ię­
cej ofiarującem u.

Cenę w yw ołan ia stanow i sum a szacun­
kow a 480  zł.

Z ak ład  48 zł. w. a.
P ro tokó ł op isan ia i oszacowania, tudzież 

resz ta  w arunków  są w reg is tra tu rze  do p rze j­
rzenia.

Ż m igród  31 m arca 1880.
(3527 1— 3) Obwieszczenie.

L. 57. C. k. sąd  pow iatow y w B oryni 
podaje n in ie jszem  do publiczne, w iadom ości, 
że n a  za-pokojenie sum y 98 złr. w. a. zpn. 
p rzym usow a sprzedaż realności pod 1. k. 37 
subrep . 30  w B utelce w yżnej położonej, d łu ­
żnej n ieob jętej m asy spadkow ej po ś. p. 
P io trze  Ja siń sk im  w łasnej, w  tu te jszym  c. k. 
sądzie w  drodze publicznej l ic y ta c ji fla 
rzecz c. k. uprzyw . zak ładu  kredytow ego 
w łościańsk iego  dn ia 24 m aja, 25  czerw ca i 
21 lipca  1880 każdym  razem  o godzinie 10 
przed  połuduiom  z tem  przedsięw ziętą  zo ­
stan ie , że n a  p ierw szych  dw óch te rm inach  
realność ta  ty lko za ce«ę w yw ołania 150 
z łr. w. a. lub wyżej tejże, zaś n a  trzecim  
te rm in ie  ta k że  i niżej ceny  w yw ołan ia  sp rze ­
d an ą  zostanie.

W adyum  wynosi 10 prc. ceny sza u a -
kow ej

R esztę w arunków  tudzież a k t opisania 
i oszacow ania realności p rzejrz ć m ożna w 
tu tejszej reg is tra tu rze .

C. k. sąd  pow iatow y
Borynia dnia 20 s ty czn ia  1880.

(3392  1 — 3) E  d  7  k  !■
L. 6832. C. k. sąd  pow iatow y w D ro­

hobyczu zaw iad am ian e  w  sp raw ie  egzeku­
cyjnej Szym ona D ąbrow skiego  przeciw  Ta- 
cyann ie  M yeaw kow ej o 150 złr. w. a. zpn. 
odbędzie się  p rzym usow a publiczna sprzedaż 
połow y realności pod 1. k. 85  w  D ro h o b y ­
czu d łużaiczk i jak  D om  L iszn ia Tom  I I  pag. 
235  n  b . 3 i pag. 285 n . h . 7 w łasnej w 
trze ch  te jm in s c h  a t« d n ia  23 czerw ca, 28 
lipca i 25 sie rpn ia  1880 każdym  razem  o 
godzinie^ 10 runo w tu te jszym  sądzie w 
b iu rze  N r. I I  a tem , że realność przy dw óch 
p ierw szych  te rm in ach  ty lko za lub  wyżej, 
przy  trz e c ik  zaś poniżej c ny szacunkowej 
najw ięcej ofiarującem u sp rzedaną  zostanie.

D la w ierzycieli h ip o teczn y ch  późn iej­
szych ustanow iony  jest k u ra to rem  adwok. 
B r  Łopuszański w D rohobyczu,

Cenę w yw ołan ia stanow i kw o ta  437 
z łr . 80  ct.

W adyum  43 z łr. 78 ct.
Resztę w arunków  licy tacy jnych , tudzież 

p ro to k ó ł sądow ego ocenienia realności m ożna 
p rzejrzeć w tusądow ej reg in tra turze.

D rohobycz dn ia  12 kw ietnia 1880.
(3 4 1 2  1— 3) E d j  t e  U  L. 1139.

Ck. sąd  krajow y jako  han d lo w y  w K rakow ie

ftu n & ittttd ju n g .
9J?it (Snbe S uit i 1. 3» . hurb  bas t  t. 

9Boftamt itt Czortuwiec* aufgelaffen. 
m m  Setoaim gS befitfc  bes ^o jtam teS  tn  Ozor­
tow iec g e p r ig m  D rtjd jaften  m erben: Czorlo- 
wiec, B a łacn o ró w sa  uttb H aw rylak  bem t. r. 
^o ftam te itt O b erty n ; Okno fyittgegett jenem 
in H oiodenka mgerotejen,

ffi. f. ąłofWDirectton.
L em b r,r g  am  14 3Kai 1880.

w zyw a n in ie jszy m  ed y k tem  tego, w k t  irego 
ręku  w eksel z d a ty  K raków  29 listopoda 187o 
w  dw a m iesiące od  daty  n a  zlecenie K atarzyny  
S zm ist p ła tn y , na 50 zł. opiew ający przez Ma- 
ryannę  P ozow ską w ystaw iony się  znajduje, by ta  
kow y w przeciągu  45 d n i licząc od  ostał m ego o- 
głoszen. tego  edyk tu  sądow i tu te jszem u p rzed ło ­
żył, w raz ie  bow iem  p rzeciw nym  w eksel ten  u - 
w ażanym  będzie za  żaden , a  w ystaw czym  te ­
goż w ekslu n ie  będzie zobow iązaną odpow iadać 
z takow ego posiadaczow i tego  w ekslu.

K raków  23  styczn ia  1880,
(3411 1— 3) E  d  y  t e  U

L. 4441- Ck. sąd  pow iatow y w B irczy 
rozpisuje celem  śc iąg n ien ia  w ierzytelności 
lw ow skiego zak ładu  kredytow ego w łośc iań ­
skiego przeciw  O nufrem u G elaezykow i w 
kw ocie 100 z łr. ». w. z pn . w yw alczanej p u ­
bliczna sprzedaż realności 1. k. 112 w K lu ­
czu O nufrego G elaczyka ciała tabu larnego  
n iestanow iącej w trze ch  na dn iu  23 czerw ca, 
21  lipca i 25 s ie rp n ia  1880 każdym  razem  o 
godzm ie lO tej z ran a  w w yznaczonych  te rm i­
nach, przy  trzecim  te rm in ie  także niżej ceny 
w yw ołan ia 400 z ł r  w . a.

Zakład w ynosi 40  z łr. w. a.
R eszta w arunków  licy tacy jnych  może 

być p rze jjzauą  w c. k . sądzie.
B ircza 7 g ru d n ia  1878.

(3416 1— 3) E  «t y t e  t .
L" 3151- W  c. k. sądzie pow iatow ym  

deleg. m iejsk im  w K rakow ie odbędzie się 
dn ia  25 czerw ca 1880 o godz. 10 p rzed  p o ­
łu d n iem  celem  zaspokojenia 5 zaległych ra t 
po 18 złr. 75 kr. z pn ., tudzież resz ty  kap i­
ta łu  pożyczkow ego w  kw ocie 186 z łr. t>«* ct. 
z pD. na żądanie galicyjskiego zak ładu  Kre­
dytow ego ziem skiego w K rakow ie p rzy m u so ­
w a sprzedaż realności pod L 35 w W ol 
Juatow skiej w pow iecie K rakow skim  .P ° ł0*°- 
uoj c iała  tabu larnego  m estanow iącej M ary- 
an n y  P anek  w łasnością b ę d ą c e jp o d w a r u u -  
k rm i edyk tem  z d n ia  2 2  styczn ia  1879 1. 35830 
nstauow ionem i je d n ak  n aw e t poniżej ceny w y­
w ołan ia 450  złr. za jakąko lw iek  cenę.

W adyum  w ynosi 45  złr. _
Resztę w arunków  lic y ta c ji i p ro toko ł 

zastaw niczego op isan ia pow yższej realności 
przejrzeć m ożna w reg is tra tu rze  sądow ej.

K uratorem  n iew iadom ych  w ierzycieli ja ­
ko też Dra A lek san d ra  P ogorzelskiego u s ta ­
now iony 0- adw . Dr. G oldm an w K rakow ie.

K raków  30 m arca 1880.
(3446  1 - 3 )  K  d  y  te  t .

L. 38. O k. m . d. S ąd  pow iatow y w 
Tarnopolu ogłasza n in iejsze m, że w celu d o ­
ręczenia uchw ały  iu ta b u la c r ja e j z dn ia  3 
s tyczn ia  1880 1. 38  dla Jozefa L sw ó sb e rza  
z m iejsca pobytu niew  adom ego k u r r to r  ni 
adw okat D r. D ileuow ski ustanow iony został.

0 . k. sąd pow iatow y m. d
Tarnoool dn  a 31 styczn ia 1880.

(3533 1— 3) *  «* y  *  «- ,
L. 4470. M aksym* T aras iuka  gospoda­

rza z T artik o w c a  uznano  za m arno traw cę, a 
kuratorem  d lań  ustanow iono F ed k a  H rycyka 
ze Sw itarzow a.

Z c, k . sądu pow iatow ego.
Sokal dn ia  26 k w ie tn ia  1880.

(3382  1— 3) E d  y te  U
L . 199. G. k. sąd wb w o do wy w  S tan i­

sław ow ie n in ie jszem  podaje do ogólnej w ia­
dom ości, iż H afia vel A gopia P rokopów  z do ­
m u P an k ó w  w łośe iauka z K rasnej w niosła
w dniu  7 styczn ia 1879 1. 199 d > tu te jszego  
sądu  prośbę o uzn an ie  jej m ęża M ichała
P rokopów , k tóry  w  roku  1872 do księstw  
n adduna jsk ich  n a  robotę w y w ędrow ał i ta m ­
ie  pod T ekuczą w K odybie około Z ielonych 
Ś w iąt tegoż roku  u m rz rć  m iał, za um arłego  
a  zw iązek m ałżeńsk i z n im  zaw arty  za ro z­
w iązany. W zyw a się  przeto  w szystk ich , k tó- 
rzyby o życiu  M ichała P rokopów  w iadom ość 
m ieli, aby o te m  sądow i tu te jszem u  lub  u s ta ­
now ionem u kuratorow i Dr. E m inow iezow i 
w  p rzeciągu  jednego  roku donieśli.

S tan is ław ów  7 lu t-go  1S80.
(3383 1— 3) E  d y k  t.

L 12927. S tan is ław o w sk ie , k. sąd  obw o­
dowy w zyw a niew iadom ego p osiada /za  ksią 
żeczki w kładkow ej S tan isław ow skiej kasy 
oszczędności N r. 2654  na 50 zł. w. a. duia 
17 czerw ca 1878 w ystaw ionej, u a  im ię Olgi 
D aniłow icz opiew ającej, aby w ciągu  1 roku 
6 tygodn i i 3 dni sw oje p raw a do tej k s ią ­
żeczki w kładkow ej w  t  itejszym  c. k. sądzie 
tem  pew niej w ykazał, inaczej książeczka ta  
po up ływ ie  tego te rm inu  n a  ponow ne żąda­
n ie proszącego jako am ortyzow ana uznaną  
zostanie.

S tan isław ów  25 październ ika  18Ty. 
(3447 1— 3) E  d y  te t.

L. 11826 .C. k. sąd  pow iatow y w C hrza­
now ie podaje do w iadcm oćci, ża celem  zas­
pokojenia sum y 457 zł. 55 ct. z pn  z więk­
szej 500 zł. c. k . uprzyw . galic. Zakładow i

kredytow em u w łościańsk iem u w e Lw ow ie 
od W ojciecha i J a n a  B ębęnków  n  leżącej się 
odbędzie się w dm iach  24 czerw ca, i 2 s ie rp ­
n ia  "l880, każdym  razem  o godzin ie 10 z 
rana. w  gm achu  sądow ym  publiczna licy ta  
cya realności w łościańskiej pod 1. konsk . 136 
subr. 11 w P łaz ie  położonej W ojciecha i 
Ja d a  B  ibenków w łusnej, sk ładające j się z 
dom u drew nianego, dw óch  s ta jen , p iw nicy , 
stodoły  d rew nianej i z g ru n tu  11 m orgów  
1404 kw adr, sążn i do tąd  przedm iotem  ksiąg  
g ru n to w y ch  nie będącej

Cene w yw ołania stanow i w arto ść  sza­
cunkow a 800 zł. W adyum  w znosi 80  zł.

N a obydwu te rm inach  posiad łość pon i­
żę! ceny szacunkow ej n ie  będzie sprzedaną.

Resztę w arunków  licy tacy jnych , oraz 
akty  zastaw niczego op isan ia i oszacow ania 
m ożna p rzejrzeć w tusądow ej reg is tra tu rze .

C hrzanów  20 stycznia iobO

(3419 1— 3) E  d  y  te  t«

L  5495- 0 . k. sąd  pow iatow y w Bo­
ch n i podaje do pow szechnej w iadom ości, że 
celem  zaspokojenia p re tensy i Z ak ładu  k red y t, 
w łościańskiego we Lw ow ie w  kw ocie 400  
z ł a w. w zględnie 356 zł- 69 ct. w . a. z nn  
odbędzie się w jednym  te rm in ie  d n ia  5go 
lipca  1880 o 9 godzi, przed  po łud  publiczna 
przym usow a lic y ta c ja  realności pod 1. 157/2^ 
w B orku położonej, w ykazam i h ipo t. gm-.ny 
k a tas tr. B orek 1. 157 i 217  objętej, J a n a  
W aśniow skiego i M ichała D udy w łasnej,

Cena w yw ołania w ynosi 800  zł.
W ad y u m  80 zł.
R esztę w arunków  tudzież w yciąg  h ipo - 

t,eezEv w  sądzie przejrzeć m ężna.
B rechn ia  d. 22 kw ietn ia 1880.

(3465  1— 3 ) E  d  y te *•
L. 6721. Sąd krajowy w yższy w K ra­

kow ie podaje do w iadom ości, że p ro jek ty  no ­
wych w ykazów  tab u larn y ch  ula posiadłości 
w tabu li krajow ej w p ica n j t;1 P°d  nazw am i 
ta b u la rn em i:

I. W okręgu sądu obw odow ego w T ar-
0.0wio

P ogórska W ola, P ogórze przy leg łość 
do W oli Pogórskiej i Folw ark Poskle w gm i­
nie katastra lnej P ogórska W ola, o k r ,g u  są ­
du pow iatow ego delegow anego m iejskiego w 
T arnow ie; .

W itkow ice w g m in ie  katastra lnej W it­
ko wice okręgu  sądu  pow iatow ego w Ropezy-
CSCtl *

W ola Ź yrakow ska w gm in ie  k a ta s tra l­
nej W ola Ź yrakow ska, K aw ęczyn w  gnomie 
ka tastra lne j K aw ęczyn, okręgu  sądu pow ia­
tow ego w Dębicy;

G lin ik  polski w g m in ie  katastra lnej 
G lin ik  polski, ok ręgu  sądu pow iatow ego w

T rześń  przy leg łość do dóbr M alinie w 
g m in ie  katastra lnej T rześń , okręgu sądu  p o ­
w iatowego w M ielcu;

U . W o .rę g u  sądu  obw odow ego w 
R zeszow ie:

Grzęska, p rzy leg łość do L ubom ierza w 
gm in ie  katastra lnej G rzęska, N ow osielce przy- 
ległość do P rzew orska  w g m in ie  katastru  nej 
N ow osielce a częścią także w obrębie g m i­
ny  katastra lnej G rzęska. S tudziana g ó rn a  i 
S tudziana dolna w g m in ie  katastra lnej b tu - 
dz ian  w okręgu  sądu pow iatow ego w P rz e ­
w orsku ;

Rogoźno p rzy leg łość  do dóbr P rzew orsk  
w gm inie k a tastra ln e j Rogoźno, okręgu  sądu  
pow iatow ego w Ł a ń c u c ie ;

M ajdan  Z bydniow ski, seu W olka Z by- 
dn iow ska przy leg łość do Żbydniow a w  g m i­
nie ka tastra ln e j M ajdan  Z bydniow ski, ziby 
doiów  w g m in ie  ka tastra lne j Z bydnio* ', Za­
leszany w g m in ie  k a ta s tra ln e j Z a l^ 2**1??’ ° '  
k ręgu  sądu pow iatow ego w R ozw adow ie,

Św ilcza czyli Sw ińcza i Kam&szyn, 
p rzy leg łość do dób r Św ilcza, w g g ™  
taotralnej Św ilcza z m iejscow ością ® A
okręga sądu  pow iatow ego delegow anego j 
sMeuo w R zeszow ie;

b Z ielonka przy leg łość do B a j o w a  w 
gm m ie  katastra lnej Z ielonka, 
n iszów  kolonia przy leg łość do Ę in jszo  , w 
gm in ie  katastra lnej R auissów  z ao- ą 
n isebau, ou ręgu  sądu  powiatowego w Soko­
ło w ie : ,

I I I .  W okręgu  sąuu  obw odow ego w

N ° WyMostk<f w  g m in ie  kata-nralnej M ostki, 
o k resu  sądu pow iatow ego w S tarym  S ączu ;

Janczow a w g m in ie  katastra lnej J a u -  
czowa Ja n k o w a  I  w łaściw ie Vs częsui Ja n k o w a  
I I  w łaściw ie %  części w g ® iaif k a tastra ln e j 
Jankow a, F ałkow a górna i P ałkow a dolna w 
gm in ie  ka tastra lnej Fałkow a, okręgu  sądu  po ­
w iatow ego w  C iężkow icach;

B ienarow a i Bienarowa e.zęść, przylę-  
głość  dóbr K ryg  w gm inie katastralną) B i­
ustowa, okręgu sądu powiatowego w G orli- 
cacb *

P opardow a wyżną, P o p ard o w a n iżna, 
K am ionka przyległość do dóbr N aw ojow a i M ar- 
g o r przyległość do N aw ojow y w gm in ie  k a­
ta s tra ln e j P opardow a, okręgu  sądu  pow iato ­
w ego delegow anego m iejskiego w N ow ym

^ C2UiV . W  okręgu  sądu krajow ego w  K ra ­
kow ie ;

Brzesko, w obręb ie gm iny  ka tastra lne j 
Brzesko, B iesiadka vel B ieżdziatka w  obrębie 
g m m y  katastra lnej B iesiadka, T ym ow a część 
Ozarkówka z g ru n to m  K arczów ka i zagroda 
M ajchrów ka, czyli M usin łów ka, Tym ów ,, 
część B aszów ka i Tym ow a część P aw łow - 
czczyzna w obręb ie  g m iny  katastra lnej T y ­
m ow a, okręgu  Bądu pow iatow ego w  B rzesku ;

W łosien ica w obręb ie gm iny  k a ta s tra l­
nej W łosienica, ok ręgu  sądu pow iatow ego 
w  O św ięcim ie;

B ysina przy leg łość dc dób r B orgsntn, 
w  obrębie g m in y  k a ta s tra ln ij Bysina, B iertc- 
wice przy leg łość do L anckorony  w obrębie 
g m in y  ka tastra lnej B ierto w ice , ok ręgu  sądu 
pow iatow ego w M yślen icach ;

Szczyk vel Szczyrk przy leg łość do Ł o ­
dygow ic, w  obręb ie gm in ie  katastra lnej 
Szczyrk, okręgu  sądu  pow iatow ego w B iały;

Jugow ice i B orek F ałęck i, w obręb ie 
g m iny  katas.ra lne j B orek F a łęck i, S idzina  
D cm . 416 p. 560  i S idzina  D om . 10 p. 203, 
w  obrębie g m in y  katastra lnej S idzina , o k rę ­
gu  sądu  pow iatow ego w  S k aw in ie ;

P odedw órze w obrębie g m in y  k a ta s tra l­
nej P odedw órze , P roszów ka i K rzyżanow i­
ce m ałe  przy leg łość do P roszów ki w obrębie 
g m in y  katastra lnej P roszów ka, okręgu sądu 
pow iatow ego w B o c h n i;

Zdoaia, w obręb ie g m in y  katastra lnej 
Zdonia, S tróże, w obręb ie gm iny  ka tastra lnej 
Stróże, P a leśn ica  przyległość do Z akliczyna 
w obręb ie g m in y  k a tastra ln e j P a le śn ica , O l­
szowa w obręb ie  gm iny  katastra lnej O lszowa, 
D zierzan iny , w obręb ie g m in y  katastra li . j 
D zierzaniny, B eśn ik , p rzyległość do Zakliczy­
n a  w obrębie g m in y  k a tastra ln e j BieŚDik, 
okręgu sądu pow iatow ego w W ojn iczu ;

Łodygow ice w obręb ie gm iny  k a ta s tra l­
nej Ł odygow ice, R adziechów  przy leg łość do 
dóbr W ieprz w obręb ie g m in y  ka tastra lnej 
R adzie hów , o k ięg u  sądu  pow iatow ego w 
Ż y w cu ;

L anckorona (m iasto) w obręb ie g m iny  
katastra lnej L anckorona w okręgu  sądu po­
w iatow ego w K ai w ary  i ; p o ło żo n y ch , w edług  
ustaw y krajow ej z 20  m arca 1874 1. 29  D z. 
ust. kraj. w ygotow ane za now e w ykazy ta ­
bu larne poczynając od dn ia  25go m aja  1880 
uw ażane będą, a od tegoż dn ia  w olno tak o ­
we p rzeg lądnąć w dotyczącym  sądzie kole­
g ia lnym  a m ianow icie w ym ienione pod I  w 
sądzie obw odow ym  w T arnow ie, pod I I  w 
sądzie obw odow ym  w R zeszow ie, pod I I I  w  
sądzie obw odow ym  w N ow ym  S ączu , pod 
IY  w  sądzie krajow ym  w K rakow ie , jak  
rów nież , że od tegoż dn ia w szelkie n o ­
we praw a, czy to w łanośc i, czy zastaw u, 
czy jak iebądź  in n e  praw o h ipo teczne odno­
szące się do n ieruchom ości now ą księgą 
g run tow ą objętej, jed y n ie  p rzez w pisan ie  do 
ty ch  w ykazów  może być n a b y te , ogran iezene, 
p rzen iesione lub  w ykreślone.

W prow adzając zarazem  postępow anie 
celem  usta len ia  pow yżej w ym ien ionych  w yka­
zów  tabu larnych  sąd  krajow y w yższy w zyw a :

a) w szystkich, k tó rzyby  n a  podstaw ie 
jak iego  praw a, przed o tw arciem  ty ch  now ych 
w ykazów  tabu larych  nabytego , chcie li uzyskać 
ja k ą  zm ianę w pisów  h ipofecznych , odnoszą­
cych  się co stosunków  w łasności lub  posia­
dania, a to bez różnicy , czyby ta  zm iana 
przez dopisanie, odp isan ie lub  przep isan ie, 
przez sprostow anie oznaczenia n ieruchom ości 
lub po łączenia c ia ł h ipo tecznych  lub  w ja k i-  
bądź inny  sposób n as tąp ić  m ia ła ;

b) w sz y s tk ic h , k tó rzyby  ju ż  przed  o- 
tw arefem  tych  now ych  w ykazów tab u la rn y ch  
naby/i do jak iej n ie ruchom ości w pisanej w 
te  w ykazy .ub  do je j części jak ie  praw o zasta­
w u, służebności lub  w ogóle jak ie  in n e  p ra ­
wa do w pisu h ipo tecznego  u p rzy m io tn io n e , 
o ile te  p raw a jako  do daw nego s tan u  b ie­
rnego  należące w pisane być m a ją , a  już 
przy  założeniu  nowej księgi g ru n to w ej tam że 
w pisane n ie  z o s tiły , aby  z terai praw am i 
zg łosili się  do dotyczącego sądu koleg ialne­
go a m ia n o w ic ie : co do wykazów tab u larn y ch  
»d I  do sądu  obw odow ego w T arn o w ie ; co 
do w ykszów  tabu larnych  ad I I  do sądu ob­
wodow ego w R zeszow ie; co do w ykazów  ta - 
nularD ych ad  I I I  do sądu obw odow ego w  
N ow ym  S ączu ; co do wykazów tabu larnych  
ad  IV  do sądu  krajow ego w K rakow ie; 
najdalej do dn ia 31go lip;:a 1 8 8 1 , gdyż 
p raw nym  skutk iem  zadn iedbau ia  lub  u chy ­
b ien ia  tego te rm inu  je s t u tra ta  p raw a do p o ­
szuk iw an ia  zgłosić Hię m ającej preteDsyi 
przeciw  osobom , k tó re  praw o h ipo teczne na 
podstaw ie wpisów , w now ych w ykazach ta b u ­
la rn y c h  zam ieszczonych a  n iezaprzeczonych, 
w  dobrej w ierze naby ły .

O strzega się, że te rm in  pow yżsży n ie  
m oże być dla s tro n  pojedynczych ani p rze ­
d łużonym , an i też w razie zan iedban ia g o , 
do p ierw otnego  s tan u  p rzy w ró co n y m ; a od 
obow iązku zgłoszenia się w tym  te rm in ie  
z ponaieuionem i praw am i lub  roszczeniam i 
n ie  uw aln ia  okoliczność, iż zgłosić się m ają­
ce praw o już było zapisane w daw nie jszych  
księgach  ta b u la rn y c h , w m iejsce k tó ry ch  
now e w ykazy tabu larne w stępu ją było w iado­
m e z jak ie j rezo lu c ji sądowej, lub je s t p rzed ­
m io tem  dochodzenia, w skutek  podania lub 
skarg i p rzed  sąd  w niesionej.

Kraków 29 kw ietn ia  1850.
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P o  r a z  j i i e r w s s y  sprowadzone

świeże i naturalne \

WODY MINERALNE

s s s s s s s s z r s a s s c s s :

Zdrojowisko siarczanne

(3415 8— 8) £  d  y  k  t.
L. 6878. 0. k. sąd obwodowy w T a m  o- ; m 

polu zezwolił na  otwarcie konkursu  n a ) P |  
majątek  Józefa R o t h e a s t r e i e h w ł a ś c i c i e l a  do* \ W 
mu w Ozortkowie a mianowicie n a  m ajątek  ! H 
ruchom y, gdziefeclwieuby się takowy znajdy | | |  
v- hł, a  e s  m ajątek n ie ruchom y o t y l e , o ile. 5 m 
takowy poł-żonyrn je s t  w tych k r i j a e b ,  w i J J  
k tórych ordynajya, kookurę.ov » z dni - 25go |  9K 
g rudn ia  1868 obowiązuje. j

Komisarzem konkursow ym  ustanaw ia się | $  
p. J a n a  Szsnkowskiogo c. k. sędziego w 
C ortkowie a tym czasow ym  zarządcą masy
p. adw. Dra Czaczkowskiago w Ozortkow ie. I| W )  A. „  j  i

Wierzycieli w zywa się n iniejszem, aby f W ft II S I O III V' I 81 C II
da ia  28go m r ja  1880 o f »

godzinie przed po łu d n ie m ,  przód k o - j |> o t i  Uj WO U C IU ,
misarze.ua konkursowym^ wyznaczonym, za j otwarte zostanie z końcem maja r. b. dla użyt- 
p rzediożeniem  doKumentów ktoreby r  l) pre- ku publicznego. Zakład kąpielowy w Pustomy- 
tpnsyę wykazywały, oswnt*ie2iyli się co do j tuch jest położony przy stacyi kolei Arcyksię- 
potw ierdzenia  tymczasowego zarządcy s u s y ,  jj cja Albrechta, ( .U i s m a - lS f c i W i i i r y a .  Jazda 
lub  co do ustanówlc-nia innego, tudzież aby J ze Lwowa do tej stacyi trw a 45 m inut a ze

|. stacyi do samego zakładu kąpielowego, omni- 
~~ budynku mieszkalnym, 

mogą goście znaleźć
, - , , - s stosowne pomieszczenie. Do kąpieli zbudowano
kowe naw et w tym przypadku , gdyby  się stosow, e łaziet)ki x „ n  z a k ł a d  K d r o j o w y
proces w toku znajdow ał ca dnia 24 czerwca | z o s t a ł  K o n c c K y o i i o u a n y  d e k r e t e m  w y -  
1880 bądź to bezpośrednio w sądzie obwo- f s o k i e g o  c. k .  ' N a m i e s t n i c t w a  d n i a  2 7  
dowyrn, lub też u komisarza konkursow ego j k w i e t n i a  1 8 8 0  d o  i .  1 7 9 9 5  a  c .  k .  k r a -
p ud ług  przepisu ordy?;acyi konkursow ej j l a

ISŁSP.'

krajowe i zagraniczne
otrzymuje i poleca

nowo otworzony handel

JOZEFA PADEWSKIEGO
we L W O W IE

Wysyłki na prowiueyę zwrotną pocztą.
(27G5 16— ?i

: a on
M
N
t o .

N

:s©

r a  term inie

wybrali  wydzia ł wierzycieli.

e TT Krakowie ^

uniknięcia  szkodliwych "skutków  prawa, zgło- 
S'li, a na  te rm in ie  na dzień 2 g o lipca 1880
0 godzinie lOtej z ran a  w biurze komisarza 
konkursowego oznaczonym v;ywierzytelnih
1 swoje wnioski co do oznaczenia p ierw szeń  
s tw a s&ych preteusyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye u woje 
zgłoszą a n a  ow ym  te rm in ie  będą o b e c n i , 
przysłużą prawo n a  miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, i w id z ia ła  wierzycieli,  k tó ­
rzy dotąd  obowiązki te sprawiali, powołać 
ostatecznie inr,e osoby, w których zaufanie 
pokładają.

W ierzyciele, k tórzy  w O zcrtkow ie lub v.

na podstawie chemicznego rozbioru  
do rzędn najsiln iejszych zdrojńir siar- 

czarnych.

Cały ten zakład Kąpielowy
z stosownemi urządzeniami j e s t  n a t y c h ­
m i a s t  d o  w y d z i e r ż a w i e n i a  p o d  
b a r d z o  p r z y  s t ę p i i e m i  w a r  l i n k a ­
m i .  Dzierżawca może ewentualnie objęć także 
dzierżawę propinacyi w Pustomytaeh i w p r z y - ' 
siołku Woliey. Po bliższą iuformacyę zgłosić 
się można do portyera w hotelu Langa we 
Lwowie. (30S9 8—?)

złożonego z O do 10 pokojów  w
dzielnicy schludnej i niezbyt oddalonej od 
śródmieścia, na dole lub na pierw - i 
gzem piętrze. Pomieszkanie ma 
hyc podzielne w ten sposób, aby two­
rzyło trzy partye z równą ilością poko­
jów, dwie z kuchniami, trzecia bez 
kuchni, niekoniecznie na jednem i tem 
samem piętrze. Pierwszeństwo mają po­
mieszkania w pobliżu ogrodu jezuickiego, 
lub same z ogródkiem. Pomieszkania te 
mogą być wynajęte od Igo lipca  lub 
wcześniej. - - W razie odpowiednich 
warunków mógłby być wynajęty cały 
mały dom. Oferty przesyłać należy do 
Admiciigtr. „Gazety Lw ow ­
s k i e j 11 bez pośrednictwa trzecich osób.

j e s t  d o  s p r z e d a n i a
z wolnej ręki obszerny, o k aza ły , 
narożny —  blisko Rynku położony

P ałac.
Szczegółowych wiadomości udzieli

W

i

m
M

000004

pobliżu nie zamieszkują, w inni są. przy z g ło j  | ^  r w  j m m  *  r w a r r y
szeniu Wymienić pełnom ocnika w  Ćzor-tkowiei i \Ł. ^  B i  S j .  IbB  ok 1  W  B i  
z-amieszksłego w celu doręczenia u ch w a ł  sądo-1  ’kgk ’ l i U i l l i l  ■- ® ^
wych, w przeciwnym bow iem  razie na  w n i o - [ % K r ó l e s t w a  G a l i c y !  i  L o -
sek komisarza konkursowego, wierzycielom i 
rzeczonym n a  ich niebezpieczeństwo i kosz t j 
ku ra to r  u - tanow iocym  by został

Dalsze ogłoszenia w toku postępow ania ? 
konkursowego um ieszczane będą w urzędo j 
w.ej „Gazecie Lwowskiej*. T e rm in  do iikwi-? 
daeyi oznaczony j- st zarazem te rm in em  do ’ 
układów % wierzycielami. |

Tarcopol dnia 10 maja 1880.

Poniesienia prywatne.

Majątek

domeryi z Wieśkiem 
księstw. Krakowsłriem 

w .rt r o h r

1880
f nabyć można p‘o cenie x l .  © O  c t .  
;. w Ekspedycyi
; „ i T / W G w s M e f S *
| Zamiejscowi zechcą przesłać 28 
; c t,. z których przypada 10 ct. 
i na opakowanie i list frachtowy.

w przemyskiej pszenuej glebie do T i a h y o S a  ; 
lub a r - a i l w I e r i i a w ie n J a .  Ornej ziemi mor- j 
gów 715, łąk  180, ogrodów 16. lasu 735. — j 
Dom duży murowauy. —  Gorzelnia —  Gospo­
darskie budynki odpowiednia. Godzina jazdy do j 
kolei Karola Ludwika — Bliższa wiadomość 1 
u Wgo adwokata K a b a t a  w e  L w o w i e .

(3135 4 - 5 )  :
~TS497"1l ^ 3 )  D. 685.

E d y k t.
W  tutejszym urzędzie g m in n y m  słożo- ' 

no 100 zł. bankno tam i,  znalezionych (i. 27 
kw ie tn ia  1880 w Zbsrażu.

W zyw a się właściciela d> zgł» szen 'a  w 
m yśl §. 391 ust. cyw.

Zbaraż dn ia  14 maja 1880.

O d Ł O S Z E K l E .

R z e m a t y n n  j i r z e s y f e i n y  t y l k o  * a
ntszesseuleiM male*yt<«Sci * góry.

pohramiein inaJeiytośei u le  
Itrzesylaray  8asewnntyo.

o o o o o o o o o o o o o o o o
Ogłoszenie.

Niniejszem mamy zaszczyt podać do wia­
domości P. T. Wysokiej Publiczności że z 
dniem 6 kwietnia br. objęliśmy

Hotel Warszawski
we Lw ow ie

w dzierżawę. Równocześnie donosimy, że całe 
wewnętrzne urządzenie zostało kompletnie od 
nowione. 40 pokojów gościnnych w cenie od 50 
ct., 60 e t , 70 ct., 80  ct. do 3 zl. za dobę z 
wszelkim komfortem urządzonych; restauraeya pod 
własnym zarządem zamsze yv najświeższe po­
trawy i w wyborowe wina krajowe i zagra­
niczne zaopatrzona. Dołożywszy starań i na­
kładów wszechstronnie, mamy to sumienne 
przekonanie, że wszelkim wymaganiom J.J. 
Wnyeh Panów Obywateli Wiejskich, Przewie­
lebnego Duchowieństwa z prowineyi jako tez 
P. P. Kupców z zagranicy przybywa^cyćh, 
pod każdym względem w zupełności zad ść u-  
czynić podołamy. Polecając się najłaskawszym 

względom, piszemy się
z wysokiem poważaniem

W alentin  Schelling i  T. Htrzelrzuk.
(3136 5

na żądanie W .  
ulica D tuga 1. 17

G r a b o w s k i
(2672 6—6)

L. Ostafiński i Sp.
n o w o  z a ł o ż o n a

CUKIERNIA
I L w ł i e w w  ■  « -

przy ulicy Jagie llońskie ) 1. 7, poleca
Wszelkie wyroby cukiernicze pierwszej 

jakości a najtaniej.
(2675 6—?)

o e :
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to
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to
to
M
to

:zszaoescss:

Z a k ł a d

Eufemii /Niesiołowskiej
w  K r a k o w i e

Plac Dominikański I. 485, przenieslo- 
ff nym  będzie od T llpea  r. b. ma

N u licę w. Jana 1. 312, obok domu 
ks.ożnej Cecylii Lubom irskiej.

M  Jak dotąd tak i nadal poleca się wzglę- M  
[J dom szanownyoh rodziców i opiekunów.

:ao
n
to
M
to
to
to
to
N
to

to
N

*2 Udziela się tamże prócz nauk szkolnych 
K języków: francuskiego, angielskiego, nie- 
H mieckiego, rysunków, m uzyki, śpiewu.

Konwersacja ciągła z cudzoziemcami zo­
i l  stającymi w Zakładzie w trzech językach.
TT Szanowni rodzice życzący sobie Bwe córki 
W umieścić w tymże Zakładzie, raczą zgła- 
H szać się listownie lub osobiście. Programy 

na żądanie przesyłane.
U (3541 1—6) u
o E z z z a i : z a E 3 o e x z z z z x 3 ^

to
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M
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Czernidło d l i c c j r  n o w « -

do obuwia
w y n a l a z k u

m a g i s t r a  f a r m a c y l  i  c h e m i k a  s ą d o w e g o .
(szuwa^ s, »zwarz) to niezawiera wolnego kwasu przeto bez 

" a l t l W  zaprzeczenia je.>t najlepszem, bo obuwia nie psuje, daje trwały 
i piękny metalowy połysk, czyni skórę miękką i wytrwałą Pudełko 10 i 20 cnt. 
kilo 50 centów.

Główny skład ulica Kopernika I. 3, obok apteki Mikolascha.
_________________________ (3090 a—?)

Ces. król.

gal. kolej żelazna
oprzy w.

(3461 3 - 3 )

Karola Ludwika.

Z n a n y  w e  L w o w i e  o d  4 5  l a t  
i s t n i e j ą c y  (2283 16—?)

fortepianów
p i a n i u ,  h a r m o n i u m  1 i n n y c h  i n ­
s t r u m e n t ó w  przeniosłem napowrót z ulicy 
Ormiańskiej do nowo zbudowanej kamienicy na 
M ł l c y  K a r o l a  L u d w i k a  1. 7  i zaopa­
trzyłem takowy w świeży transport fortepianów, 
pierwszorzędnych fabryk tak wiedeńskich jako 
też i zagranicznych, które po nader umiarkowa­
nych cenach wysprzedaję, z gwaraneyą na lat 10.

1 A N  B A L K O  u i  K a i X a Ł7 " d w i k a
W kamienicy przy ulicy Ormiańskiej 1. 16, 

jest do wynajęcia 5 pokoi z balkonem, przedpo­
kojem, kuchnią i przynależytościami. —  Bliższa 
wiadomość: ulica Karola Ludwika 1. 7. w skła­
dzie fortepianów.

K siążki na

Nagrody pilności |
polecone przez Radę szko lną, w zło- j  

conych opraw ach najtaniej i w w iel- j 
kim wyborze dostarcza, księgarnia i

J. M. Himmelblaifa ;
w Krakowie,

Zw racam  uw agę na to, że naby- j 
lejn większą część „W ydaw nictw a czy- ’ 
telni ludow ej“ Nowoleckiego i że t a - ! 
kowe najtaniej obliczam od 6 cnt. i j 
wyżej. Zamawiającym za kilka guide- j 
nów odstępuję stosowny rabat i prze-1
syłam  na, mój koszt. Katalog na żą- •
danie f r a n c o . __________  (3267 2- 4) I
(3457 3 - 3 '  L. 85. i

Ogłoszenie konkursu. j
W eelu obsadzenia posady ogrodnika t 

dla plantacji i innych zakładów ogrodowych Przy odbytem na dniu dzisiejszym  24  zwyczajnem  zgrom adze-
miejskieh w K rakow ie rozpisuje się niniej- niu walnem  akeyonaryuszów c. k. uprzyw. galicyjskiej kolei Karola 
szem konkurs do końca czerwca r. b. i Ludwika, ustanowiono superdywidendę za rok 1 8 7 9  na 5 zł. 75  ct.

• Uposażenie etatowe ogrodnika wynosi; ^  za ]{a^.ja a w eglednie za każdy okaz użytkowania.
500 zł. płaty i 100 zł. dodatku służbowego, , * -t - 1' * , -  G o o a  t t  • i. j • +
roeznie tudzież wólce mieszka ie. ! . P ła tn y  n a  1 k P ea 1 8 8 0  b ? d.zie z a te m

Kandydatowi pdśak1, któryby się wy-! w ym ieniony za 11 zł. w . a., kupon zaś okazu użytkowania za 5 zł.
75 ct. w. a. w  kasie centra/In ej tow arzystw a w  W iedniu, tudzież w  
innych wiadom ych agencyach płatniczych.

W ystępujący członkow ie Rady zaw iadowczej a m ianow icie pa­
now ie : hrabia W łodzim ierz Borkowski i ekseeleneya hrabia Kazi-

kazał ?7yższem w ykształcen iem  fachow em  
będzie p rzyznane w ynagrodzen ie  przew yższa­
jące p łacę etatow ą. W ysokość w ynagrodzen ia  
zależeć będzie w tak im  raz ie  od obopólnej 
um owy

U biegający się o tę posadę w inn i w nieść  mierz Krasicki, zostali ponownie wybrani,
podania n a leży c ie  ostem plow ane i świadectw a- Do wydziału rew izyjnego dla zbadania rachunków za
mi uzdolnienia zaopatrzone do P rezydyum  zostali wybrani Pp. Natan Kallir, Dr. Jan W einczierl i Dr.
M agistra tu  w te rm in ie  wyżej oznaczonym. ! nand Kratter

w K rakow ie da ia  18 maja 1880. ' W iedeń, dnia 14 m aja 188 0 . J
P re zy d e n t  miasta , J ^

D r. Zyllikiewicz. S t a d a  z a d e r h j

r. 1880  
Ferdy-

■u

Z drukarni Wi. Łozińskiego ul. Gzarneokiego L 12, dom Wernera.


